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CZĘŚĆ URZĘDOWA 


P. Minister skarbu nadał posadę sekre- 
tarza skarbu dla działu salinarnego przy kra- 
jowej Dyrekcyi skarbu we Lwowie, zarządcy 
górniczemu Wineentemu Gruszeckiemu. 


C. k. Ministerstwo handlu zamianowało 
prowizorycznego koncepiste policyi Hieroni- 
ma Niegłosa, prowizorycznym koncepistą 
pocztowym w lwowskiej Dyrekcyi poczt i 
telegrafów. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 18 października. 


Rzesza niemiecka ma nowego 
kanclerza: czwartego z rzędu. Nazwisko je- 
go hr. Bernard Bue lo w. — Książę Klodwig Ho- 
henlohe i okres jego kanclerstwa, należą już 
do historyi. Tak ważna ta zmiana odbyła się 
przez noc prawie. W ostatnich dniach wpra- 
wdzie donosiły dzienniki niemieckie o nara- 
dach cesarza Wilhelma w Homburgu z szefem 
cesarskiej kancelaryi p. Lucanusem, odgry- 
wającym dla ministrów niemieekich i pru- 
skich rolę demona przynoszącego — dymi- 
sye; — nie wiedziano jednak kogo narady te 
się tyczą. Tylokrotnie dawniej w prasie nie- 
mieckiej omawiane, Nieraz Z taką gwałtowno- 


nników. era] Zdo- 
ir tować, co prawda charakterysty- 
any a ali io głosy Hamburger Nach- 
richten i Münchener Allg. Zeitung, domaga- 
jące się nowego kanclerza w pełni wieku i 
silnego męża” (Starker Mann), i oto dzisiaj 
Niemcy już mają takiego. — Wczoraj wieczorem 
nadeszła naprzód następująca depesza z Ber- 
lina: „Biuro Wolfa donosi z Homburga: 
Hrabia Bülow przybył tu dziś (t. j. wezoraj) 
rano i został natychmiast przez cesarza Wil- 
helma przyjęty, De dłuższej audyencyi. Parla- 
ment niemiecki zwołany będzie na dzień 14 
listopada. Dzienniki berlińskie uważają pogło- 
ski o bliskiem ustąpieniu kanelerza Hohen- 
lohego Za prawdopodobne. Kölnische Zeitung 
wskazuje na sędziwy wiek kanelerza i sądzi, 
że książę Hohenlohe byłby się już pierwej 
podał do dymisji, gdyby nie zawikłania chiń: 
skie. Jest rzeczą prawdopodobną, że jeżeli ks. 
Hohenlohe ustąpi, to jeszcze przed zebraniem 
się parlamentu*. 
Dzisiaj w nocy zaś nadeszły następu- 
jące depesze z Kolonii. Naprzód: „Köln. Zig. 
donosi, że kanclerz rzeszy ks. Hohenlohe 


na szpalty dzie 


z powodu podeszłego wieku wniósł prośbę 
o dymisyę. Cesarz przyjął prośbę“; — 
następnie zaś: „Nadzwyczajne wydanie Köln. 
Ztg. donosi z Homburghöhe dnia 17 paździer- 
nika; Cesarz zamianował dziś mini- 
stra hr. Buelowa kanelerzem Rze- 
szy, preś.sam gabinetu pruskiego 
i ministrewsprawzagraniezuyeh“. 


a załatwione tak szybko, — jakkolwiek poli- 
tyką w Niemczezh kieruje właściwie sam ce- 
sarz, 1 jakkolwiek hr. Bülow od dłuższego już 
czasu był tej polityki głównym filarem a mo: 
że nawet poniekąd i spiritus movens, — bądź 
co bądź jest wypadkiem wielkiej doniosłości 
i stanie się głównym tematem publicystycznej 


fakt, przytoczymy jeszcze kilka szczegółów z 
działalności publicznej i z życia byłego już 
dzisiaj kanclerza, księcia Hohenlohe. 

Książę Klodwig, Karol, Wiktor Hohenlohe 
z linii Sebillingsfirst. książę na Raciborzu i Cor- 
vey, urodził się w d. 31 marca 1829, liczy za- 
tem obecnie 62 rok życia. W młodych latach 
służył w Prusach w sądownietwie, następnie 
zaś przeszedł do służby dyplomatycznej. Od 
1 stycznia r. 1867 do 8 marca 1870 był pre- 
zesem gabinetu w Bawaryj. W r. 1871 wy- 
brany został do parlamentu niemieckiego, gdzie 
do r. 1877 zajmował stanowisko pierwszego 


wieeprezydenta i przyczynił się wybitnie do | 


wzajemnego porozumienia między południo- 
wami i północnemi państwami Rzeszy. Od 
roku 1874 do 1885 r. sprawował tak wa- 
żny w ogólności a tak trudny zwłaszcza 
wówczas, urząd ambasadora niemieckiego 
w Paryżu, dokąd przybył jako następca dr. 
Harry Arnima, a działalnością swą przyczy- 
nił się do złagodzenia wielu ostrych niepo- 
rozumień, do uniknięcia wielu groźnych za- 
targów między sąsiadami, oddzielonymi przez 
Wogezy a tak jeszcze Świeżo w pamięci ży- 
wiącymi wrażenia r. 1870—71. Uproszony przez 
ks. Bismarcka, który wówezas był chory, 
sprawował ks. Hohenlohe w r. 1560 przez 
dłuższy czas funkcye sekretarza stanu dla 
spraw zagranicznych i ogólne zastępstwo 
kanclerza Rzeszy, potem powrócił jednak do 
Paryża, W r. 1885 objął urząd namiestnika 
Alzacji i Lotaryngii, a w czasie dziewięciole- 


Przesilenie to, przewidywane od dawna |tniej działalności na tem stanowisku, rozu- 


mnem, umiarkowanem postępowaniem swem, 
jakkolwiek naturalnie nie przejednał dla Nie- 
miec mieszkającej w anektowanych prowin- 
cyach ludności franeuskiej, to jednak w ka- 
żdymm razie ze stanowiska niemieckiego zała- 
godził niejedną szkodę, zrządzoną przez zbyt 
„świadome celu* rządy jego poprzednika, Man- 


południe, kanelerz br. Caprivi, który jeszeze 
o godzinie 11 był na jakiemś oficyalnem na- 
bożeństwie w charakterze kanclerza, — miał 
już nastepeg: był nim właśnie książę Klodwig 
Hohenlohe. W Niemczech i po za ich grani- 
cami, powitano tę niespodzianą nominacyę ży- 
czliwie. Zagranicą, bo z czasów posłowania 
„w Paryżu znano pełne rozwagi, umiarkowa- 
nia, spokoju i taktu usposobienie nowego kan- 
| elerza, i miano doń zaufanie, — w Niemczech 
zaś dla tego, że uznawano jego zasługi okało 
ugruntowania jedności niemieckiej, a w fakcie, 
iż jest katolikiem i był prezesem gabinetu 
bawarskiego, widziano pewną zaporę przeciw 
| partykularystycznym zapędom południowo-nie- 
mieckim oraz zapowiedź że łatwiej powiedzie 
się teraz zjednać stronnictwo centrum przy- 
najmniej od wypadku do wypadku dla proje- 
ktow rządowych. Zresztą, jak to dobrze wia- 
domo, hr. Caprivi był tak znienawidzony przez 
część opinii i prasy niemieckiej, mianowicie 
przez zwolenników Bismarcka, że kazdego jego 
następcę witanoby wówczas przychylnie, z Są- 
mej radości, iż pozbyto się Capriviego. Po za 
tem, niemiecka szlachta konserwatywna w obec 
dostojnego pochodzenia i licznych stosunków 
rodzinnych nowego kanelerza z wybitnymi roda- 
mi, nie mogła odmówić mu zanfania, z drugiej 
zaś strony opinia jego, jako męża umiarko- 
wanie lberalaych zapatrywań była dla stron- 
‘ zietw mieszczańskich rękojmią, iż reakcyjne 
| dążności nie zajmą miejsca polityki hr. a- 
priviego. 

Nie można zaprzeczyć, że oczekiwania 
te, o ile tyczyły się osoby księcia Hohenlo- 
hego, w ogólności spełniły się. Starał się on 
być zawsze ściśłe uczciwym w polityce, bez- 
stronnym, pozostać ponad stronnictwami, nie 
oddawać się stanowczo w ręce ani konserwa- 
tystom pruskim, ani liberałom; z tem wszyst- 
kiem jednak był bardzo słaby; to też w okresie 


ścią, — „przesilenie kanelerskie*, — obecnie | dyskusyi. To też wypadnie nam nieraz jeszcze | teuftla. jego kanelerstwa rozbujał w Prusach ogromnie 
ie Es OOO ACE O DO A A 
34) |żyję w. taki jeszcze sposób nie żyłem, nie | Narodowy* wyszedł już z pod redakcyi Wrot- | Strasburg, 12 maja 1844. 
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Kochany mój i drogi Bohdanie. Bodaj 
ciebie, bodaj ciebie! że też milczysz jak ka- 
mień; od czasu jakeś zapadł w Rzym I W 
szczęście, jednym jeden liścina! Ze ja nie pi- 
' szę, to wcale co innego, jak to sam wiesz do- 
„skonale. Ale wolę przerwać zaraz wymówki, 

darować lenistwo, choć dla mnie bardzo bo- 
lesne i serdecznie cię ucałować, mój ty miły 
kapryśniku, żeś się przecie dał tam udobru- 
chać i wylazł nareszcie z tej kilkoletniej sko- 
rupy, w którą się smutkami, nudami i kwasa- 
mi co dzień grubiej zasklepiałeś. Spodziewam 
się, że ta Pani, o której z różnych stron dzi- 
wy mi powiadają, uzbroi cię i na przyszłosć 
ınestwem i siłą. Módlmy się o to wszyscy, 
boś Panie Pośle Dobrodzieju, jak nie zawsze 
na niebie błyskawica, tak nie zawsze na Zle- 
imi szczęście, a czy to grzeczne byłoby takie 
dzieciątko coby płakało i dąsało się dlatego, 
ie już dawno nie błyska, że krótko błyskało, 
żę z daleka tylko błyska ete. Nauezke niech 
Bosiek sam sobie wyciągnąć raczy. 
Nieznośną moją kuracyę ciągle tu pro” 
wadzę, ciągle dotąd bez żadnego skutku, po” 
mimo tego nie ustanę jednak aż chyba będę 
zmuszony finansami, owszem przemyślam nar 
‚wet o Grefenbergu, gdyby tylko przyszło p 
zwolenie z Wiednia, ale do tej pory Jak na 
=== złość żadnej nie mam odpowiedzi. Osobliwsze 
j f BS ? £ j ak 
Jest też to życie, które teraz odbywam, J 


a O R A ee sun) 


b- 


mnie już Bóg odmienić i 
Kochanego Józefa modlitwom 
świętszym, Jak się tam dost 
najmocniej się polecam. Mam ja ciągle na- 
dzieję, że 1 ty się z nim razem wybierzesz i 
życzę ci tego Z duszy, z serca, chociaż z dru- 
giej strony Jak najprędzej radbym cię zoba- 
czyć przy sobie. Ma się tylko rozumieć, żeś- 
cie się nle powinni w podróż puszczać aż po 
wyjeździe krewnych. 

O Towiańszczyźnie nie wiele mam co 
donieść ; wszyscy nasi biedni sekciarze są Co- 
raz gwaltowniejsi 1 gniewliwsi; słyszałeś może, 
jaką Adam zrobił scenę na zgromadzeniu Po- 
słów z okazyi Mirskiego, z jakim tam impe- 
tem rzucił się na księdza Piotra; trzech z nich 
chodziło, słyszę. piechotą do Towianskiego do 
Belgii, mówią, że jeden z tych, wróciwszy, 
wyınazal się z sekty, O Mirskim, awantwni- 
ku, który przeszedł na schyzmę ruską, dostał 
amnestyę 1 namawia emigrantów, do tegoż sa- 
mego, rozsylając listy, odezwy i pieniądze da- 
jąc, wiecie tam zapewne. Biedna nasza Polo- 
nia poruszyła się na to z calym zapałem, 
stąd sesye, protestacje, manifesty i rozmajte 
druki. Władysław Plater spraszał do siebie 
Posłów i nieposlöw, naradzano się, gadano, 
pisano, drukowano, aż nareszcie i Mirski się 
już coś uciszył, ale podobno, że dwóch czy i 


naprawić raczył, 
przy Grobie Naj- 
anie, zawsze i jak 


więcej za sobą wprzód pociągnął. „Dziennik | 


dziś jeszcze i maleńkiej i niedojrzalej, uczy 
drzewo ogromne i potężne, gdzieby pielgrzy- 
mi Twoi ochłodę i posilenie, jak ptaki Twoje 
znajdować mogli! 

Wczoraj (list kończę ten dzisiaj dopiero 
to jest 4 maja) na sesyi Towarzystwa Lite- 
rackiego czytał Prezes wyjątek z żywota Niem- 
eewieza a Adam wypalił jakąś perorę o du- 
chu, o duchowości, o duszy, o żywotności i 
życiu prawdziwem, jednem słowem o To- 
wiańszczyźnie i Towiańskim. Nie slyszałem, 
bom się trochę spóźnił i już w małej biblio- 
teezce jakem przyszedł, nie bylo miejsca. ale 
zapewne jestto cos podobnego do przeszloro- 
cznej, w ten sam dzień mowy. Mówił, sły- 
szę, 2 wielkim zapałem, biedne i kochane Ada- 
misko! Czy też nie da Pan Bóg, żeby się po- 
strzegł i upamiętał. 

Chcialem u Szopenka dostać dla ciebie 
jaką muzykę, ale dotychczas daremnie, może 
jeszcze później przeszlę, jeśli od tego marudy 
i nudziarza wykołatam. 

Józefa kochanego, poczciwego, przeza- 
enego, i tysiąe tysięcy razy odemnie lepszego, 
a więc szczęśliwszego. serdecznie caluje. Čie- 
bie nie, bo milczysz jak jakie nieme stwo- 
rzenie. 

Twój na zawsze 


Stefan Witwicki. 


Z medalionem także nie zwlekajże; jeśli 
jeszcze nie zaczęty, idź sam zaraz do Ole- 
szczyńskiego, jestem pewny, że znajdziesz go 
zawsze bardzo chętnym, bo to chłopak 2 za- 
palem i uezciwego uczucia. 

Bądź mi zdrów, moja ty duszokryjko, a nie 
baw się tam z ogniem, żebyś sobie lub dru- 
gim szkody nie narobił; nie budź licha, kiedy 
spi i pogładziwszy sobie łysinkę, daj już po- 
kój; już to nie dla starszej rzeszy, pamiętaj, 
że i ja już nie w pierwszej młodości, a byś 
przecie starszy trochę odemnie. 

Nie pisuj do mnie często, ale za to dłu- 
gie listy, mówię nie często, bo się boję poli- 
eyi, u której listy z Francyi będą pewno złą 
rekomendacyą: napisz 15-eg0 t. m., a potem 
pisz co miesiąc, zamieszczając także karteczki 
od Pani Hoffmanowej, od księży i od kogo 
zdarzy się, żebym wszystko odbierał w je- 
dnym liście. 

Caluję cię z calego serca, mój luby spół- 
Podolaninie. ponieważ pokazało się, żeśmy z 
jednego kraju, a mnie przecie sam zwałeś 
Podolakiem. 


Stefan Witwicki. 
(Ciag dalszy nastąpi, 


1) Topolskiemu. 


narodowo -szowinistyczny kierunek polityki, 
który ostatni wyraz znalazł w wytworzeniu się 
hakatyzmu. Naturalnie ks. Hohenlohe stał 
zdala od tych nowych prądów, i nie on był 
ich twórcą, — ale nie zdziałał nic, aby je 
powstrzymać, przeciwnie pozwolił im się uno- 
sić, jak to wynikało także z jego ostatnich 
przemówień w parlamencie niemieckim w kwe- 
styach polskich, a znany reskrypt Studta wy- 
szedł także za czasów, gdy on jeszcze stał na 
czele gabinetu pruskiego. 

Dzisiaj przedwcześnie byłoby ferować 
sąd o tak świeżych wypadkach; można tylko 
zanotować ogólne wrażenie. Kiedyś i to się 
wyjaśni, a historya rozłoży równomiernie i 
zapewne sprawiedliwie wszystkie światła i 
cienie. 

Zagranica spoglądała na politykę zagra- 
niezną ks. Hohenlohego w ogóle z zaufaniem, 
a w szczególności cieszył się on zaufaniem 
nietylko swego monarchy, lecz także wład- 
ców państw sprzymierzonych z Niemcami. 

Od dawna już krążyły głucha wieści, 
że ks. Hohenlohe czuje się znużony rządami 
i pragnie ustąpić; było to w obec podeszłego 
wieku kanclerza zrozumiałe, a prasa partyjna 
niemiecka wyzyskiwała tego rodzaju dyskusye 
do gwałtownych ataków na jego osobę. Je- 
szcze wczoraj zanotowane głosy dzienników 
niemieckich nie oszczędziły mu gorżkich za- 
rzutów, a między innymi takiego n. p. iż o- 
bniża urząd kanclerski do rzędu pierw- 
szego urzędu dworskiego. 

Wreszcie ustąpienie księcia stało się 
faktem dokonanym, — a przygotowano je tak 
cicho, że zaskoczyło prawie opinię publiczną. 
Łatwo zrozumieć dlaczego wybrano do prze- 
silenia właśnie chwilę obecną i dlaczego się 
tak spieszono : Wkrótce zbierze się parlament 
niemiecki, na którym posypią się ciężkie za- 
rzuty przeciw polityce wschodniej Niemiec, 
trzeba więc będzie „silnego męża* do obrony 
stanowiska rządu; następnie chciano uniknąć 
zbytecznych dyskusyj na temat przygotowują- 
cego się przesilenia, niebezpiecznych zwia- 
Bzcza teraz, gdy Niemcy są tak zaangażowa- 
ne na Wschodzie. 

Nowy kanclerz p. Bülow, będzie nie- 
wątpliwie „mocnym mężem“; były ambasador 
niemiecki przy Kwirynale, od r. 1897 sekre- 
tarz stanu dla spraw zagranicznych, od r. z. 
hrabia, urodził się w dniu 3 maja 1849 r. 
Obecnie, według doniesienia powyższej depe- 
szy, mianowany został kanclerzem Rzeszy i 
prezesem gabinetu pruskiego oraz kierowni- 
kiem polityki zagranicznej. 


Z Poznania. 


WOW 


(Stosunki robotnicze. — Biblioteka niemiecka — 

Wybory w Gnieznie do Sejmu prowincyonalnego. — 

Wybory do parlamentu w okręgu babimojsko- 

międzyrzeckim. — Nowy proces prasowy. — 
Schware czy Schwarz?) 


W niedawno ogłoszonem sprawozdaniu 
oznańskiej Izby rolniczej znajdują się cie- 
Piwo daty, tyczące się sprawy braku robotni- 
ków na „wschodnich kresach monarchii pru- 


1 LITERATURY ŻAGRANIOZNAJ. 


(Ciąg dalszy). 


Kapitan spojrzał na Sildę i rzekł z nie- 
jaką oschłością : 

— Potrzeba, żebym się z twoich ust wła- 
snych dowiedział co tutaj dziś zaszło. Będziesz 
miała odwagę opowiedzieć mi, ale nienkrywa- 
jąc prawdy i nie dodając nie, eohy ją prze- 
kręcić mogło? 

— Tak, senor — odrzekła z mocą. 

I opowiedziała cały wypadek z tymi sa- 
mymi szczegółami, które Andrzej wyznał swoim 
rodzicom. 

— Dobrze... — rzekł kapitan, gdy skoń- 
czyła. — Właśnie tyle wiedziałem; ale co | 
później nastąpiło ? | 

— Senor... nie wiem właściwie... i nie 
mogę nie więcej mówić. 

Ciotka Sidora głos zabrała. 

Opowiadała co wiedziała od ludzi. że po- 
dobno sąsiedzi wymierzyli karę dwoia dya- 
blieom, które uciekły na górę i boją się po- 
kazać na swoim balkonie. Potem ojciec i syn 
wrócili z morza. Mówią, że potem straszne ! 
rzeczy działy się w tym domu, nie ze strony 
ojca, który bierze stronę tych łajdaczek, ale . 
ze strony syna; serce mu się krajało a wstyd 
czoło okrywał, gdy się o wszystkiem dowie- 
dział. Podobno zbił siostrę na kwaśne jabłko | 


skiej“. Sprawozdanie to zaznacza mianowicie, 
Że emigracyę robotników rolnych nie wywo- 
łuje bezpośrednie współzawodnictwo przemy- 
słu, lecz konkureneya rolnietwa zachodnich 


j okolic Niemiec na rynku pracy. I tak stwier- 


dzono w r. z w okręgu regencyjnym poznań - 
skim wychodźtwo 35.736 robotników rolnych. 
Z tej liczby zaledwie 642 udało się do ko- 
palń i 2.861 do fabryk, a reszta, czyli 31.438 
szukało zarobku przy pracach rolnych w in- 
nych okolicach Niemiec. Sprawozdanie lzby 
rolniczej dowodzi, że przyczyny wychodztwa 
ludności wiejskiej szukać nie należy w sto- 
sunkach zarobkowych, płaca bowiem robotnika 
w prowineyach wschodnich jest juź dzisiaj 
tak samo wysoka, jak w zachodnich. Główną 
przyczynę stanowi działalność agentów emi- 
gracyjnych, a dalej także wzrastająca niechęć 
robotników ku przyjmowaniu stałej służby 
i wreszcie krótszy dzień roboczy w zachodnio- 
niemieckim trybie gospodarczym. We współ- 
zawodnietwie tem rolniey okolic wschodnich 
ulegają po częsci z tego powodu, że nie umieją 
się tak szybko, jak ich zachodni współzawo- 
dniey, zastosować do zmienionych warunków 
pracy, oraz do indywidualności swych robo- 
tników. 

Biblioteka niemiecka w Poznaniu jako 
środek ratowania „uciśnionej* niemczyzny, 
będzie otwartą przy ul. Ryeerskiej w r. 1902. 
Obejmować będzie 180 tysięcy książek. Książki 
ściśle naukowe będą wykluczone, za to będzie 
wiele książek popularno - naukowych. Dział po- 
wieści będzie także obfity, biblioteka będzie 
je rozpożyczała niemieckim czytelniom ludo 
wym nie tylko w Poznaniu, ale i na prowin- 
cyi. Około 250 księgarń niemieckich nadesiało 
do poznańskiej biblioteki niemieckiej swe wy- 
dawnietwa, wartość niektórych pojedynczych 
wydawnietw dochodzi do 10 tysięcy marek. 
Na przykiadzie nieprzyjaciół trzeba się uczyć 
ofiarności na cele publiczne. 

W poniedziałek odbywały się w Gnie- 
znie wybory do sejmu  prowincyonalnego. 
Wybrani zostali członkami sejmu prowineyo- 
nalnego Polacy : pp. dr. Chełmieki z Żydo- 
wa, Malczewski z Odrowąża i Walter z Dzieć- 
miarek. 

Do mandatu do parlamentu niemieckie- 
go zokręgu babımojsko-miedzyrzeekiego wy- 
mieniają dzienniki rozmaite kandydatury, mię- 
dzy innemi kandydaturę mecenasa Wohn- 
skiego. P. Woliński jednak ogłosił oświad 
czenie. że ofiarowanej mu kandydatury posel- 
skiej dia rozlicznych zajęć przyjąć nie może. 

Odpowiedzialny redaktor Kuryera Po 
znanskiego został z powodu ariykulu p. t. 
Logika hakatysiyezna (nr. Kuryera 161) za- 
skarżony przez p. Tiedemanna pierwszego 
przewodniczącego „Ostinarkenverein“, . dalej 
przez radcę sprawiedliwości Wagnera, dru- 
giego przewodniezącego i p. Kennemanna z 
Klenki. Prócz tego do skarżąsych należy tak- 
ze zmarły od czasu wniesienia skargi, dr. 
Ferdynand Hansemann. Skargę wniesiono 
dnia 18 września b. r., a doręczono w dniu 
16 b. m. 

Bracia Antom i Ludwik Szwarzowie z 
Kruświcy skazani zostali swego czasu przez 
inowrocławski sąd ławniczy na 150 marek 
kary za to, że rzekomo zmienili swoje nazwi- 


a o mało co się i matce nie dostało. Przy- | 


chodził tutaj niezliczone razy dzisiaj, nie wcho- 
dzi do mieszkania, tylko stanie pod drzwiami, 
oparty o ścianę, z rękami w kieszeniach z za- 
gniewanym wzrokiem i włosami w nieładzie. 
Biedny chłopiec nie mówi ani słowa, choć go 
ośmielają, żeby mu pokazać, że go nie obwi- 
niają za to co rodzina jego zdziałała.... a po- 
tem idzie jak przyszedł. Niektórzy twierdzą. 
że mają świadków, którzy przyznają się, że 
słyszeli jak te kobiety zmawiały się na za- 
tratę sławy tego domu i że nie powinno się 
pozwolić, aby taka złość nie została ukarana. 

— Oto wszystko co możemy panu po- 
wiedzieć, senor don Pedro, wszystko cośmy 
słyszeli siedząc tutaj zamknięci... Co do 
biednego Miguela to nie dziwnego ; jest stary, 
schorowany; zastał to wszystko, gdy wrócił. .. 
on który jechał na morze wesół jak rybka I... 
i padł porażony. zwalił się jak slary mur 
zbutwiały.... To też nikt się dziwić nia może 
temu, że od czasu do czasu jakaś łza nam 
się wymknie, mnie i tej biedaczee!.. Seiany 
tego mieszkania tak niewiele iez widywaly 
dotychczas, senor don Pedro! 

Mało brakowało żeby don Pedro nie do 
łączył swoich łez do tych, które tutaj wylano 
gdy biedna rybaczka kończyła to opowiadanie 
pośród łkania; Andrzej rzeczywiście po ojcu 
odziedziczył dobroć serca, Kapitan jednak za- 
panował nad rozczuleniem i postanowił sobie 
zbadać rzecz do gruniu, ponieważ po to tu- 
taj przybył. 


UI > Pa ć ai gy] a p 
— Nie to właściwie — rzekł — pragną- 


łem sprawdzić, Sidora, chociaż kontent jestem, 


| że wiem to wszystko. Cheiałem wiedzieć, jakie 


wrażenie na was zrobiła ta awantura. 
— To przecież widać dobrze, senor.... 


— Źle postawiłem moje pytanie.... Po- 
wiedzcie mi, jakie zamiary macie po tem co 


się stało? Na kogo rzueacie winę ? 
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sko z Schwarz na Szware. Przeciwko temu 
wyrokowi założyli apelacyę, a sprawa ta do- 
stała się we wtorek przed Izbę karną w Ino- 
wrocławiu. Obrońca Szwarców wykazał, że 
rodzina ta już przeszło 300 lat pisze się 
Szwarc. Trybnnał nie rozstrzygnął sprawy, lecz 
połecił obrońcy, aby dostarczył dowodu w prze- 
ciągu 4 tygodni, że ojciec i dziad zusądzo- 
nych pisali się Szwarc“. 


Zcze 


Z pod berła carskiego. 


warn 


(Nowe kościoły katolickie. — Nabożeństwo po 
litewsku. — Szkoła chemiczno-techniczna w Wil- 
nie. — Służebności na Litwie, Podolu i Wołyniu). 


Obecnie budowane są lub budować się 
mają kościoły katolickie w następujących mia- 
stach carstwa: w Batumie, Benderach, Jat- 
cie, Ługańsku, Mińsku, Moskwie, Naczy (gub. 
wileńska), Odesie, Sumach, Tambowie, Tobol- 
sku, Wiatce i t. d. 

Wiadomo, że rząd rossyjski popiera 
skwapliwie seperatystyczne prądy, objawiają- 
ce się wśród części Litwinów. O nowym, Wa- 
żnym a znamiennym fakcie tego rodzaju do- 
nosi Siewiero-Zap. Słowo co następuje: „Li- 
twini-katoliey dyecezyi rzymsko-katoliekiej wi- 
leńskiej od 6 lat starają się u władzy dyece- 
zyalnej o pozwolenie odprawiania nabożeń- 
stwa w kościołach w ich rodzinnym języku 
litewskim. Dnia 18 listopada 1898 r. podano 
o to prośbę ponowną, podpisaną przez 300 
przeszło Litwinów, zarządzający jednak wów- 
czas dyecezyą biskup Zdanowicz podania te- 
go nie uwzględnił, polecając jednocześnie po- 
rozumieć się pod tym względem z miejsco- 
wą władzą administracyjną. Zarówno general- 
gubernator, jak i gubernator nie znaleźli ża- 
dnych przeszkód co do udzielen a pozwolenia 
Litwinom na słuchanie nabożeństwa w ich 
języku rodzinnym. Obecnie kancelarya kon- 
systorza rzymsko-katolickiego wileńskiego za- 
wiadomiła działającego w imieniu podpisa- 
nych p. Malinowskiego, że starania o zapro- 
wadzenie w jednym z kościołow wileńskich 
nabożeństwa w języku litewskim i wyznacze- 


niezadługo pomysinym uwieńczone skutkiem“. 
W Wilnie otworzoną została średnia 
szkoła chemiezno - techniezna. Korespondent 
Nowego Wremieni wyraża przekonanie, iż szko- 
ła ta powinna mieć duże znaczenie dla kre- 
sów zachodnich Rossyi, zarówno gubernii pół- 
nocno i południowo zachodnich, jakoteż i dla 
kraju nadbałtyekiego i gub. Królestwa Pol- 
skiego. Kresy zachodnie liczę 29 miłionów 
ludności i przemysł rczwinięty jest tam nie 
imniej, niż na kresach wschodnich. Przemysł 
w guberniach nadbałtyekich i Królestwie spo- 
czywa w rękach endzoziemeöw, a jeśli pod- 
dani rossyjscy zajmują jakie stancwisko — 
| pisze Mowoje Wremia — „będą to ludzie po- 
| chodzenia niemieckiego lub polskiego. Wi- 
|leńska szkoła techniczna sprawi, iż miejsca 
pomocników inżynierów w fabrykach a nawet 
samodzielnych kierowników pomniejszych fa- 
bryk będą mogli obejmować ludzie, wykształ- 
ceni w szkole rossyjskiej*. Nauka w szkole 


— Winę?.. Na kogoz mamy ją zrzu- 
cać? Na tych eo się tego czynu dopuściły, 
na te dwie żebraczki z góry.... 

— Tak, tak, rozumiem... Ale zdarza 
się zwykle, że gdy się w rodzinie rozważa 
niektóre kwestye podobne do tej, jeden się 
wyrazi; „gbyby to się nie było stało nie wy- 
nikło by z tego to, co zaszło“, i tam dalej i 
dalej, rozumiecie mnie przecież! A potem na- 
następuje rozrachunek, co winien ten, a co 
ta, i co było powinno nastąpić... i co się 
stanie.... czego się można spodziewać... a cze- 
go obawiać... 

— (zego się można spodziewać albo 
obawiać ?... — powtórzyła biedna kobieta pa- 
trząc zdumiona na kapitana. 

— Powiedz mu, Sidora, powiedz! to 
właśnie dobra sposobność! — wołał Mechelin 
z łóżka. 

— A cóż ona mi ma powiedzieć? — 
spytał don Fedro zwracając się ku alkowie 
z brwią namarszczoną. 

— Ba! to eo sama wie, bo tak wypa- 
da. — Odrzeki marynarz. — A mo, Sidora, 
kiedy go masz przed sobą! — Odwagi ko- 
bieto! pan jest dobry ! 

— Tak, mój synu. czemu nie powie- 
dzieć ? —- dodała ciotka Sidora — to przecież 
nie jest śrniertelnym grzechem. 

Kapitan stał jak na węglach jarzących, 
a Silda podobną była də posągu z lodu w 
swoim kąciku koło komody. 

—- Dowiedz się więc, senor don Pedro, — 
' rzekła eictka SŃidora, — że oprócz goryczy, 
jaka uas przejmuje z powodu tego wypadku, 
najwięcej uas trapi to, że nie wiemy, co nas 
czeka ze względu na don Andre. 

— To zobaczymy, zobaczymy.... — mru- 
knał kapitan, sadowiąc się wygodnie na krze- 
śle i skupiając całą uwagę na słowa starej 


kobiety. Gdyby był spojrzał w tej chwili na | 


nie stałego przy kościele tym kapłana będzie 


wileńskiej trwa lat cztery, kończący kurs o- 
trzymują tytuł technika-chemika. 

Wiestnik finansów ogłasza obfity mate- 
ryał do charakterystyki stanu służebności w 
„kraju zachodnim“, t. j. na Litwie, Podolu i 
Wołyniu, przyczem zaznacza, że ogłoszenie 
tych dat statystycznych nie jest zbyte- 
czne już choćby z uwagi na ubóstwo staty- 
styki służebnościowej wogóle. W jstocia ogło- 
szony w organie ministeryalnym materyał po 
raz pierwszy rzuca garść światła na stosunki 
rolnicze w „kraju zachodnim“. Mianowicie 
materyał tyczy się trzech gubernij „kraju po- 
fudniowo-zachodniego“: kijowskiej, podolskiej 
I wołyńskiej, oraz w kraju „pölnoeno-zacho- 
dnim“: gubernij grodzieńskiej, kowieńskiej, 
mińskiej, wileńskiej i czterech powiatów in- 
flanckich gub. witebskiej, mianowicie dźwiń- 
skiego (dynaburskiego), drysseńskiego, lucyń- 
skiego i rzeczyckiego. 

Na wstępnie Wiest. zaznacza, że w ciągu 

lat 40, t. j. po dzien dzisiejszy, w guberniach, 
„kraju południowo-zachodniego* nie uregulo- 
wano jeszcze 71 pre. majątków, w pólnocno- 
zachodnim zaś 69 pre. W kraju „południowo: 
zachodnim* uregulowano stosunki w 2.186 ma- 
jątkach (29 pre.) przyczem w drodze umów 
dobrowolnych zaleiwie w 561 z tej liczby. 
W trzech guberniach pölnoeno-zachodnich na 
1167 dóbr uregulowanych zaledwie w 120 
majątkach regulacya nastąpiła w drodze układu 
polubownego. Stąd wniosek, że bez układu 
przymusowego, regulowanego na podstawie 
prawa, sprawa służebnościowa może przecią- 
gać się w nieskończoność. 
Organ ministeryalny zaznacza, że pro- 
jekt regulacyi serwitutów włościańskich w „kra- 
ju zachodnim“ znajduje się obecnie na po- 
rządku dziennym prac ustawodawczych w Po- 
tersburgu. 


GAWIN NINE MARAT. | OZZIE ODDA. 


Z Paryża. 


(Sprawy polskie: Zakład ów. Kazimierza. — 
Szkoła batignolska). 


W Paryżu znajduje się instytucya, która 
dla ubogich Polaków osiadłych lub losem 
rzuconych nad Sekwaną, doniosłość ma wiel- 
ką, utrzymywana jest prawie wyłącznie z do- 
broczynności rodaków, ale o której pisze sù 
i mówi o wiele mniej niż na to zasługuje. 
Jest to zakład św. Kazimierza (Oeuvre de 
Saint-Casimir). Składa się on z dwóch wia. 
ściwia zakładów: glównego, w samym Paryżu 
(rue da Chevaleret nr. 119) i pomocniczego 
w Juvisy (Seine-et-Oise); pod opieką i bezpo- 
średnim dozorem Sióstr, utrzymuje zakład ten 
50 dziewcząt i 14 starców, oraz 7 staruszek 
w Paryżu, a 21 chłopaków i 12 starców w 
_— Cały personal obu zakładów liczy 132 
osób. 

Na czele Rady administracyjnej stoi ja- 
ko prezes książę Dominik Radziwiłł, Wiee- 
prezesami są książę de La Rochefoucauld i 
ks. Adam Czartoryski, — skarbnikiem p. Ja- 
worowski (mieszkający w Juvisy), sekreta- 
rzami pp. de Baillehache i R. Orłowski; 
członkami pp.: Berecki, Józef Galezowski, 
Teodor Jełowieki, Stanisław Karwowski, ks. 


Sotilezę, zobaczyłby lodowaty uśmiech na jej 
ustach i iskry gniewu w oczach. 

— Senor don André — ciągnęła Sido- 
ra dalej — wchodził tutaj, jak do siebie, bo 
należało otworzyć mu drzwi jak najszerzej. 
Zasługiwałby, żeby mu otwarto tak samo drzwi 
pałacu królowej hiszpańskiej, a ponieważ na 
to zasługuje, były tutaj tylko takie serca, 
które się radowały, widząc go tak poufałym 
i uprzejmym z ludźmi, którzy nie są gedni 
wycierać podeszwy jego butów... Ale byv ają 
dusze szatańskie, senor, które chorują nawet 
wtedy, gdy widzą zdrowych swoich bliźnich... 
Wiesz pan już, co zaszło dziś zrana.... Był 


tej biedaezki.... ale połowa wstydu spadła na 


innego dnia. Przez to, eo cierpimy, rozu- 
miemy, jak on także cierpieć musi z dodat- 
kiem wymówek i żalu rodziny.... Ale na mi- 
łość boską don Pedro, osądź te rzeczy do- 
brem sercem i uwolnij nas od połowy zmar- 
twienia, przebaczając nam troskę, której je 


udziału, mimowoli.... 
— Pewnie, don Pedro, pewnie ! — po: 
twierdzał wuj Mechelin ze swego kąta. — 
Oto o co pana prosimy, oto czego chcemy... 
a nie jest to za wiele po sprawiedliwości | 
dobrej woli! i 
— I to wszystko, co wam przyszło D 
głowy?... zapytał kapitan, oddychając z u”; 
gą. — To wszystko, czego pragniecie ode 
mnie... z powodu udziału, jaki miał w tyś | 
wypadku mój syn? 
— I to się wydaje panu mało! — zs 
prawie jednocześnie oboje małżon* 


wołali 
kowie. 
H (Ciąg dalszy nastąpi). 
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steśmy powodem nie kiorąe w tem żadnego | 


to cios wymierzony przeciwko dobrej sławie | 


don Andrć, który znajdował się wtedy u nas 
tak samo, jak się mógł znajdować każdego 
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Orpiszewski, K. Waliszewski, Wolski; członka- | i ważniejszy jak n. 


mi honorowymi: Witold Hryniewiecki, hr. Or- 
setti, książę Konstanty Radziwił, ks, Marszał- 
kiewicz, hr. Benedykt Tyszkiewiez, Dyonizy 
Zaleski. 


Prezydentką honorową komitetu patro- 
nek jest hr. de Monitessuy; prezydentką księ- 
żna Dominikowa Rzdziwiłłowa, wiceprezyden- 
tką baronowa Taube; do komitetu patro- 
nek należą dalej panie: hr. de Choiseul, hra- 
biazka de Oiioiseal, hr. de Corberon, hr. Oza- 
cka, pani Des-Marets, Leonowa Faucher, Xa- 
werowa Galesowska, Władysł. Kronenbergo- 
wa, Nataaserowa, pani Nazar- Aga, hr. Orsetti, 
księżna Kon:taptynowa Radziwillowa, ien- 
kiewiezowa. Honorowymi członkami komitetu 
tego są; pani Duchinska i hrabina N. Poto- 
eka. Przełożo0ą zakładów jest siostra Siwicka. 
Zakład św. Kazimierza zaliczony został de- 
kretem jeszcze cesarza Napoleona IHM. z 16 
czerwca 1869 do rzędu zakładuw dobroczyn- 
nych i z tego tytułu otrzymuje niewielką za- 
pomogę państwową; subweneya od ministra 
spraw wewnętrznych z reguły nie przenosi 
kwotę 5000 franków rocznie, w roku zeszłym 
wyjątkowo tylko wynosiła 14.000 franków. 
W roku zesziym otrzymał zakład nadto legat 
Ś. p. dr. Szwykowskiego w kwocie 10.000 fr. 
Ogół dochodów w r. z. (t. j. dochód z datków 
dobrowolnych, jednorazowych lub stałych, z 
opłat za starców i dzieci, składanych przez 
ich dobroczyńców, dalej z wenty dobroczyu 
nej, i t. p), wynosił 80.289°20 fr., a był o 
12.511:40 fr. wyzszy niż w r. 1898; z drugiej 
strony jednak także wydatki wzrosły skutkiem 
pomnużemia liczby osób, którym zakład u 
dziela obeente przytułku, podnosząc się z 
55.82025 fr, w r. 1898 na 09.827880 fr. 
(t. j o 5458 fr.) Siosunki finansowe zakładu 
przedstawialyby się zalem korzystnie, jest to 
jednak tylko pozorne, bo gdy od dochodów 
odtrąci się nadzwyczajne wpływy, jak ów le- 
gat ś p. dr. Szwykowskiego 1 jednorazowe 
zwiekszenie subwencyi rządowej, — okaże 
się, że najgłówniejsze żródło dochodu zakla- 
du t. j. ofiarność publiczna, znacznie się u- 
szezuplilo, bo przyniosło w r. z. o 11 226 fr. 
mniej (25 62990 fr. zamiast 86.855°34 fr.) 
niż w roku 1898. A to jest objaw groźny. 


W r. z. dokonano wprawdzie niezbę- 
dnych, najgłówniejszych i najpilniejszych ro- 
bót około odnowienia domów w Paryżu i 
Jeri, tak, iż są już zabezpieczone od ruiny, 
która im groziła; ale potrzeby są ciągle i 
nieustanne a bardzo znaczne. Mianowicie dom 
w Paryżu dopomina się nowych a nie mniej 
jak poprzednie naglącyeh robót dodatkowych. 
Budynki są wprawdzie zrestaurowane, ale ka 
nalizacya, wodociągi, ścieki, znajdują się w 
stanie, który ze względu aa przepisy hygle- 
ny, a już choćby nawet ze względu na prze- 
pisy policyjne, nie może być utrzymany. Prócz 
tego, gdyby to źródło dochodu: jałmużny i 
ofiary naszego społeczeństwa miało wyschnąć, 
zakład musiałby wypowiedzieć gościnę swym 
dzieciom i starcom, — wydatki bowiem na 
utrzymanie przytulköw wynoszą rocznie razem 
70468-30 fr. a niezależnie nawet od niezbę- 
dnych wkładów na budowy 1 reperacje wy- 
nosza około 60.000 fr., -- tymczasem zaś do- 
chód z funduszu zapasowego (wzrósł ten fan- 
dusz z 98.22560 fr. z końcem r. 1898, na 
132.578-26 fr. z końcem roku 1899) wynosi 
zaledwie około 3500 fr. rocznie! Reszta musi 
być pokryta Z ofiarności publicznej, a ty meza- 
sem ta ofiarność publiczna eoraz mniej wyda- 
tna, — do bram zakładu puka coraz więcej 
potrzebujących przytułku, — a liczba zamo- 
znych rodzin polskich w Paryżu zamieszka” 
łych coraz mniejsza, To też zarząd zakładu 
wystosował obecnie odezwę do rodaków, wzy- 
wajac usilnie do ofiar na rzecz dobra ezyn- 
nej instytueyi. „Nie wystarcza już nam — 
pisze w odezwie — kolatać u progu kilku 
paryskich dostatnich siedzib, które opróżniają 
sie z roku na rok Dalej dziś sięgać ona (t. ]. 
odezwa) powinna, granice przekraczając. a p10- 
$ba nasza szerzej także rozlegać się, w tłum 
idąc, do najniższych nawet najskromaniejszych 
progów. Toż od nich właśnie nie daleko od 
biegły te riedostatki i nieszczęścia, którym 
pomoc nieść jest naszem zadaniem. Tod nich 
więc, razem z daniną braterskiego współczu- 
cia, należy się nam grosz wdowi, bez którego 
sprostać temu zedaniu nie jesteśmy już W 
mocy..." 


, Odezwa zaznacza, że pani Leonowa Fau- 
cher oświadczyła chęć ufundowania w zakła- 
dzie jednego łóżka, poświęcając na ten cel 
wieczystą rentę w kwocie 500 fr, — 1 Za- 
znacza, że w tym czynie mieści się wskazó- 
wka dla ofiarności publicznej naszego ogółu 
a zarazem może zadatek nowej epoki w Al- 
storyi zakładu. 


Odezwa komitetu, mianowicie, ta Je) 
część, wystylizowana jest po polsku przy- 
powina drugą sprawę polską w Paryżu, 
sprawę szkcły batignolskiej. Od dwóch lat 
sprawa tej szkoły stała się przedmiotem 
żywych sporów i dyskusyj; coraz to no- 
we głosy oświadezają się to Zi ZMS 
szkoły, w obec zacieśnionych Stosun i 
charakteru obecnej amigracy! esy a- 
ryżu, a za obróceniem funduszów Szkoły na 
cel inny, w dzisiejszej chwili praktyczniejszy 


skieh na kresach językowych, i td — to 
znowu przemawiają Za utrzymaniem zakładu 
i protestują przeciw wszelkim zmianom. W osta- 
tnim nainerze Kraju traktuje tę sprawę w apo- 
sób spokojny i poważny pan Stefan Krzywo- 
szewskt. 
lykazawszy, że majątek szkoły, szaco- 
wany i E i wynosi 818.534:08 fr. 
(w tem walory procentowe 609.738:80 fr., 
gotówką 19 73605 fr, własność ziemska i bu- 
dowle 115.105 fr, biblioteki w Kórniku iw 
szkole 56 500 fr. ete.). przypomina, że we- 
dług zeszłorocznego sprawozdania szkoły, li- 
caba, chłopców, kształcących się w szkole, wy. 
nosiła: 26 internow # 12 eksternów, dla tej 
zaś niewielkiej drużyny szkoła utrzymywała 
lub opłacała personal nauczycielski i służbowy 


z 21 osób. 

Zastanawiając się nad tymi objawami, 
Krzywoszewski: „Kolonia polska we 
zmniejszyła się bardzo. Oi, którzy 
pozostali na ziemi franeuskiej, nie wracają do 
dzielnie polskich z przyczyny natury ekono- 
miczpej, nie zaś politycznej. Są to wychodź- 
cy dawniejszej, epoki, lub ich potomkowie. 
którzy na obcej ziemi założyli ogniska rodzin- 
ne, znaleźli sposób zarobkowania taki, jakie- 
goby ınoze na razie W kraju nie posiedli. Mi- 
łojąe oj-zyznę przodków, związani są z Fran- 
cyą tysiącami potężnych węzłów. Pragną, by 
dzieci wozostaly przy nieu i niecąc w nici 
w najlepszym rasie uczucia przywiązania de 
ziemi ojców, kształcą ich na obywateli fran 
cuskich. 

„Szkoła polska na, Batignolles nie może 
zatem liezye, aby teraźniejszy brak uczniów 
był przejściowym. Przeciwnie, będzie się zwię 
kszat z każdym rokiem. W ostatniem, tego- 
rocznem sprawozdaniu ilość uczniów w roku 
szkolnym 1899-19 0 nie jest wcale podaną. 
Prawdopobnio była ona niższą. 

„Drugi, równie poważny, mem zdaniem 
zarzut polega na tem, że społeczność polska 
żadnej korzyści nie ciągnie z tej młodzieży, 
na której wychowanie w ostatnim roku szkol- 
nym wyłożyła 62.898 35 franków. Wyeho- 
wańcy ci pozostają we Francyi. Przychodząe 
do szkoły, najczęściej nie znają wcale, lub 
bardzo mało języka polskiego. W domu rozma- 
wiają po francusku; w tej samej mowie po- 


pisze p. 
Francyi 


bierają nauki w liceach i uniwersytetach. Kil- 


koletni pobyt w szkole Batignolskiej, pod tro 
skliwą opieką nauczycieli zaszczepia w nich 
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obey bruk miasta-olbrzyma — szkoła Bati- 
gnolska, a raczej jej kierownicy, mogliby dać 
tej młodzieży opiekę moralną, opiekę, któraby 
z pewnością wiele dojrzewających umysłów 
powstrzymywała od zbyt burzliwych fermen- 
tów. W dzielnicach polskich, jeśli brzmi obe- 
enie pobudka wojenna, to wzywa ona tylko 
do pracy, mającej na celn podniesienie do- 
brobytu materyalnego, bo w ślad za nim idzie 
światło intelektualne. Dostarczając do tej wałki 
tegich, zahartowanych żołnierzy, szkoła Bati- 
gnolska dobrze zasłużyłaby się krajowi“, 


KRÖNIKA 


Lwów 18 października 


— Na fundacyę Im. Najj. Pana utwo- 
rzoną celem podniesienia sadownirtwa i pszezel- 
nietwa w powiecie turezańskim, złożono dotych- 
czas na ręce starosty w Turce p. Bilińskiego wraz 
z poprzednio wykazanyu:i datkami ogółem kwot 
13075 K. 91 h. k 


— Tabele służbowe nauczycieli. Mi- 
nisterstwo skarbu — jak donosi Neues Wie- 
ner Tagblatt — wydało w tych dniach bardzo 
ważne dla nauczycielstwa rozporządzenie. Re- 
skryptem krajowej Dyrekcyi skarbu w Wiednia 
obowiązani byli nanezyciele zaopatrywać marką 
stemplową swoje tabele służbowe. Przeciwko te- 
mu zarządzeniu wnieśli niektórzy nauczyciele 
rekurs do Ministerstwa skarbu, motywując go 
tem. że tabela służbowa nie jest żadnem świa- 
dectwem, tylko jest uważaną jako pismo uży- 
wane w wewnętrznym użytku urzędowym. Mi- 
nisterstwo przychyliło się do tego rekursu i 
orzekło, że tabele służbowe są wolne od stempla. 


— Przestroga przed wychodźtwem 
do Rumunii. Ministerstwo spraw wewnętrz- 
nych — jak donosi Fremdenblatt — otrzymało 
w tych dniach sprawozdanie austro- węgierskiego 
konsulatu w Jassach, według którego z powodu 
braku zarobku panuje w Rumunii między tam- 
tejszą klasą robotniczą wielka nędza, zmuszająca 
ją do wyelodztwa z Rumunii. Wobec tego prze- 
strzega Ministerstwo spraw wewnętrznych pod- 
danych tutejszych przed wychodźtwem do Ramunii. 


— Wyeieezke do Drohowyża, celem 
zwiedzenia tamtejszego Zakładu sierót hr. Skarb- 


zamiłowanie do tradyeyi przodków i jaką taką | ka i stacyi ogierów, urządza w dniu 28 b. m. 
znsjoswość ich mowy. Leez gdy opuszczają | oddział lwowski galicyjskiego Towarzystwa go- 
mury szkoły, walka o byt i Życie wśród Spo- | spodarskiego. 

łeczeństwa franeuskiego rzadko pozwalają im 
prowadzić dalej studya nad mową polską. Po 
paru latach zapominają. czego się nauczyli. 
Nie zapominają jednej rzeczy: czują zawsze 
głębokie przywiązanie do kraju swych ojców. 
Innnemi słowy, szkoła Batignolska kształci 
Francuzów, niezmiernie sympatycznie uspo- 


stwa właścicieli realności“ odbyło się we wte 
rek w małej sali Kasyna miejskiego przy bar- 
dzo nielicznym udziale członków. Obradom prze- 
wodniczył prezes stowarzyszenia p. Eppler. Po 
odczycie p. Rybkowskiego „O historyi Towarzy- 


— Walne zgromadzenie „Towarzy- 


sobionych dla wszystkiego co polskie. Jest to 
fakt niezbity, Znajdują się wyjątki od tej re- 
guły ; wiadomo, że wyjątki potwierdzają tylko 


prawidlo“, 


Na tych przesłankach oparty, autor sta- 
i pytanie: „jesteśmyż dość bogaci, 
ażeby kosztem blisko milionowego kapitału 


wia sobie 


szerzyć polskie sympatye wśród niewielkiej 


stosunkowo liezby obywateli francuskich? — 


Francja jest dość zamożną, by łożyć na u- 
trzymanie szkół francuskich zagranicą. Nasza 
społeczność ma pilniejsze potrzeby w domu. 
Choćby tylko wspomnieć o polskich szkołach 
na Szląsku; wszak tam chodzi o ratowanie 
dzieci polskich na ziemi polskiej od zniem- 
czenia”. 


Frzypomniawszy argumenta strony prze- 
ciwnej, Streszczające się w tem, że „szkoła 
Batignolska, będąc uznaną przez rząd francu- 
ski za instytucyę użyteczności publicznej, nie 
może zmienić swej ustawy; ustawa została 
potwierdzoną przez rząd; gdyby od niej od- 
stąpiono, dary, ofiary i zapisy, które złożyły 
się na majątek szkoły, utraciłyby swą moe 
rawną,* — autor dochodzi ostatecznie do 
następującej konkluzji: 


„Szkoła Batignolska mogłaby stać się 
użyteczną, gdyby działalność swą w innym 
skupiła kierunku. Młodzieży polskiej, szuka- 
jącej nauki w Paryżu, jest sporo. Zazwyczaj 
rozporządza ona Środkami małymi. Mógłbym 
przytoczyć kilka wypadków wprost heroicznej 
walki z nędzą. To bohaterstwo prowadzi atoli 
do wyczerpania sił przedtem, zanim te stały 
się produkcyjnemi. Stypendya udzielane na 
szej młodzieży na wyjazd za granicę, są pra- 
wie zawsze Śmiesznie małe, zwłaszcza w sto- 
sunku do drożyzny panującej w Paryżu. Czy 
szkoła Batignolska nie powinnaby przyjść z 

mocą tej dzielnej młodzieży, która szuka 
nad Sekwaną wiedzy — która potem wraca 
pracować na ojczystej glebie? Pewna liczba 
studentów czy artystów mogłaby znaleźć po- 
mieszczenie w internacie, inni przychodziliby 
tylko na obiad i śniadanie. W ten sposób 
szkoła Batignolska stałąby się dobrodziejką 
nie przyszłych obywateli francuskich, ale przy- 
szłych pracowników na niwie ojczystej. Do- 
broczynna działalność nie ograniczałaby się 
zresztą tylko do pomocy materyalnej. Grupu- 


„Sazeńń Lwowska“ z dnia 19 października 48200. 


stwa realnościowego w 80 rocznicę jego zało: 
żenia", dokonano wyboru zarządu na podstawie 
zmienionego statutu, Prezesem wybrano p. Ta- 
deusza Dobrowolskiego, wiceprezesem p. Józefa 
Neumanna, nadto 22 członków zarządu i 3 człon- 
ków komisyi rewizyjnej. 

— Podróż informacyjna. Radca sek- 
cyjny w Ministerstwie rolnictwa p. Fryderyk 
Zimmermann — jak donosi Czas — rozpoczął 
w tych dniach podróż informacyjną po Galieyi, 
przyczem zwiedzi przedewszystkiem szkoły rol- 
nicze w Dublanach i Czernichowie, Szkołę leśną 
we Lwowie i szkoły ogrodnicze w Tarnowie i 
we Lwowie, 


— Zmarł w ostatnich dniach: W No- 
wym Sączu, Rudolf Jarocki, em. starszy komi- 
sarz skarbowy. 


— Zabawa dla dzieci, połączona z tom- 
bolą, odbędzie się w sobotę, dnia 20 b. m., w 
salach Kasyna miejskiego na dochód Towarzy- 
stwa „Związek rodzicielski“. Początek o godzinie 
pół do 6 wieczorem. Bilety nabyć można wcze- 
śnie w księgarni Seyfartha i Czajkewskiego. 


— Z Niska donoszą nam : Dnia 8b. m. 
o godzinie 12 w południe wybuchł w Pławie, 
tutejszego powiatu, w stajni gospodarza Józefa 
Machaja pożar, który zniszczył 22 domów mie- 
szkalnych wraz z zabudowaniami gospodarczemi, 
ogólnej wartości około 29.000 koron. Z 22 po- 
gorzelców było tylko 16 ubezpieczonych od 
ognia. Pożar powstał prawdopodobnie przez rzu- 
cenie niedopalonego papierosa w stajni Machaja 


— Na stosie smolnego drzewa, które 
pedpalił, usiłował odebrać sobie życie onegdaj 
kuśnierz Weigel w Świdnicy. Znajdujący się w 
pobliżu ludzie pospieszyli jednak z pomocą, i 
ściągnęli Weigla ze stosu, zanim odniósł ciężkie 
poparzenia. 

— Od piorunu, jak nam z Sambora 
donoszą — spłonęła w tych dniach doszczętnie 
na ebszarze dworskim w Barańczycach stodoła 
z nagromadzonymi w niej zapasami zboża, tu- 
dzież sąsiednia szopa z narzędziami rolniezemi, 
łącznej wartości 18.000 K. 


— Kronika pożarów. Z Zaleszczyk pi- 
szą nam: W dniu 5 b. m. około południa wy- 
buch? pożar we wsi [wanie nad Dniestrem w 
realności gospodarza Andrija Humeniuka i prze- 
niósłszy się przy silnym wietrze na sąsiednie 


p. zakładanie szkół pol-|jąe na jednem miejscu młodzież, rzueoną na | domostwa, pochłonął ośm gospodarstw włościań- 


skich. Spaliły się budynki mieszkalne i gospo- 
darskie z całą tegoroczną krescencyą, a szkoda 
zupełnie nieubezpieczona wynosi 9200 K. 


W dniu 11 b. m. wybuchł po południu 
pożar na folwarku Zaleszczyckim, należącym do 
Seweryna bar. Brünickiego. Spaliła się szopa ze 
słomą i kukurudzą, tudzież trzy wozy i waga 
na bydło. Wyrządzona szkoda 5000 K. była 
ubezpieczoną. Pożar powstał wskutek braku nad- 
zoru nad dziećmi parobka, które bawiąc się za- 
pałkami, wznieciły ogień. 

— 7 Sambora piszą nam: W Humień- 
eu, tutejszego powiatu, wybuchł dnia 8 b. m. 
w południe w zabudowaniu włościanina Iwana 
Szubaka pożar, który przy panującej suszy ogar- 
nal szybko sąsiednie zabudowania i w krótkim 
czasie obrócił w perzynę 8 gospodarstw wraz z 
tegoroczną krescencyą. Szkoda wynosi ogółem 
około 11.000 K. Pogorzelcy, prócz jednego, mieli 
zabudowania mieszkalne i gospodarskie ubezpie- 
czone od ognia, natomiast zboże nie było aseku- 
rowane. Przyczyną pożaru była wadliwa budowa 
komina w domu, w którym powstał ogień. 


— Nieszczęśliwy wypadek. Ze Zba- 
raża donoszą do tutejszych dzienników: Dwudzie- 
stokilkuletnia panna Bronisława Horodyska za- 
chorowała na tyfus. Mimo pomocy lekarskiej, 
stan jej był prawie beznadziejny. Onegdaj pani 
Horodyska zatelegrafowała po brata, weterynarza 
p. Harasymowicza z Tarnopola, który przybył, 
by pomódz siostrze w czuwaniu nad łożem jedy- 
naczki. Wczoraj lekarze skonstatowali przypad- 
kiem jakąś ranę na kłębie i zaordynowali okłady 
karbolowe. Apteka wydała kwas karbolowy z 
napisem trucizna. P. Harasymowiez okład zrobił 
i postawił między wazonami flaszkę osobno Znu- 
żona p. Horodyska ze względu, Ze wszystkie leki 
były w ciemnych flaszkach, podała mylnie chorej 
łyżkę karbolu, skutkiem czego w ciągu pół go- 
dzi.y chora umarła na zatrucie. 


— Małoletnia podpalaczka. W gmi- 
nie Bouszów, pow. rohatyńskiego, zniszczył w 
ostatnich dniach pożar budynki i całą tegoroczną 
krescencyę pięciu gospodarzom, wyrządzając szkodę 
na 6000 K. Gdy w dwa dni później w gminie 
tej znów wybuchł pożar, zwrócouo baczniejszą 
uwagę i przychwycono 12-letnig Marye Muszyń- 
ską w chwili, gdy znów w innem miejseu pod- 
kładała ogień. Małoletnia zbrodniarka  przesłu- 
chiwana, przyznała, że istotnie ona wznieciła 
ogień, który zniszczył zagrody 5 gospodarzy a 
między nimi także jej ojca Albina Muszyńskiego, 
Zapytywana o powód do tego czynu, oświadczy- 
ła, że uczyniła to dla tego, ponieważ nie dosta- 
wała mieka. Wedle zeznań rodziców i sąsiadów 
Marya Muszyńska nie oxazywala dotychczas ob- 
jawów zboczenia umysłowego. 


— 4 Krakowa telegrafują prywatnie : 
Przybył tu ks. biskup Szeptycki. 

W hotelu Royal aresztowała dziś policya 
agenta handlowego z Warszawy Stanisława Dzi- 
kowskiego, który restauratorowi lwowskiemu Na- 
ftule Toepferowi zamiast beezki kawioru posłał 
beczkę miałkiego węgla. 

Przed sądem przysięgłych odbywa się dziś 
rozprawa przeciwko Salamonowi Kauferowi z 
Dziewina koło Bochni. Sfałszował on dwie ksią- 
żeczki Kasy oszczędności jedną na 500, drngą 
na 1000 koron. Na pierwszą nabrał u kupca 
Landaua przedmiotów złotych i srebrnych za 
400 koron. Z drugą zaś w handlu towarów bła- 
watnych Bobera nie powiodło mu się i został 
aresztowany. 

W sobotę odbędzie się tu przedwyborcze 
zgromadzenie samodzielnych przemysłowców. 


— Samobójstwo. W Wiedniu rzuciła 
się onegdaj w zamiarze samobójczym z okna II 
piętra 61 -letnia służąca Julia Zsidi i poniosła 
śmierć na miejseu. Powód samobójstwa dotych- 
czas nieznany. 


. — Wyrodny ojciec. Onegdaj około go- 
dziny 5 po południu odegrała się w Wiedniu 
wzruszająca scena. Zarobnik August Werdek, 
nałogowy pijak, który od wiele lat w barba- 
rzyński sposób obchodził się ze swem dzieckiem 
i żoną, wróciwszy do domu, pochwycił za kark 
158-letnią córkę swą Marzę, stojącą przed domem 
i pociągnął do mieszkania na pierwszem piętrze, 
grożąc po drodze, że tam ją dopiero należycie 
obije. Przestraszone groźbą ojca dziecko, wy- 
darło się z jego rąk i rzuciło się z okna na 
bruk podwórza, w skutek czego połamało sobie 
obie nogi. Nieludzkiego ojca aresztowano. 


— W przystępie szału rzuciła się one- 
gdaj w Vóslau z okna II piętra willi, Wiedenka 
Fryderyka Flucher, właścicielka 7 kamienic w 
Wiedniu. Flucherowa, kobieta 63-letnia, była 
wdową po przedsiębiorcy budowlanym. Od czasu 
śmierci męża okazywała Fiucherowa silne roz- 
drażnienie nerwowe, które przechodziło czasami 
w Szał. 


— Wypadki w görsch. Neues Wie- 
ner Abendblatt donosi z Insbrucku, że inżynier 
Koell z Monachium, który wybrał się w góry 
koło Insbrucku spadł ze skały i zabił sie na 
miejscu. Dzienniki donoszą dalej, Ze adjunkt 82- 
dowy z Wiednia dr. Müller. który z towarzy- 
| szem w sobotę wybrał się w góry tyrolskie do dziś 

dnia nie wrócił. Przypuszczają, że i on padł 
ofiarą nieszezęśliwego wypadku. Wysłano ekspe- 
dycyę ratunkową. 


— Zagadkowe morderstwo. W lasku 
lüneburskim znaleziono w ubiegłą sobotę zwłoki 
właściciela hotelu w Liiding- 
worth, który przed kilku dniami wyjechał do 
Hamburga, zkąd miał się udać w odwiedziny do 
W jaki sposób znalazł się 
Ott w lasku lüneburskim, pozostaja na razie 


niejakiego Otta, 


brata w Saksonii. 


nierozwiązaną zagadką. 


— Udany letarg. W Dreźnie wykryto o- 
szustwo praktykowane przez całych 20 lat. Przed 
20 laty, mianowicie robotnik kolejowy Ditrich zo- 
ztał skaleczony podczas wypadku na kolei. Skoro go 
przywiezono do domu, zasnął i od tego czasu nie 
przebudził się wcale. Od czasu do czasu przyj- 
mował Ditrich tylko pokarm. W czasie tych lat 
20 poddawano Ditricha kilkakrotnie badaniom 
lekarzy, którzy orzekli, że dla Ditricha nie ma 
rady. Na utrzymanie jego i jego żony rozpisano 


składki. Składki te przyniosły dość wielkie su- 
my, gdyż dochodziły do kilkunastu tysiecy ma- 


rek. Oprócz składek łożył na utrzymanie Ditri- 
która mu wyznaczyła 
nawet roczną rentę, gdyż stracił możność pracy 
w wypadku na kolei. Jeden z zawezwanych do- 
ktorów radził przedsięwzięcie operacyi, lecz żona 


cha także rząd i kolej, 


Ditricha sprzeciwiała się stanowczo temu. 
Tymczasem zaszło coś niespodziewanego. 


Pewien pan, mieszkający naprzeciw Ditricha 
że Ditrich od czasu do czasu wstaje 


zauważył, 
z łóżka. chodzi, a nawet załatwia rozmaite 
czynności, jak n. p. szyje na maszynie. Pan ów 
dał znać władzom. Władze, zarządziwszy nie 
spodziewaną rewizyę w domu Ditricha, zastały 
go jak chodził po pokoju w bardzo różowym hu- 
morze. Zone Ditricha i jego samego aresztowa- 
no natychmiast. 


— Długowieczność. W Dreznie zmarła 
w tych dniach w 104 roku życia niejaka Abra- 
hamsohnowa. 


— 0 katastrofie, jaka miała przed nie- 
dawnym czasem miejsce w prawosławnym kla- 
sztorze nikanderskim w Porchowie nadchodzą 
obecnie bliższe szczegóły : 

‘ Klasztor nikanderski, położony wśród bło- 
tnistych gęstych lasów, oddalony od wiosek, 
stanowi kontrast z klasztorami miejskimi. Jest 
to właściwie świątynia w eałem tego słowa zna- 
czeniu, z jej ciszą i przeciągłym odgłosem dzwo- 
nów, gubiących się w bezbrzeżnem morzu drzew. 

Dnia 28 (st. st) września zmęczeni po- 
dróżą pielgrzymi, pospieszyli do domu noclego- 
wego niedawno zbudowanego, aby odpocząć przed 
rozpoczęciem się nabożeństwa na drugi dzień 
rano, ktore miało być odprawione z uroczystą 
procesyą. Gdy cały klasztor pogrążył się we śnie 
głębokim, a ciemna noc jesienna otuliła swą 
szatą białe mury klasztoru, nagle dały się sły- 
szeć rozdzierające serca krzyki, a w ślad za 
nimi bicie w dzwony na gwałt! W jednej 
chwili wszyscy zerwali się na nogi i cała lu 
dność instyktownie rzuciła się ku domowi no 
clegowamu, z którego wybiegali ludzie w pani- 
cznym strachu ; wewnątrz słychać było głośny 
płacz, jęki i krzyki nieludzkie. Z okien drugie- 
go piętra i okien poddas.owych wyskakiwały 
kobiety, jak gdyby je ktoś wypychał ztamtad, 
Bicie w dzwony na trwogę i ogólne zamiesza- 
nie wywierały straszny popłoch, potęgowany je- 
szcze ciemnościami nocy. Ognia nigdzie nie było 
widać i nie nie pozwałało przypuszczać istnie- 
nia pożaru. A jak się okazało później, nigdzie 
go też nie było Krzyknął ktoś „gore!“ i to 
było wystarczającem, aby zaspani pielgrzymi 
rzucili sie do wyjścia. Nie znajdując go na ra- 
zie, w strachu, rzucili się do cienkiej kraty, a 
za chwilę cała ta masa ludu z resztkami 
kraty zleciała na dół, spadajae po schadach i 
uderzając o kamienie i ściany dolnego piętra. 
Jeszcze chwila, a na dole utworzyła się cała 
kupa zwalonych ludzi; ci z wierzchu przygnia- 
tali tych, którzy dostali się pod spód, a z tej 
skłębionej masy wydobywały się krzyki nieludz- 
kie. Obawiając się, że za chwilę może spaść su- 
fit, jakoby przepalony, nieszezesliwi rzucili się 
z okien, łamiąc ręce i nogi. Dopiero dzięki ener- 
gicznemu wystąpieniu przeora klasztoru i poli- 
cyi, udało się powoli uspokoić ten tłum, przy- 
czem dla wyskakujących z okien rozpostarto płó- 
tna, by w ten sposób ratować nieszczęśliwych. 

Gdy się wszystko uspokoiło. wydobyto 
czterdzieści trupów i przeszło dwudziestu ran- 
nych. Obeenie prowadzi się śledztwo, bo są po- 
szlaki, że zamieszanie wywołane zostało w celu 
rabunku. 


— Pieszo naokeło Europy. Z Bel- 
gradu wyruszył 5 kwietnia r. b. 24-letni tam- 
tejszy zecer Michał Milovanović, z zamiarem 
obejścia pieszo całej Europy. Dotychczas przebył 
Austro - Węgry, Bośnię, Hercegowinę, Czarno- 
górę, Albanię, Grecyę, Tureye, Bułgaryę, Ru- 
munię, Rossye, Francyę, Szwecyę, Norwegię, 
Danię, Niemcy i Holandyę. Ze wszystkich miej- 
scowoSei znaczniejszych przesyłał karty pocztowe. 
Obecnie przebywa w Paryżu; ztamtąd wyruszy 
do Hiszpanii, Portugalii, Włoch i Szwajcaryi, 
a następnie wróci do Belgradu. Zrobił dotych- 
czas 19.350 kilometrów, 


— Austro-węgierska wystawa owo- 
ców w Paryżu. Austro-węgierski Związek po- 
mologów urządza w dniu 81 b. m. na wystawie 
paryskiej wystawę owoców ze wszystkich krajów 
Monarchii austro-węgierskiej. Wystawa ta ma na 
cełu podanie szczegółowego obrazu poszczególnych 


gałęzi produkcyi owoców w pojedyńczych krajach 
Austro-Węgier, 


fonie spiochów i zmusza do wstawania z łóżek 


cznego omawiano w tych dniach niezwykłą na- 


rodziny stara się wtedy jak najmniej poruszać, 


aby módz jak najmniej jeść. Ciemność i mileze- 
nie zalegają wtedy domostwa. Nie tylko poje- 


dyńcze rodziny, ale całe siofa a nawet okolice 


pogrążone są wtedy w przymusowej bezczynności. 


— Miasta odznaczone Legią hono- 
rową. W Journał officiel ogłoszone były w 
tych dniach cztery dekrety, mocą których mia- 
stom : Paryżowi, Bazeilles, Lille i Valenciennes 
nadane zostało prawo zamieszczenia w herbie 
krzyża Legii honorowej. Odznaczenie to dla Pa- 
ryża motywowane jest oblężeniem z r. 1870/71, 
dla Bazeilles oporem bohaterskim w lecie roku 
1870, dla Lille oblężeniem w r. 1792 a dla 
Valenciennes oblężeniem w r. 1796. 


— Ubezpieczenie strażaków. W wy- 
dziale ubezpieczeń rosayjskiego ministerstwa spraw 
wewnętrznych — jak donoszą dzienniki peters- 
burskie poruszono projekt obowiązkowego 
ubezpieczenia strażaków na wypadek śmierci lub 
kalectwa. Suma ubezpieczenia dla strażaków ma 
być określona na 1000 rubli. 


— Trzęsienie ziemi, Z Bukaresztu do- 
noszą telegraficznie, że w dniu 17 b. m. około 
godziny 3 rano dało się tam czuć po deszczu 
trzęsienie ziemi. 


— Angielski oficer złodziejem. Wiel- 
ką sensacyę w całej Anglii obudził toczący się 
w Doverze przed sądem wojskowym proces an- 
gielskiego porucznika artyleryi A Bekketa, oskarżo- 
nego o kradzież pieniędzy z pułkowej kantyny. 
Porucznik Bekket jest synem angielskiego lite- 
rata i dziennikarza Wiliama A Bekket. Spra- 
wa cała jest tem bardziej niezrozumiała, że 
chodzi tu o kradzież czterech półkoronówek 
angielskich (pół korony — półtora guldena), 
które nadto opatrzone były znakami, aby w ra- 
zie kradzieży łatwo było po nich poznać zło 
dzieja. Już przedtem mianowicie popełniano w 
tej kantynie często kradzieże, a zarządca jej dla 
tem pewniejszego schwytania złodzieja poznaczył 
owe cztery półkoronówki i schował je do kasy. 
Później znaleziono te monety w posiadaniu 
Bekketa, który tłómaczy się, że rzecz cała jest 
dziełem zręcznej intrygi mającej na celu jego 
zgubę. 

Zaraz przy pierwszem przesłuchaniu po- 
dał Bekket, że nie ma żadnych długów w kan- 
tynie i że inkryminowane pieniądze wsunięto 
pokryjomu do jego kieszeni, aby raz na zawsze 
uwolnić się od niewygodnej dla dzierżawey kan- 
tyny jego kontroli. Później skarżył się ów dzier- 
żawca nazwiskiem Ratelif przed wielu oficerami 
rzucając podejrzenie na Bekketa, skutkiem cze- 
go major Balfour rozkazał przedsięwziąć rewi- 
zyę kieszonkową u podejrzanego przez adjutanta 
pułkowego, który faktycznie monetę ową zna- 
czoną w jego kieszeni znalazł. Inni oficerowie 
również bardzo niekorzystnie dla oskarżonego ze- 
znawali, tak że sąd wejskowy zarządził aż taj- 
ność rozprawy, niecheąc, aby pod ogniem krzy- 
żowych pytań obrońcy Bekketą, oficerowie ci bar- 
dzo się kompromitowali. Zapadł jednak wyrok 
uwalniający A’Bekketa. 


— Nagrody za urządzenia szkolna wy- 
znarzyło narodowe stowarzyszenie wychowawcze 
w Stanach Zjeduoczonych. Najpierw nagrodzone 
będą najlepsze plany ławek, oświetlenia, opalania 
i wentylacyi gmachów szkolnych. Pierwsza na- 
groda wyniesie 200, druga 100 dolarów. Opis 
nie powinien zajmować więcej niż 10.000 wy- 
razów i musi być nadesłany w trzech egzempla- 
rzach drukowanych lub pisanych na maszynie 
do 1 lutego 1901 na ręce prezesa komisyi p. 
Taylora w Emporii, w Kanzasie. 


Notatki literacko-artystyczne, 


annann 


Drugie wydanie „Bez dogmatu“ Hen- 
ryka Sienkiewicza, pojawiło się w tych dniach 
w przekładzie francuskim na półkach księgar- 
skich paryskiego wydawcy Calmanna Ley. 


Sienkiewicza „Rodzina Połanieckich“ 
ukaże się w feljetonie pierwszego i najznakomi- 


— Wzlot balonn Zeppelina. Z Frie- 
driehshafen telegrafuja nam pod dniem 18 b. m.: 
Balon Zeppelina wzniósł się wczoraj po południu. 
Wszystkie przedsięwzięte z nim manewry udały 
się, poczem szczęśliwie dokonano wylądowania. 
Próby odbywać się jeszcze będą przez kilka dni. 


— Najnowszy użytek telefonów. 
Francuskie pismo łowieckie Le chasseur frangais 
donosi, że niektórzy z jego abonentów zawarli 
kontrakt z zarządami poczt o budzenie ich na 
łowy za pomocą dzwonka telefonicznego. Codzien- 
nie otrzymuje więc urzędnik pocztowy listę, we- 
dług której stosownie do życzenia między godziną 
4 a 7 rano budzi zapomocą dzwonienia na tele- 


— Zasypianie na zimę. Na jednem z 
posiedzeń paryskiego Towarzystwa antropologi- 


wyczkę, jaka się objawia w pewnych, ezęsto 
przez klęskę głodową nawiedzanych okolicach 
Rossyi. Gdy głowa rodziny spostrzeże, że zapasy 
żywności nie wystarczą dla całej rodziny na czas 
zimy, szuka ratunku w spaniu. Każdy ezłonek 


jący najlepsze dzieła Turgeniewa i Tołstoja”. 


wiez we Francji. 


„Książę Repnin i Polska w pierwszem czterole- 


ciu panowania Stanisława Augusta (1764 do 


1768)*. Książkę zdobią liczne portrety i ilustra 
cye, zaczerpnięte z rzadkich oryginałów obrazów 
i sztychów. 


Nakładem księgarni Gubrynowieza i Schmid- 


ta ukaże się niebawem w druku trzecie wydanie 
„Estetyki“ Lemckego, w przekładzie Bronisława 
Zawadzkiego, uzupełnione i przekształcone według 
ostatniego wydania oryginału. Przekład p. Za- 
wadzkiego nazwał w swoim czasie profesor Struwe 
„arcydziełem sztuki tłómaczenia*. 

„Słownika języka polskiego“, ułożonego 
ped redakeya Jana Karłowicza, Adama Kryń- 
skiego i Władysława Niedźwiedzkiego, ukazał się 
w dniach ostatnich zeszyt 2 tomu II (ogólnego 
zbioru zeszyt 8). Obejmuje on wyrazy od Jedno- 
skośny do Kieczczysko. 


L. E. Veltzć, właściciel prywatnej szkoły 
handlowej a zarazem nauczyciel szkoły Poli- 
technicznej we Lwowie, ogłosił dwutomowe w 
objętości przeszło 50 arkuszy druku dzieło p. t. 
„Buchalterya*. Wydawnietwo to ma tę wielką 
wartość, że opracowane w niem zostały bardzo 
obszernie, z dndaniem rozlicznych wzorów, pra- 
wie wszystkie działy gospodarki społecznej ; 
mianowicie: dział handlowy, przemysłowy, fa- 
bryczny, bankowy i rolniczy. Szezegölniej na 
uwagę zasługuje część czwarta dzieła p. Veltzćgo, 
mieszcząca w sobie tematy dla zamknięć sa- 
moistnych przedsiębiorstw. Cena obu tomów w 
ozdobnej oprawie kosztuje 8 złr., egzemplarz 
zbroszurowany 7 złr. Drukarnia ludowa celem 
umożliwienia nabywania książki, pobiera nale: 
żytość także w ratach miesięcznych w wysokości 
dwóch koron. 

Sudermanna sztuka „Sobótka Swiętojań- 
ska“ została już także przedstawiona w Dreźnie 
i Amsterdamie i zyskała w obu tych teatrach 
mimo słabego ostatniego aktu wielkie powodzenie. 
W Amsterdamie grała ją pani Sorma, sławna 
niemiecka artystka z całą swoją trupą. 


Repertoar teatru miejskiego we 
Lwowie. 


Dziś we czwartek po raz siódmy „Janek* ope- 
ra w 2 aktach Wład. Żeleńskiego. Rozpocznie: 
„Mąż od biedy* komedya w 1 akcie Józefa Bli- 
zińskiego. 

W piątek „Nasi najserdeczniejsi* komedya 
w 4 aktach Wiktoryna Sardou. 

W sobotę „Faust“, 
Gounoda. 

W niedzielę po południu po cenach zni- 
żonych „Spazmy modne“, komedya w 3 aktach 
a 5 odsłonach Wojciecha Bogusławskiego. 

W niedzielę wieczorem „Halka“, opera na- 
rodowa w 4 aktach St. Moniuszki. 

W poniedziałek po raz ligi „Nasi naj- 
serdeczniejsi, komedya w 4 aktach Wiktoryna 
Sardou. 


opera w 5 aktach 


a enaa 


Z Izby sądowej. 


Kraków, dnia 18 października. 


Wczoraj po południu zapadł wyrok w pro- 
cesie b. posła Daszyńskiego. Trybunał, pod prze- 
wodnietwem Wiceprezydenta kraj. sądu karnego 
p. Morelowskiego, skazał go na 10 tygodni ści- 
słego aresztu i zwrot kosztów postępowania kar- 
nego. 

Oskarżony i obrońca jego dr. Heski wnie- 
śli zażalenie nieważności. 


(Proces wielicki przed Trybunałem kasa- 
eyjnym). 

Wiedeń, 18 paździornika. (Telegram). 
Trybunał kasacyjny po kilkogodzinnej nara- 
dzie odrzucił zażalenienieważności 
wszystkich oskarżonych w proce- 
sie wielickiej Kasy Oszczędności, 
a tylko eo do oskarżonych byłego dyrektora 
Nowackiego i b. buchaltera Kompita zniósł 
zasądzenie ich za krydę oszukańczą jako nie- 
uzasadnione, zatwierdził natomiast w zupeł- 
ności skazanie ich za oszustwo. Z powodu za- 
żalenia prokuratoryi przeciwko wymiarowi ka- 


W Revue de Paris znajduje się krótka 
ale bardzo zaszczytna notatka o powieści „Bez 
dogmatu", która obcenie ukazała się w wybor- 
nym przekładzie hr. Wodzyńskiego, powiększając 
jeszcze popułarność, jaką zdobył sobie Sienkie- 


Z ruchu wydawniczego. Opuściło prasę 
nowe, przejrzane i poprawione wydanie dwuto- 
mowego dzieła Aleksandra Kraushara p. t.: 


tszego dziennika paryskiego Temps, który zapo- (ry, Trybunał kasacyjny na tajaem posiedze- 
wiadając tę wiadomość, pisze na czele numeru: 

„Za kilka dni rozpoczniemy druk „Rodziny 
Połanieckich“ Henryka Sienkiewicza; jest to je- 
dyny (!) wielki romans współczesny, jaki napisał 
autor „Quo vadis“, i w żaden inny nie włożył 
tyle życia i uczucia. Nasi czytelnicy znajdą tam 
nadto obraz towarzystwa polskiego, przypomina- 


niu uchwalił wszystkim oskarżonym z wyją- 
tkiem Abrahama Seidenfraua skazanego na 
lat pięć i Markusa Blatta skazanego na lat 
trzy, podnieść kary do pięciu lat ciężkiego 
więzienia zaostrzonego postem. Nowacki przed- 
tem zasądzony był na trzy lata a Kompit na 
cztery lata. 


hOSPODARSTWO T HANDEL 


Włości rentowe. Sprawozdanie sej- 
mowej komisyi agrarnej o wniosku p. Poto- 
czka o włościach rentowych i o wniosku 
p. Hupki w sprawie niepodzielnych zagród 
włościańskich przekazane zostało — jak wia- 
domo — na ostatniej sesyi sejmowej Wydzia- 
łowi krajowemu. Otóż Wydział krajowy uchwa- 
lit obeewie w zasadzie przedłożyć Sejmowi 
wniosek o otworzenie w Banku krajowym od- 
działu dla kredytu rentowego, którego celem 
byłoby utrzymanie średnich gospodarstw wło- 
ściańskich ekonomicznie silnych, lub popie- 
ranie tworzenia takich gospedarstw. W tym 
celu wezwany już został Bank krajowy do 
wypracowania projektu odpowiednio uzupeł- 
niającego statut Banku krajowego, uwzglę- 
dniając konieczność emisyi listów rentowych 
długo okresowych, tudzież do przedłożenia 
projektów zmiany statutu, mających na celu 
także rozszerzenie oddziału parcelacyjnego, w 
Banku krajowym, iżby tenże mógł współdzia- 
łać w tworzeniu włości rentowych. Dalej 
uchwalił Wydział krajowy przedłożyć Sejmowi 
wniosek z projektem ustawy o czasowej nie- 
podzielności włości rentowych, tudzież projekt 
statutu. Dla zbadania organizacyi włości ren- 
towych w Poznańskiem wysłał — jak o tem 
przed tygodniem donieśliśmy — Wydział kra- 
jowy tamże osobną komisyę złożoną z pp. 
członka Wydziału krajowego dr. Dąmbskiego, 
wieesekretarza Wydziału krajowego dr. H. 
Sawczynńskiego i sekretarza Banku krajowego 
dr. Ruzyckiego, a od rezultatu pracy tej ko- 
misyi zależeć będzie w ogóle wniesienie pro- 
jektów powyższych do Sejmu. W celu zape- 
wnienia listom rentowym odpowiedniego kursu 
i charakteruj walorów pupilarnych, uchwalił 
dalej Wydział krajowy przedstawić wniosek 
o przyznanie im gwarancyi kraju, a ponadto 
rezolucye do Rządu, aby tym listom rentowym 
przyznał subsydyarną porękę za oprocentowa-. 
nie, jak to już zresztą sam Rząd proponował 
w swojem przedłożeniu v włościach rento- 
wych z roku 1893. Dalej uchwalił Wydział 
krajowy przedstawić wniosek, aby im przy- 
znano charakter walorów pupilarnych, ścią- 
galność rat rentowych Bankowi należących 
się w drodze administracyjnej, wreszcie naj- 
dalej idące ulgi podatkowe stemplowe i na 
leżytościowe. 

Wniosek pos. Hupki o utworzenie nie- 
podzielnych zagrół włościańskic : uchwalił 
Wydział krajowy w myśl wniosku sejmowej 
komisyi agrarnej przesłać krajowej komisyi 
dla spraw rolniczych. 


Cło na jęczmień anstryacki. Zwoła- 
na przez rząd niemiecki ankieta reprezentan- 
tów przemysłu browarnianego wyraziła opi- 
nię wręcz nieprzychylną projektowanemu w 
Niemczech podwyższeniu cła na jęczmień au- 
stryacki. Przesłuchani rzeczoznawcy obliezyli 
cyfrowo wysokość obciążenia konsumcyi nie- 
mieckiej przez nowe cło na 60 milionów ma- 
rek, z czego ĉj, spadłoby na rolników nie- 
mieckich, którzy sprowadzają jęczmień z Au- 
stro-Węgier na karmę dla bydła. Z 11 milio- 
nów bowiem centnarów metrycznych jęczmie- 
nia, dowożonego eorocznie do Niemiec, służy 
zaledwie 1, część do produkcyi piwa, reszta 
zaś zużywaną bywa w gospodarstwach rolni- 
czych na wymieniony powyżej cel. 


Nowe traktaty handlowe. Dnia 30 
b. m. przed południem odbędzie się w sali 
„Wissenschaftlicher Club“ na Eschenbach- 
gasse w Wiedniu nadzwyczajne zgromadzenie 
austryackiego związku dla strzeżenia intere- 
sów rolniczych i leśnych przy zawieraniu tra- 
ktatów handlowych. Na porządku dziennym 


są: taryfy autonomiczne dla produktów rolni- 


czych i rolniczo-przemysłowych. 


Wiedeń, 18 października. Cukier (spokoj- 
nie) 25:—, Nafta niezmieniona. Spirytus słaby 
48:20 do ——. 


Wiedeń, 18 października. Targ zbożowy. | 


(Kursa w koronach i po 50 klg.). Pszenica 
na jesień 7:71 do 7:72. Pszenica na wio- 
snę 819 do 820. Zyto na jesień 758 
do 7:59. Żyto na wiosnę 7:84 do 785.. 
Kukurudza na wrzesień - październik 6:75 do 
6:80. Kukurudza na maj- czerwiec 1901 r. 
5:39 do 5:40. Owies na jesień 5'72 do 578. 
Owies na wiosnę 5:95 do 5'94. Rzepak nal 
wrzesień-październik —'— do —'—. Rzepak | 
na styczeń-luty 1901 r. —'— do ——. Olej. 
rzepakowy na styczeń-kwiecień —* — do—'—. 
Usposobienie: pewne. Pogoda: pada deszcz. - 
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Budapeszt, 17 października. Targ zbożo- 
wy. Kursa w koronach i po 50 klg.) Pszenica 
na październik 7:45 do 746, pszenica na kwie- 
cień 7:92 do 7:98. Żyto na październik 
707 do 708. Zyto na kwiecień 739 do 
7:40. Owies na październik 5:46 do 548. 


wyborczą. 


ZE m 


Austro-węgierski ambasador przy Kwi- 
rynale, bar. Pasetti, udał się wczoraj z Wie- 
dnia do Rzymu, na swe stanowisko urzę- 


Owies na kwiecień 560 do 568 Ku-| dowe. 

kurudza na październik —— do ——. Kuku- 

maata OR c de, e | twa dude la w cp 
-zenice : dob Gnęć ku na: mierna, | brazylijskim St. Katharina „a A 
p-zenieę: dobre. Ę pna; TNA. | \onialne niemieckie z kapitałem 1,000.000 


Usposobienie: pewne. Pogoda: pada deszcz. marek, «kupi RIU tej pory 169.874 hekta- 
rów ziemi i sprowadziło około 800 koloni- 


Berlin, 18 października. Banknoty austrya- ) OK 
RB 7 stów, naturalnie wyłącznie Niemców. 


ekie (podług obliczenia procentowego) 84:70, 
Spirytus 49°—. 


Frankfurt, 18 października. Austryackie 
Kredyty 20160, Koleje państwowe 186 60. 


W Brukseli czynią już przygotowania 
rezydenta Transvaalu Krigera; 


iny ——, Dise 8 193 25, | na przyjęcie pre: i 
No an ko > AE 160 stowarzyszen wybrało komitet, celem u- 
d ; Pa rządzenia pochodu na cześć Kriigera. 


Paryż, 18 października. Trzyproeentowa 
renta 100:—. Mąka 25 25. 


_— 


andya majuż wreszcie swego prince 
aso EO NAJ eimina holenderska 
córka zmarłego w T. 1890 króla Wilhelma III. 
i byłej królowej Emmy, zaręczyła się, jak 
doniosły wczorajsze depesze, z księciem Hen- 
rykiem- meklembursko-szweryńskim. Królowa. 
urodzona w r. 1880, wstąpiła na tron po 
dojściu do pełnoletności w r. 1898. Narze- 
czony jej, urodzony w T. 1876, jest bliskim 
krewnym panującego księcia meklembursko- 
szweryńskiego A porucznikiem w „Strzelcach 
gwardyi pruskiej. — Małżeństwo to jest wzmo- 
enieniem wpływów niemieckich w Holandyi. 


Giełda towarowa. Cukier surowy 
loco Aussig 2520 de 2630, loco Olomu- 
niee 23-70 do 2390. loco Berno-Wieden 
2890 do 2410, na październik-grudzień loco 
Aussig 2520 do 2530. Cukier w kostkach : 
prima 86:75 do 87—, secunda 8625 do 
36-50. Spirytus kontyngentowany : loco Wie- 
den 43:40 do 4%4—. Nafta kaukaska : 
12— do 12-50, galicyjska 
Ceny w koro- 


kansiło Tryest 
przeźroczysta 40:35 do 41:85. 


nach. 


— 


Wkrótce już, bo w dniu 4 listopada, od- 
będzie się w Ameryce północnej wybór nowe- 
go prezydenta rzeczpospolitej. Głównymi kentr- 
kandydatami, podobnie jak przed 4 laty, są 
znowu Mae-Kinlay i Bryan. Biuro Reutera 
twierdzi, że w kołach dobrze poinformowanych 
w Ameryce północnej, panuja przekonanie, iż 
ponowny wybór Mae-Kinleya jest zapewniony. 


Targ zbożowy. 


wów, 18 października. Pszenica gotowa 
14 90 do 15:30, pszenica na termina 14.80 do 
1510. żyto gotowe 1280 do 13:10, żyto na 
termins 12:80. de 12:60,5 owies obroczny go- 
towy 11:50 do 12-40, owies na termina 1086 
do 11.80 jęczmień pastewny 1110 po 11 o 
jęczmień browarniczy 18-20 do 144 r an 
do gotowania 14:60 do 18:20, wyka —'— do 


———, nasienie lniane —— O. 08 IR RAM y L " M | 
Sienie kanpe to y „JR [BELEG GAZETY y WA ! 
do u aa... 

do ——, koniczyna czerwona palicyj ska 132: | — m u 
do 148+—, biała —— do —'—, tymotka 

37. do Ab, szwedzka —*— d0 —'— Nowy kanclerz niemiecki. 
kakao, do, nowa do „PER RA 

O do chmiel stary —— do——, noxy 28 

-— kie <=" Ua rzepak 2660 do Berlin, 18 października. Nadzwyczajne 


wydanie Reichsanzeigera donosi: Minister sta- 
nu i sekretarz stanu dła spraw zagraniczaych 
hr. Buelow zamianowany kanelerzem państwa, 
prezydentem ministerstwa stanu i ministrem 
spraw zagranicznych. Kanclerz państwa ksią- 
żę Hohenlohe otrzymał uproszoną przezeń 


2720, groch pastewny 1220 do 13 50. 


Spirytus loco za 50 litr. gotowy 11:25 
do 17:75, paritas Tarnopol na termin 1675 
do 17:—, waranty — — 


0 


tuacyę polityczną i zbliżającą się kampanią I 


-5:25 do 6770, 


Sprawozdanie tygodniowe Izby han- 
dlowej i przemysłowej 0 cenach zboża i pro- 
duktów we Liwowie od dnia 8 do 14 paździer- 
nika bez o płaty akcyzowej. (Waluta koron.). 
Pszenica 7-60 do 7775, żyto 685 do 6:60, ję- 
czmień browarny 645 do 6'80, pastewny 
owies 5'55 do 5'90, hreezka 
— — do — '—, kukurudza zeszłoroczna —'— do 
——, kukurudza nowa — — do —'—, proso 
—— do —'—, groch do gotowania 7:75 do 
9-—, groch pastewny 6-40 do 7’—, soczewi- 
ca —— do —'—, fasola — — do 
bobik —' — do ——, wyka — — do ——» 
niczyna czerwona 60°— do 70:—, koniczyna 
biała 40:— do 65 —, koniczyna szwedzka — — 
do ——, tymotka 18— do 22 —, anyż 
rossyjski —* -- do —'—, anyż płaski —'— 
do —.—, kminek —— do ——, rzepak 
zimowy 13:25 do 13:50, rzepak letni —— 
do —*—, rzepak nowy —*— do —'—, nasienie 
lniane —'— do ——, nasienie konopne —— 
chmiel za — kilogramów 60— do 
nafta zwykła 18— 
do 19 —, nafta salonowa 20°— do: 
wosk ziemny do —*—, wszystko Za 
50 kilogramów, płótno —— © ó- 
ry surowe —— do ——, spirytus 10.000 
itr-procentowy, kontyngentowany, bez poda- 
ku konsumeyjnego 89-80 do 40'25. 


Z | A 


OSTATNIA POCZTA 


Bo... _ _....--- 


Z Wiednia telegrafują: Na wezorajszem 
poufnem zebraniu członków dawniejszych klu- 
bów niemieckiego stronnictwa katolickiego 
omawiano według Vaterlandu sytuację poli- 
tyczną i stanowisko jakie stronnictwo zajme 
wobec wyborów i po nich. Jak dowiaduje SIE 
wspomniany dziennik panowała na an 
zupełna jednomyślność eo do tego, żeby 00- 
stąpić od wydawania wspólnej odezwy A 
borczej, zwłaszcza, że w niektórych krajac 
członkowie stronnictwa powydawati już na 
własną rękę odezwy wyborcze. 


Z Pragi telegrafują : Komite orezy 
wiernokonstytueyjnej wielkiej e A 
był wczoraj pod przewodnictwem r. a 
Thuna posiedzenie, na którem omawiano Sy 


t wyborczy 


dymisyę przyczem nadano mu order czarnego 
orła z brylantami. 


Wiedeń, 18 października, Dzienniki 


omawiają ustąpienie ks. Hehenlobego w arty- 
kułach dlań bardzo sympatycznych, 8 tak sa- 
mo sympatycznie witają zamianowanie kan- 
elerzem hr. Buelowa. który cieszy się wielkim 
zaufaniem cesarza Wilhelma. Hr. Buelow bę- 
dzie i dalej osobiście kierował polityką za- 
graniczną. 


Wiedeń, 18 października. Program u- 
roczystości zaślubin  Areyksiężniczki Maryi 
Immaculaty Reinerii z Robertem księciem 
Würtemberskim ułożono w sposób następu- 
jący: 27 b m. w południe renuncyacye na. 
rzeczonej i obiad rodzinny; 28 b. m. obiad 
galowy w Burgu a wieczorem koncert dwor 
ski; 29 b. m. o godzinie 11 przed południem 
ślub w dworskim kościele farnym, poczem 
Najj. Pan przyjmie nowożeńców na audyencjl. 

Wiedeń, 18 października. Przy ślubie 
Najd. Areyks. Maryi Reinerii z księciem Ro- 
bertem Würtemberskim, cesarza niemieckiego 
zastąpi ks. Mikołaj Wirtemberski, który w 
dniu 27 b. m. przybędzie do Wiednia. 


Tryest, 18 października. Wczoraj od- 
było się tu zgromadzenie robotników maga- 
zynowych pracujących przy kolei południowej. 
Uchwalono rozpocząć strejk, ponieważ dyre- 
keya nie chce uwzględnić życzeń robotników. 
Dziś rano odbyło się ponowne zebranie przy 
udziale około 600 robotników. Strejk rozpo- 
czął się. Panuje zresztą zupełny spokój. 

Poznań, 18 października. (Tel. pryw.) 
Przy wyborach do ziemstw kredytowych w 
Poznaniu w oddziale 3 i pół-procentowym po- 
nieśli Polacy klęskę. Wybrano bowiem de- 
legatami na walne zgromadzenie tych ziemstw 
Niemców. Dziennik Poznański pisząc o tem 
wyraża ubolewanie, że stało się to skutkiem 
nieobecności wielu młodych obywateli ziem- 
skich, a rzecz to tem bardziej ubolewania 
godna, że podobno powodem nieobecności ich 
rzy wyborach, jak zaznacza Dziennik, miało 
być odbywające się właśnie polowanie. 

Berlin, 18 października. Z powodu wia- 
domości podanej przez jedno z pism tutej- 
szych, jakoby rząd postanowił w razie dalsze- 
go utrzymywania wysokich cen węgla wydać 
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zakaz eksportu węgla, Nordd. Allg. Zig. 
stwierdza na podstawie informacyj autentycz- 
nych, że o takiem postanowieniu absolutnie 
nie nie wiadomo. 


Filadelfia 18 października. Konferen- 
cya przemysłowców i właścicieli kopalń wę- 
gla przyjęła żądania górników, w obec czego 
strejk skończył się. 


Calais, 18 października. Kursująca po- 
między Londynem a Calais łódź frachtowa 
„Delfin* wpłynęła do portu, wywiesiwszy żół- 
tą flagę, na znak, że przedsięwzięto na niej 
desinfekcyę z powodu niedawnych wypadków 
dżumy. Wszystkie przychodzące z Londynu 
okręty frachtowe będą desinfekcyonowane. 


Stockholm, 18 października. Biuletyn 
urzędowy opiewa, że król cierpiący od kılku 
dni na bronchitis potrzebuje spokoju zupeł 
nego. Na życzenie króla sprawuje rządy aż 
do dalszego zarządzenia następca tronu, który 
też otworzy w Christianii nowy storthing i 
złoży w obec niego przysięgę. 


Londyn, 18 października, Według do- 
niesienia z Nowego Jorku sonduje rząd Tos- 
syjski tutejsze główne banki w sprawie przy- 
jęcia pożyczki 50 milionów dolarów. W ra- 
zie dodatniego rezultatu tych zabiegów, mają 
podobno i banki paryskie dostarczyć takiej 
samej sumy. 


Wypadki w Chinach. 


_ Kolonia, 18 października. Koelnische 
Zeitung. donosi z Tientsinu z dnia 16 b. m.: 
Przybył tu poseł austro-węgierski Czikann. 


Poseł rossyjski otrzymał od rządu 


swego polecenie, aby w najbliższym czasie 
wraz z całym personalem poselstwa pow ró- 


cił do Pekinu. 


Londyn, 18 października. Jak słychać 
tutejszy chiński poseł oświadczył wczoraj a 
obee pewnego dziennikarza, że podług jego 
informacyj, rozpoczną się wkrótce rokowania 
pokojowe. Od ezasu wyjazdu dworu cesarskie- 
go do Singanfu, znacznie jest ulatwionem po- 
rozumiewanie się z rządem chińskim; tak n. 
p poseł otrzymał depeszę wprost z dworu 
cesarskiego z Singanfu w dniu 14 b. m. Wy- 
raził on również zdanie, że rozpoczęcie roko- 
wań wywrze bardzo korzystny wpływ w ca- 
łych Chinach, szezególniej w południowych, 
gdzie teraz szerzy się ruch powstańczy. 


Daily Telegraph donosi z Kantonu 16 
b. m., że wojska cesarskie odebrały znowu 
miejscowość Kwi-czau powstańcom, którzy por 
niósłszy ciężką klęskę uciekli na wschód. 


Londyn, 18 pażdziernika. Biuro Reu- 
tera donosi z Pekinu pod datą 15 paździer- 
nika: Eiykt zarządzający ukaranie sprawców 
rozruchów uważają tu za sfałszowany. Ozing 
i Li-Hung-Czang zaprzeczają jakoby mieli jaką 
wiadomość o tym edykcie. Przypuszezajg tu, 
że cały edykt zmyślono w nadziei, że w ten 
sposób uda się wstrzymać ekspedycyę wojsk 
sprzymierzonych do Paotingfu. 


Londyn, 18 października. Dzienniki 
wieczorne donoszą z Waszyngtonu, że depar- 
tament państwa otrzymał urzędowe potwier- 
dzenie o ścięciu byłego posła chińskiego w Wa- 
szyngtonie, Üzanggychnana. 


Waszyngton, 18 października. Podług 
depeszy z Pekinu z dnia 15 b. m., daje Się 
zauwazyć ponowny ruch Boxerów w kierunku 
na północ od Pekinu. 


Waszyngton, 18 października. Tutej- 
szy poseł chiński wręczył sekretarzowi stanu 
memoryał, w którym powołując się na przy” 
jęcie noty francuskiej — prosi o rychłe rozpo- 
częcie rokowań pokojowych z Chinami. 

Poseł chiński Wutingfau wręczył wczo- 
raj prezydentowi Mae-Kinleyowi dekret cesa- 
rza chińskiego, zawierający podziękowanie dla 
Stanów Zjednoczonych za względy okazane 
Chinom podczas ostatnich wypadków. 


Waszyngton, 18 października, Wunting- 
fan uważa za niedorzeczne mniemanie, jakoby, 
edykt cesarski zarządzający ukaranie winnych 
dygnitarzy miał być sfałszowany i dałoby się 
łatwo stwierdzić, kto by to zrobił. Jego zda- 
niem edykt jest prawdziwy a wykonanie 
wkrótce nastąpi. 


Podbój Transvaalu. 


um 


Londyn, 18 października. Lord Roberts 
donosi z Pretoryi: Niewielki oddział naszych 
wojsk zaatakował Boerów koło Wepener; 7 
Boerów padło, 2 dostało się do niewoli. An- 
gliey nie ponieśli wcale strat. Inny oddział 
Anglików pod dowództwem kapitana Pinoca- 
ffin rozpędził Boerów koło Leutersburga, na- 
stępnie jednak napadnięty przez inne oddzia- 
ły Boerów znalazł się w ciężkiej opresyi. 
Padł jeden oficer angielski i 2 ludzi, jeden 


żołnierz jest ranny. Generał Barton zaatako- 
wał garstkę Boerów koło Wepwerdiend; kil- 
ku nieprzyjaciół padło. Theimis Botha (brat 
głośnego generała boerskiego) oddał Angli- 
kom miejscowość Volksrust. 


__ Laurenzo-Marquez, 18 pażdziernika. 
Krüger odjeżdża w sobotę drogą na Dzibuti 
do Marsylii. 


Wiedeń, 18 października. Stan Banku au- 
stro- węgierskiego z dniem 15 paździermka 1900. 
(wszystkie cyfry w koronach). Banknoty w 
obiegu: 1,438 988.000 (w porównaniu z po- 
przednim tygodniem mniej o 16.284.000), 
rezerwa kruszcowa 1,203.320.000, (mniej o 
764.000), portfel wekslowy  394,276.000 
(mniej o 12,630.000), lombard papierów 
65,557.000 (mniej o 730.000). Banknoty 
wolne od podatków 97,983.000 (więcej o 
13,157.000). 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 18 października 1900. Giełda 
poranna (Vorbörse). Godzina 10 minut 30, 
Marki 11602, Renta majowa 96:90, Wegier- 
ska renta koronowa 9005, Akeye austryac. 
Zakładu kredytowego 64625, Akcye węg. 
Zakładu kredytowego 646—, Akcye Anglo- 
banku 268:—, Akcye Unionbanku 528—, 
Akcye Bankvereinu 455°—, Akcye Länder- 
banku 40425, Akcye Kolei państwowych 
643:—, Lombardy 108:25, Akcye Kolei Elbe- 
thal 456—, Akcye Fabryki broni — —. 
Akcye tytoniowe —'—, Akcye Alpiny 410 50. 
Akcye Rima Muranzi 501’—, Akcye Prag- 
skiego Towarzystwa żel. —*—, Losy ture- 
ckie 103 —, Ruble 256:50, 4 pre. Gal. po- 
życzka kraj. z r. 1898 90°—, 4 pre. Listy 
zastawne Banku kraj. 92:—, 56 l. listy Tow 
kredytowego ziemskiego 89:80. 

Tendencya : spokojna. 


Wiedeń, 18 pażdziernika 1900. Giełda 
południowa (Móittagsbórse). Godz. 12 min. 80 
Marki 117:97, Renta majowa 96-90, Wegier- 
ska renta koronowa 90-05, Akcye austr. Za- 
kładu kredytowego 645° —, Akeye węg. Za- 
kładu kredytowego 646°—, Akeye Anglo- 
banku 268-—, Akeye Unionbanku 529 —, 
Akeye Bankvereinu 455 —, Akeye Länderban- 
ku 40550, Akeye Kolei państwowych 642—, 
Lombardy 109:—, Akcye kolei Ełbethal 456°—, 
Akcye Fabryki broni 285°—, Akeye tytonio- 
we 295 —, Akeye Alpiny 41450, Akcye Bi- 
ma Muranyi 508-—, Akcye Pragskiego To- 
warzystwa żel. 1665°—, Losy tureckie 104*—, 
Ruble 255-50, 20-Franki ——, Tramway 


Usposobienie spokojne. 


Wiedeń, 18 października 1900. Zamknię- 
cie giełdy (Schlusscourse). Godzina 2 min. 30. 
Akcye austryackiego Zakładu kredyt, 646—' 
Akcye węgierskiego Zakładu kredyt. 646°—, 
Akcye Auglobanku 266-—, Akcye Unionban- 
ku 580:—, Akcye Länderbanku 406 —, Akcye 
Bankvereinu 454 50, Akcye Bodencredit 845 —, 
Akcye galieyjsk, Banku bipotacznego ——, 
Akcye Kolei państwowych 641°50, Akeye Kc- 
lei Południowej 109 —, Akeye Tramway A) 
269'—, Akcye Tramway B) 264°—, Akeye 
Kolei Elhetkal 457—, Akcya Kolei Pół- 
nocnej 60:50, Akcye KAolei Üzerniowie- 
ekiej ——, Akcye Alpiny 417°—, Akcye 
Rixa Muranyi 505°—, Akeye Pragskiego To- 
warzystwa żel. 1646°—, Akcye Fabryki brani 
278 —, Akeye Tureckie tytoniowe 295 —. 
Obligaeye węgierskiej indamnizacyi 9010, 
Renta majowa 96:65, Austryacka Renta koro- 
nowa 97:10, Węgierska Renta koron. 90-05, 
56 1. Listy Tow. kredytowego ziem. 90:20, 
4 pre. Listy Banku krajowego 92'—, 4°, pre. 
l. Listy Banku krajowego 9875, 4 pre. Li- 
sty Banku hipotecznego 90'—, 4*/, pre. Listy 
Banku hipotecznego 9850, 5 pre. Listy Ban- 
kn hipotecznego 109:50, A pre. Galie. Obli- 
gacye propinacyjne 95:45, 4 pre. Gal. poży- 
czka kraj. z r. 1893 90:75, & pre. Pożyczka 
miasta Lwowa 88:50, Losy tureckie 103 50. 
Marki 11%:97, Ruble 255 50. 


Berlin, 18 października. Giełda poranna 
(Porbörse). Akcye kredytowe 201:50, Towa- 
rzystwo dyskontowe 16975. 


Uspesobienie słabe. 


Odpowiedrialny redaktor Adam Krachowiecki. 


Nadesłane. 


COLOSSEUM THORNA 


6 
Ruch pociągów osobowych c. k. kolei państwowych 


obowiązujący z dniem 1. maja 1900 (Przyjazd i odjazd pociągów podany jest w czasie środkowo-europejskiin). 


Olbrzymi senzaeyjny program: Moll asso - > Pociągi 
Y8 i, taniee wirowy w powietrzu. eodorjf £ 2 s 3 A 
le ta jaa a d Wien w Wiedniu. posposi] przyjeżdżają do Lwowa [dworzec główny] odjeżdżają ze Lwowa [dworca głównego] 
Belle Gina najpiękniejsza atletka włoska. Sio- | | o godzinie | 
stry Bono, artyski na reku i trapezie. Trupa f$ — = = 
Felicitas, akrobaci. Helga i Jugeborg Ze Stryja, Kałusza i Borysławia (ze Skolego od */ do °%,). Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina), 
Sandberg, szwedzkie duetystki, Luigi Moglia. Z Czerniowiec, Itzkan, Constancy, Bukaresztu. Itzkan, t!zurniowiee, Stanisławowa, Bukaresztu, Constancy. 
ze swojemi mafpami. Brothers Freyer, klowni Z Krakowa, Orłowa, N. Sącza, Tarnowa, Jasła i Rzeszowa, Krakowa, Wiednia, Wrocławia, Berlina, Ohyrowa, Sambora. 
muzykalni. Busen: Wermke, najsilniejsza ko- Berlina, u ADENY i ya. Brzuchowie. (od */, do 1%, eedziennie). 
ieta świata. Z Podwołoczysk, Tarnopola, Grzymałowa, Kopyezyniee. owcza AE 
AR ee Se «nego, Mlunkacza, Pesztu, Borysławia. 
WACOM mieni aga poola ala desde. 3 gł Z Ka R: Warn: aan, Tarnowa, Rzeszowa, Eo Taek, rs ke. hepti. 
& ę ER rea ; ymanowa, Sanoka, Przemyśla. anistıwowa, Podwysokiego, Potutor. 
a a po conach ok ie 6:20 | Z Czerniowiec, Itzkan, Stanisławowa, Husiatyna. Krakowa, Wiednia, Wrocławia! Berlina, Lubaczowa. 
aj 4 m ZE 9 BIS BO: 6:46 | Z Brzuchowie, (codziennie od */, do 1%, włącznie). Krakowa, Wiednia, Warszawy, Chyrowa, Przeworska, 
Bilety wcześniej są do nabycia w biurze dzienników 7451 Z Janowa. Rozw ułowa, Stróża, Tarnowa. 
W-go Plohna, ul. Karola Ludwika 9. 800] Z Tarnopola, (Krasnego, Brodów). Skolege, Chyruwa, Kałusza, (do Bawoeznego od t/s do *5/,) 
8:05 | Z Ławocznego, Stryja, Ohyrowa, Sanoka, Kałusza i Pesztu. Janowa 
Odezwa. 8'15| Z Sokala i Rawy ruskiej. Podwołoezysk, Brodów, Kopyczyniec, Husiatyna, Grzyma- 
Eugeniusz Lesny, były c. k. strażnik skarb, 8:50 | Z Krakowa, Zagórza, Łupkowa, Przemyśla, Wiednia, Berlina, łowa, Rozowy. 
w Palezyńcach, o. p. Toki koło Podwołoczysk, ka- Wrocławia, Warszawy, Orłowa, Tarnowa, Pesztu. Czerniowiec, Stanisławowa, Potutor. 
tolik, stanu wolnego, bez własnej winy pozbawiony 11:45] Z Rzeszowa, (Lubaczowa, Jarosławia, Sambora i Przemyśla). Sokala, Bełzca, Lubaczowa, Rawy ruskiej. 
zupełnie możności chodzenia, na razie niezdolny do 11:55] Z Stanisławowa, (Köresmezö, Potutor, Chodorowa). Janowa (od */, do 1%, w niedziele i święta). 
pracy, bez emerytury, nie posiada familii już, przeto 1255] Z Janowa. Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy, Brodów). 
nietylke na jakąkolwiek, choćby najlichszą kurację, 1115| Z Skolego, Stryja, Kałusza, Chyrowa, (z Ławoeznego od *je Brzuchowie (od ©8/, do 18, w niedziele i święta). 
celem] podzwignięcia zdrowia, eo jest możliwem i 18/5). (zerniowiev, [tzkan, Stanisławowa, Husiatyna. 
stać się zdolnym do pracy biurowej, ale nawet na || 1.35 Z Krakowa, Wiednia, Wroeławia, Berlina, Tarnowa, Rzeszowa, Krakowa, Wiednia, Wrocławia, Berlina, 
niezbędne potrzeby do życia braz mu zupełnie brod- Rozwadowa, Przeworska, Sanoka. i Stryja (ło Sholezo tylko od */5 do 2%). 
ków, więc jako wszechstronnie opuszezony i niepo-|| 1:45 Z Czerniowiec, ltzkan. Bukaresztu, Gałacu, Jass, Husiatyna Janowa (codziennie od t/s do */e). 
radny, prosi szlachetne i litościwe serea o łaskawe i Stanisławowa. i Brzuehowie (codziennie od */, do ** 5), 
zapomogi, aa które Bóg zapłać pod adresom powy- 235 Z Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Grzymałowa, Husiatyna, Rzeszowa, Uhyrowa, Przemyśla, Lubaczowa, Jarosławia, 
OWO st. waka naar KPA er NE iedziele i święta) Stanisławowa 
zymsko-kat. urz araf. w Tokach potwier- ; rzuchowie (od */, do *%, w niedziele i święta). f AA ve ; : P è 
dza, że Eugeniusz RA 4 całem tego kge zna- En 1. ge (Kijowa, Odessy, Grzymałowa, Ais Brodów. "ASOT Siiki) lə w dnie powszednie, a od **/, do * /, 
czeniu zasługuje na liteściwe wsparcie, bez którego i rakowa. A aa ; ; 
die nenn ee P , & | BK Z CzerniówiEci SE SET iwona: s Wa Tamci, Wrocławia, Berlina, Warszawy, Orło- 
Toki, dnia CY: 1900. | mmm 001 7 Sokala, Beizea, Lubaczowa, Rawy Ruskiej. 6509 Do Ławocznego, Munkacza, Pesztu, Chyrowa, Kałusza. 
s. A. Cisło, „proboszez. | i Z Brzuchowie, (od "%/, do 1%, w niedzielę i święta). 710% Do Tarnopola i Brodów. 
EE Z Janowa (od t/s do */, w niedziele i a 725% Do Sokala i Rawy ruskiej. 
KANTOR WYMIANY Z Krakowa, Wiednia, Berlina, Wroeławia, Tarnowa, Lubaczo- q:454 Do Brzuchowie (od *3/, do 1%, w niedziele i święta). 
. czowa, Sanoka, Pesztu, Przemyśla. 9124 Do Janowa (od !/; dv */, w niedziele i święta). 
c. k. uprz. galic. ake. Z Brzuchowie (od *5/, do !%,). 10'50% Do Oserniowiee, Itzkan. 
° Z Janowa (codziennie od */, do "°/,) 404 Do Krakowa, Wiednia, Warszawy, Przeworska, Rozwadowa, 
Banku hipotecznego Z Krakowa, Wiednia, Berlina, Wrocławia, Tarnowa, Jasła, Rzeszowa, Orłowa, Tarnowa. 
Przeworska i Rozwadowa. I t Do Podwołoczysk, Brodów, Kopyczyniec, Grzymałowa. 


Z Czerniowiec, Itzkan, Bukaresztu, Husiatyna, Potutor, Kö- ı 
resmezó. 

Z łŁawocznego, Pesztu, Chyrowa. 

Z Podwołoczysk, Kijowa, Odessy, Brodów, Kopyezyniee. 


kupuje i sprzedaje 
wszelkie papiery wartościowe 
i monety 
po najdokładniejszym kursie dziennym, 


U 


ZA (73 
na dworzec „Podzameze“* z dwores „Podzamcze 


| 
CH 


ie li j izyi AZ EEE u Do Podwołoczysk, Kijowa, Odessy. 
nie licząc żadnej prowizyi. Z Poed aao po en , y 
Przyjechali do Lwowa 7:40 | Z Tarnopola. Do Podwoloezysk, Kijowa, Odessy. 
dnia 18 października 1900. 220| | hr Z Podwołoczysk, Kijowa, Odessy. 7339 Do Tarnopola. r 
9 n n n n aS 5 
HOTEL IMPERIAL Eon | 11 A Do Podwołoczys 
PP. J. dr. Kosenblat z Krakowa, F. Styliński M y j 3 
Wojnicza, R. Morawski z Sarnek, W. Swieżawse A : - 5 OE: EZ 5 3 4 
5 E paowa, a e ada W. Ze Uwaga: Nocna pora oznaczoną jest ramkami. Powyższy czas Środkowo-europejski jest wcześniejszy o 36 minut od czasu lwowskie 


go. Biuro informacyjne e. k. kolei państwowych w gmachu Dyrekcyi przy ul. Krasickich l. 5. udziela bliższych wyjaśnień 


młynowski z Pilzna, K. Olszyński z Neapolu, 8. Ku- JY H k 1 rowy $ 
sprzedaje bilety i karty okrężne, jakoteż i książeczki z rozkładem jazdy. 


ezkowski z Salzburga. 


p LE d 
È N NIK płacą żądają płacą żądają płacą ządają | 
en © u. „į Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. Apr. 110. 173. "lc poż. kraj. z r. 1873 za 100 zł.6pr. —.— —.-— |Czerw. krzyża weg. tow. D zł. 20.— Liw 
iwowskiejlzby handlowejiprzemysłowej| „ . 1860po500 zł. wa. 5 pr. 131.50 132.50] „ „ „ „ 1893za200kr.4pr. 90.— 91.- | Losy fund. are. Rudolfa 10 zł. 60. - 6%2— l 
; R > „ 1860 po 100 zł. 5 pr. .160.- 162.-- „ obl.prop.zr.1889za 100zł.4pr. 9450 95.30 [Salma 40 zł. mk. . - = . . 170. — 173. 5 
Lwöw, dnia 18. paädziern. 1900. płacą żądają żę „ 1864 po 100 zł. . .197.— 198.—1Poöyezka m. Lwowa z r. 1896 za Pożyczka m. Salzburga 20 zł. 64.—  65— 
1864 po 50zł. . .197.— 198.—] 100 zł. £ pr.. . . . . . . .  —=.— 88.25 |St. Genois 40 zł. mk, . . . . 198.— 200.— 
walutą koron. n n P p 
X, Akoye za sztukę. K. h. K, h.f Listy zast. domen. państ. 120 RE m Renta włoska za 100 lirów (96 kor.) Pożyczka m. in spr a > 166.— 
zł. 5 pre. . SEE — 0.—114 pr . . BARIER —— == n z Z pr. — —— 
Banku kip. gal. po 300 zt. (400 k.) ; 2 a Pożyez. sebr. prem. za 100 frank. 2 pr. 73,50 75.50 - - „ 50 zł. 4 pr. 150.—  — — 
Banku gal. dla handlu i przem. B. Dług państwa (wszystkich w Radzie pań- TarezkiOOMIA AA. kol. za 400 GA 10175 102.75 | Waldstein 30 zł. mk. ee e BEE 
po zł. 200 (400 k). . . . | stwa reprezentowanych krajów koronnych). T Ì 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. mk. Austr. renta złota wolna od podatku G. Listy zastawne. Oblig. hipot. i listy dinzne marczit nn En 
(GOD koron) ae hoi za 100 zł. ápr. . . - . . . 11415 11435 (za 100 sł. Nom.) ea er Em 
Kol. Liwów-Czern.-Jassy po 200 Austr. renta w wal. kor. wolna od Peszt. banku handl. 500 zł. . 2348, — .-— 
zł. w. a. w srebrze SE lg) © podatku za 200 kr. A pr 97.23 97,40 PCE Annta banku los: w ni” N RAE Zakł, kred. dla handa prom N TA 
„w Rzeszowie po 200 zł.(400k.) i ú s ust. zakł. kr. ziem. los. w 50 1. 4 pr. 5% 3 Weg. banku kredyt. 200 zł. . - 666 AR 
Fabryki wagonów w Sanoku przed- 0. Obligaoye kolejowe. n n» Obl prem. z r. DE 3 pr. 2 Arsen. tow. esk, 500 zł. . 1404, — p: 
Lipińskiego po 500 kor. w.a. T M GB 1 pr. 23525 234.25 | Gal. banku hipot. 200 zł. . . . . 620.-- 626 — 
Tow. dla gal. przedsięb. elektry- Kol. Aroyks. Albrechta za 100zł.A pr.  98,— 94. — | pij wiński zakt. kred.ziem. los 5 pr. 103.30 103.70 „dla handlu pr edo) zł 35 363 A 
eznych wed. po 200 zł.(400 k.) = Cigare. Elibiety wiec Bone 111.60 112 n p » n los4pr. 94.50 9.— Banku dla kraj. koronnych 200 zł. 405.— 406.— 
E en: ni an tr 4 u "| Gal. ake. ban.hip. 10 pr. prem.los5pr. 109.50 110.— | „ Austro-węg. 600 zł.. . . . 1694— 1702 — 
I. Listy zastawne za 100 K. © ACO sę ES Po. sido „+. DA 50 lat Atla pr. 98.50 93.50] ”  Związkow.(Unionbank)200zł. 526.50 527.50 
C ee T ma Kol OBiaria Franciszka Józefa za i i Por? K »n n 60 lat za 200 ma: Czesk. banku K A Ba 257, — 
o n pt in lon OSW oUi ia 2 100 zł. 5% 116.20 117.— oron A PR Ao EINE 2.: 30.50 | Ziynostenska banka 100 zł. 56.— 257.— 
r A eoa ae 5 i k A > 
k aad o) z sn = Kol. Areyke. Rudolfa w wal. kor. Se er I u lat s a L. Akoyo Przedsiębiorstw transportowych. 
n e I JLS wolne od podatku za 200 kor. 4 pr. 9360 %-| » » o» n pr. 108, Al Lat. POS RAE R 
€ n lo W. 8. los. w 57 1.” Kol. Karola Ka; wika po 200 ik » » n n ápr stare. . 92.75 93.75 | Buk. kol. lok. ake. pierw. 200 zł.. 330.— 400.— 
Tow. kred. 2 ziem. &°|, (pierwaza zi amp. KG) > A zł. mk. 13870 423.70 Piska si w 4 pr. za O rej 89.80 90.40 a. „ akoyə zakład 200 zł > re 
emisya) . > « « es s 5 i 3 5 X ae anku krajowego dla Galieyi Lodom. Kolei półn. ces. Ferdyn.1000 zł.mk. 6030.— 6050.— 
Tow. kredyt. galic. ziemsk. 4%, ”* Obligaoyo piorwszeństwa (kolejowe). 4a pr. 5I'J; lat zwrotne . 98.40  99.— Kołomyjskol lok. (ake. pierw.) 200zł. —.— —.— 
8 P 
los w 414, lat . "m Banku krajowego oblig. komun. 2 Kol. Lwów-Bełzev (ake. pierw. 200 zł. —— —— 
49, los w 56 lat .g Kol. Are. l ao A Zł. 5 pr. — — Emisya 5 Pr. GA EEE 100.25 101.— N Lwöw-Ozern.-Jassy 200 zł. í 523. — B27. — 
K o =" n p ocie sę a 5 x Bm Fee Banku krajowego oblig. komun. 3 $ wschodn.-galie.-lokaln. 200 zł.  392.— 400.— 
III. Obligi za 100 E. m ol. Czeskiej zach. za 200, 1 Emisya 42 lat za 200 kor. 4, pr. —— 99— | > państwowych 200 zł. . = —— 
(żal. funduszu propinae. 4°, W. a. = 5000 zł. 4 Pr oo e a 0200 > x 94.60 95.60 Banku kraj.losy 57'/41.23209kr. 4 pr. 92.— 93.— „ południowej 200 zł. |. = giRkEŻ 
Bukow. funduszu propin. 59/, wa. + s er emies, z r. 1895 za 400 9449 oBzol P, n, OPL kol. los.za200kr.4pr. —— —— | „ węg. galie, L 200zł. . . . . 466.— 410,— 
Komunalne Banku kr. 5%, (2em.) E a a Daa 400 *9.8V | Austro-węg. banku 40*/, lat los. Apr. 97.75 98.75 i Austr. Tow. żegl. na Dunaju 5002}. mk. 737. TAL. — 
o 5 „32%, (Bem) p m A ne lokaln. za 9450 95.50 - n»n ' n 50 lat los 4 pr. 97.75 98.7 M. Akoye Przedsiębiorstw przemysłowych 
a . cw . . > . . - O . . at 2 A . 255 = 
Komunalne henii i (em s o a Kol. gal. Karola Ludwika za 200 l A. Obligaoyo z prawem pierwszeństwa za100zł.nom. Tow. kopalń węgla w Brüx 100 zł, 810. - 814. — 
Ea kraj. Gl waz r. ISIS 100 zł. 4 pr. > e or nn; 60 94.20 |zeskiej kolei półn. za 300 zł. 5 pr. ——  —— |Gal. karpackie naft. tow. 500 ker. 915.— 925 — 
sg 3°), po 200 koron Ben Sz assskiej z r. 15% 3 go | Tow. żegl. par. po Dunaju za 100 i 200 Austr. tow. górnicze Alpine 100zł. 408— 409. 
=w= Ja - ord kom maj aam Paz = 166 i © PONO TER "< 
a 47 200 kor. = z ` p ow. żegl. par. po Dun. Em. z pr. . ehodniey GR iss z 
Pożycz. m. Lwowa 4°/, po 88 88 7 gut) za 400 marek 4 pr. . . . 114.50 —.— Krlslpółn. ces. Ferd.em.zr 18864pr. 97.30 93.— |Turs ek. zarz. tytoniow. 500 frank -== — — 
IV. Losy. D. Dług państwa (krajów korony węgierskiej) | n n»n no nr n»n 1888 4pr. = a > z, jTrifail tow. kop. wogla 70a. . . 448— 450 - | 
Miasta Krakowa po zł. 20 (40 k) | 6950 72 60| Weg. złota renta za 100 zł. 4 pr. 113.60 U88ó] © ro r roro 47 N WEKSLE. 
i zł. 20 (40 k. = || et -4 pr. Ho. i Ę » n» „ 18914pr. 9.— 98 -- 
M. KOL po z ( ) [14% OE w wał. kor za 200 9006 0026 Kol. Lwów -Czer.-Jassy z r.1884z a 300 Sk SE Berlin za 100 marek 5 pr. 11795 11812 
. Monety. A ; 2.0 .0.0% ‘ A Se | a AJECISCH z A, » 241.65 2 
i 1135 11 soj] » Ob. prop. za 100 zł. Ai Ba 3 Kol Denen me leb 80 en a 
en. :: 19 20 19c} » OPL pr. regul. Cisy zal00zł 4° 158.— 1-1 map... , . «. . . . 9120 91.60 | pętarsbuzg za 100 rubli 5%, pr. == AZ 
100 rubli rosyjskich srebrnych . |264 — 28 _|| » Po prem. za 100zł. (200k.) 183.— 164.— | Gaj Kol. lok. wschodn.za 100zł. 4pr. —— —.— [Niemieckie bauki . . . . . . . 11810 115.25 
100 rubli ros ADR papierowych. |254 25 257 25i] > * m 8 50 zł. (100 k.) . 168.— 164.— | Weg. gal. koleiem.1870za200zł.5pr. 103.— 10380 |Włoskie banki . WYŻB 206D 
ek niemieckich 118 — 118 60) E. Obligaoye indenmizacyjne. n n » n» 1878za200zł.Bpr. 103.15 14.15 | Francuskie banki . Z 
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Sokal i Lilien 


Licytacye. 


Zl. 107.344 (8617 3—3) 
Licitations-Kundmachung. 

Die k. k. galizische Finanz-Landes-Di- 
rection bringt zur aligemeinen Kenntnis, dass 
bei den nachstehend bezeichneten galizischen 
Finanz - Bezirks-Directionen folgende ärarial 
Mautstationen für das Kalenderjahr 1901 ua- 
bedingt, eventuell bedingt avch für die Jahre 
1902 und 1903 für den Fall nämlich als die 
Kündigung seitens des Arars spätestens bis 
1. Oktober und von Seiten des Pächters spä- 
testens bis 15 September 1901 eventuell 1902 
nicht erfolgen sollte, werden verpachtet werden: 
1. Bei der k. k. Finavz-Bezirks-Direction 

in Brody 5. Wegmautstationen und zwar: 
die Wegmautstationen zu Brody (stare) Fol- 
warki wielkie, Sassów, Zarwaniea und Zborów, 


2. bei der k. k. Finanz-B-zirks-Direction 


in Brzeżany 4 Wegmautstationen und zwar: 
die Wegmautstationen zu Janczyn, Kurowice, 
Potutory und Przemyślany, 


3. bei der k. k. Finanz-Bezirks Directio n 


Czortków die Wegmautstation zn Mszaniec, 

4. bei der k. k. Finanz-Bezirks-Direetion 
in Kolomea 10 Mautstationen und zwar: die 
Mautstationen zu Dora, Horodenka, Iwanowee, 
Jabłonica, Jamna, Orelec, Podhajczyki, Tata- 
rów, Utoropy und Wierbiąż wyżny. 

5. bei der k k. Finanz -Bezirks-Direetion 
in Krakau 5 Wegmautstationen und zwar: 
die Wegmautstationen zu Borek-Falecki, Bi- 
biee, Kolanów, Łapanów und Proszówki. 

6. bei der k. k. Finanz-Bezirks Direction 
in Lemberg 8 Wegmautstationen und zwar 
die Wegmautstationen zu Bartatów, Rzęsna 


„ und Zalesie ad Janów. 
ruska u a k. k. Finanz-Bezirks Direetion 


in Neu-Sendez: die Wegmautstationen zu 


ka und Biała niżna. er 
Ka i der k. k. Finanz-Bezirks-Direetion 


in Przemyśl 8 Wegmautstationen und zwar: 
die Wegmautstationen zu Jaworów, Ja- 
nów nowy, Niżankowice, Przemyśl Nr. L., II. 


IV. und Starzawa. . PES 
IH. ug bei der k. k. Finanz-Bezirks-Direetion 


in Rzeszów die Mautstation zu Zawada ad 
n, - 
NAGA. bai der k. k. Finanz-Bezirks-Diree- 
tion in Sambor 4 Wegmautstationen und zwar 
die Wegmautstationen zu Orawa, Stryj, Wo- 
lice Pietniezany und Grabowiee stryjski. 
11. bei der k. k. Finanz-B*zirks-Direc- 


tion in Sanok die Wegmautstation zu Berehy 


dolne. 


12. bei der k. k. Finanz-Bezirks-Diree- 


tion in Stanisłau 8 Wegmautstationen und 
zwar: die Wegmautstationen zu Podhorki 
Dolina, Drohomirezany, Łachowce, Zdziany, 
Rosulna Wistowa und Kłubowice-Taborzysko, 
13. bei der k. k. Finanz-Bezirks-Direction 
in Tarnów die Wegmautstationen zu Jadow- 
niki podgórne und Tymowa, | 
14. bei der k. k. Finanz-Bezirks-Dir ec- 
tion in Taczejjej Ba ren zu 
i und Zagrobela. 
Krani bei der a k. Finanz-Bezirks-Direc- 
tion in Wadowice die Wegmautstationen zu 
lzdebnik Nr. I. und II. N 
16. b-i der k. k. Finanz-Bezirks-Diree- 
tion in Żółkiew die Wegmautstation zu Wola 
wysocka. = 
Die mündlich"n Lieitation“-Verh»ndlan- 
gen beginnen bei jeder der genannten Finanz- 
bezirks-Direetionen am 30 eventuell 31 October 


1900 um 9 Uhr Vormittags. Es können auf 


einzelne Stationen auch schriftliche Offerte 
längstens bis zum Tage der mündlichen Ver- 
steigerung der Mautstation, jedoch vor dem 
Beginn dieser mündlichen Versteigerung 
bei dem Vorstande der Finanz- Bezirks- 
Direction überreicht werden, wobei aus- 
drieklich bemerkt wird, dass die auf die 
Post aufgegebenen Offerte, welehe im obigen 
Termine bei der k. k. Finanz-Bezirks-Direc- 
tion nieht einlangen, als verspätet eing: bracht, 
werden erfolglos rückgestellt werden 
Koneretal-Anbote sind ausgeschlossen. 
Die speeielle Kundmachung über die 
näheren Bedingungen und über den Vorgang 
bei diesen Lieitationen kann bei den gensan- 
ten Finanz-Bezirks-Directionen und. den be- 
treffenden Finanz-Wach-Controlbezirksleitun- 
gen sowie in der Registratur der Finanz-Lan- 
des-Direetion während der Amtsstunden eim- 
gesehen werden. j 
K. k. Finanz-Landes-Direction. 
Lemberg, am 10. October 1900. 


Oro.romega JiqATANAt. 

U.x. ramunka rpaeza /|upeknAA ekapóy 
ToAae A0 3ATaJIEHOi BiAOMOCTH, MO E se 
qnHi BHHaBMAeRi Öyayıp Ha PIK 1901 a 
yCJHOBHO a Ha „ira 1902 i 1903 PE 
e. Ha cJrydafńń HakoJmó BUIIOBI CHE Ba y 
B peJHHNH Be HacTylmO A iMeRHO Ar 5 5 
ponn 'Cxapóy „lepixaBHOTO Bałtnisnił =P 4 
1. ÆoBTHA, a ai cTOpoHM HAGMIN gT ik 
zo 15. zepeena 1901 eBeHTyaJIBHO 


Ep w zu KA NA N ika. 


pea momnsme BUMIEeHi q. E. JJapekqri okpyra 
ckapóoBory eJiNyIodi CTalmi MATORI A TO: 

1 B n. x. ‚upeknni okpyra ckapóo- 
Boro B Bpojax €ranui Mura X0poroBoro: 
Bpoza (crapi) *Poxbkapkiu Bezmki, Caeis, 
JapBasuna i 860piB. 

2 Bn. E „lapekqmi oxpyra ekapóo 
Boro B BepexxaHax cramaf MATA AOp9ToB:To 
Humana, KypoBuni, Iloryropa i Ilepeuu- 
MAAHA. 

3.Bn K£ Jlapeknut okpyra ekapóo- 
Boro B HoprkoBi CTANAA MIITA AOPoroBoro 
Mmanene. 

4 Bq.K Jlupekrui okpyra ckapóo- 
Boro s KoJloMRi CTAA MATA AMOporoscro: 
Jopa, Topozeuxa, Isaisui, sl6.10Rn1a, sim Ba, 
Opeaenk, Digrahuuke, Tarapie, Yrypovu i 
Bepóim suwHnH. 

5. B m KB. ‚Äupexumi ompyra ckapóo- 
Boro B Kpakcel CTANHI MHTA MN0poroBoro 
Ilopez PareHukn, Bu6uni, KoaduiB. Jana- 
Bis i IIopoTiBKu. 

6.BĘ E /lapesnui ospyra ckap60- 
Boro y JIBBOBi eranyi MATA A0PoToBoro Bap- 
rariB, PacHa pyćKa 1 Sanice ad AHB, 

7. B g K. Jlapeknui oxpyra ckapóo- 
Boro s Hosin CvHqu CTarai mura goporo- 
BOTO BexHapka, Bixa HEIKHA. 

8,.8M K. Jlupekqui oxpyra ckapóo- 
Boro B Hepenzunna cranii MUTA ACP2TOBOTO 
Asopis, ŚIsiB HOBUH, Hawankosuni, Hepe- 
mame Hp. L; H., III. i IV. i Crapasa 

9. Bu. E. Jlupeknui oxpyaa ckapóo- 
Boro B PAJIOBI ETAĄMA MATA noporoBouo 3a- 
Baga ad Ha.loBTuA. 

10. B u. K Jlupekqni ompyra ckapóo- 
Boro e Camóopi eranai Mura AoporoBoro O 
pasa Orput, Bonuna, Harauyaez ra Tpa- 
Öoserp erpziickuń 

11 B g. ®. ‚Äuperuwi okpyra ckapöo- 
Boro B CaBini eranaa mara noporogoro Be- 
pera AiabHl. 

12. 8 g x. ‚Äupexnut ospyra ckap6o- 
Boro B ÜTaHicAasopi CTamai MuTa ZOPOPOBOrOo 
Ilixropku, onana, Jiporounpuasu. Jlasi- 
Bui, JIEĄAHM, PocyasHa, Bucrosa i Kmyó60- 
Bagi, Ta60pexo. . 

18. B 14. x. upesumi owpyra exapóo- 
Boro B TapROBi cranmi mura „x0poroBoro 
HpiBHukU HIĄTIpHI i Tamora. 


14. eu. ®. JJupeknni OKPYTa eKapóo- 
Boro B TapHonoAu eramui MyATa M0PpoTroBoro 


FKpoBuaxa i darpodena. 


15.8 q x. Jfayeknui okpyra ekapóo- 
Boro B BaqOBUNAX ETanmi MATA ĄOPOToBoro 


Isgeöaur Hp. I i II. 


16.» n. k Jlmpeknui okpyra cexapóo- 
BOTO B JÄOBKBI crauma MATA X0poroBoro 


Bona sncongka. 


Yerai posupaBu „inruraqużisi p suig- 
HyIb CA B kowziń 3 BuMiHeanx g. K Mape- 
Knut OKpyra ckapóoBoro AHA 30. BSIMAJNAO 
31. woBraa 1900 o rozani 9 mepen noty- 


Auen. 


Ha saniseni eramsi MHTOBI MORYTL 
BHeceHi Tako UmcemHi oQepru Hań- 
OAHaR 
PoarnogaTeu y Hayanbeuka A0TRY- 
x upekrui okpyra cKapÓOBOTO, UPO- 
RUM 0c06,1uB0 zassayye ca, mo odepru Ha- 


yra 
13H me 20 
mepeg ei 
Bol n. k. JI 


AHA yeTA0i „IĘKATANA, 


ZAHI Ha Houwry, korpióa no noBuemus pê- 
TEEN ZO u. x JJupeknui orpyra cKapóoBOro 
macmu, 6ynyrk 6escJM HO sBepHeni. 

- SĄAJKI KOHKPETAJEHI BUK.IMYAE CA. 
logge oroxomene mo no 6Jmsmnx yeJoBIŃ 
NOCTYLNOBAHq pa TAX J„IĄUTANUAX MOKE 
DyTU Deperiasume B Jaci SBHYAHHUX TOAUA 
JPAAOBAX B posacme gumiHeHnux y K Mha- 
PeKUHAX okpyry ckapÓóOBOTO, B AOTHUHUX 
u x. Hagsopax GTOpowH CKApÕOBOÏ A TAKO 
B pelterparypi m. x kpaeBoi J[upeknui ckapóy 
y JIBBOBi. 


I. x. wpacna Zlupekqna ckapóy. 
eis, Asa 10. ssosrua 1900. 


Ogłoszenie lieytaeyi. 

„C.k. galicyjska krajowa Dyrekcya skarbu 
podaje do „Powszechnej wiadomości, że w Ga- 
li yi wydzi-rżawione zostaną na rok 1901 bez- 
warunkowo, zaś na lata 1902 i 1903 warun- 
kowo t. j. na wypadek gdyby wypowiedzenie 
dzierZawy w czas nie nastąp'ło, a mianowicie 
ZE „strony skarbu Państwa najpóźniej do 1 
października, zaś ze s'rony dzierżawcy najpóź- 
niej do 15. września 1901 ewentualn'e 1902, 
przez niżej poszezególnicne e. k. Dyrekeye 
okręgu skarbowego następujące staeye myt- 
nicze a to: 

low cak Dyrekcyi okręgu skarbowego 
w Brodach stacye myta drogowego Brody 
(stare), Folwarki wielkie, Sassów, Zarwanica 
i Zborów. 

2. w c. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego 
w Brzeżanach stacya myta drogowego Jan- 
czyn, Kurowice, Potutory i Przemyślany. 

8. w c. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego 


w Czortkowie stacya myta drogowego Msza- 
niec. 


4. w e. k. Dyrekeyi okręgu skarbowego 


w Kołomyi stacye myta drogowego Dora, Ho- 
rodenka, Iwanowce, Jabłonica, Jamna, Orelec, 


„Gazeta Lwowska“ Nr. 239 z dnia 19 października 1900. 


L. cz. E. 1201/00 (4) 


UT EEE TINTE 


Podhajczyki, 
wyżny. 

5. w e. k. Dyrekeyi ckręgu skarbosego 
w Krakowie stacye myta drogowego Borek 
Fałęck, Bibice, Kolausw, Łapanów i Pro- 
szówki. 

6. w c. k. Dyrekeyi okręgu skarbowego 
we Lwowie stacye myta drogowego Bartatów, 
Rzęsna ruska i Zalesie ad Janów. 

7. w e. k. Dyrekeyi okręgu skarbowego 
w Nowym Sączu stacye myta drogowego Be- 
dnarka 1 Bisła niżna. E 

8. w e. k. Dyrekeyi okręgu skarbowego 
w Przemyślu stacye myta drogowego Jawo- 
rów, Jazów nowy, Niżankowice, Przemyśl 
Nr. L, IL, DL i iV. i Starzaws, F 

9. w c. k. Dyretcyi okręgu skarbowego 
w Rzeszowie stacya myta drogowego Zawada 


PT JA 11; . +<— |. o. 
iżtaruw, Uioropy i W erbiąż 


ad Nagawczyn. 


10. w e. k. Dyrekcyi okręgu skarbo- 
wego w Samborze stacye myta drogowego: 


Oraws, Stryj, Wolica-Pietniezany i Grabowiec 


stryjski. 

11. w e. k. Dyrekeyi okręgu skarbo- 
wego w Sanoku stacya myta drogowego Be- 
rehy dolne. 

12. w e. k. Dyrekeyi okręgu skarbowego 
w Stanisławowie stacye myta drogowego Pod- 
horki, Dolina, Drohomirczany. Lachowee, 
Łdziany, Rosulna, Wistowa i Kłubowice, Ta- 
borzysko. i 

18. w e. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego 
w Tarnowie stacye myta drogowego: Jado- 
wniki podgórne i Tymowa. 

14, w e. k. Dyrekeyi okręgu skarbowego 
w Tarsopolu stacye myta drogowego: Kro- 
winka i Zagrobela. 

=) w J ai okręgu skarbowego 
w Wadowicach stacye myta dros A 
Mae u > 

„16. w e. k. Dyrekeyi okręgu skarbowego 
w Zółkwi stacya myta drogowego Wola wy- 
socka. 

Ustne rozprawy leytaeyine TOżpOCZNĄ 
sie w każdej z wyszcz gólaionych e. k, Dy- 
rekeyj okręgu skarbowego dnia 30 względnie 
31. października 1900 o godzinie 9 przed 
południem. 

Na poszczególne stacye mytnicze mogą 
też być wniesione pisemne oferty najpóźniej 
do dnia ustnej licytacyi jednak przed jej roz- 
poczęciem u Naczelnika dotyczącej e k. Dy- 
vekeyi okręgu skarbowego przyczem szczegól- 
nie zaznacza się, ża oferty nadane na pocztę 
któreby po powyższym terminie do e. k. Dy- 
rekeyi okręgu skarbowego weszły, będą bez- 
skutecznie zwrócone. 

Nadaze konkretalne wyklucza sie. 

Szczegółowe obwieszczenie co do bliż- 
szych warunków postępowania przy tych liey- 
tacyach może być prz-jrzane w czasie zwy- 
kłych godzin urzędowych we wymienionych 
wyżej e. k. Dyrekcyach okręgu skarbowego, 
w dotyczących e. k. Nadzorach straży skar- 
bowej tudzież w registraturze e. k. krajowej 
Dyrekcyi skarbu we Lwowie. 


C. k. krajowa Dyrekcya Skarbu. 
Lwów, dnia 10. października 1900. 


L. cz. E. 1544/00 (8) (8718 3—3) 
Dnia 30. października 1900 o godz. 9 
przed południem odbędzie się w biurze Nr. 
IV. sąda tutejszego licytacya realności objętej 
wyk. hip. I. 320, 322 i 711 ks. gr. gm. kat. 
Zadubrowce, z przynaleznoseiami. 
Nieruchomości te oceniono ni: 


a) realność objęta lwh. 320 na 700 kor. 
b i A + 882 „ Sl. 
e) n E ar 


Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi: ad a) 588 kor. 52 hal., 
ad b) 546 kor. 66 hal., ad e) 520 kor. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. IV. gra 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszeza!ną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczania tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach, bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybieie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Sniatyn, dnia 8. października 1900. 


(5719 3—3) 
Dnia 30. paź tziernika 1900 o godz. $ 
przed południem odbędzie się w biurze Nr. 


IV. sądu tutejszego lieytacya realności obję- 


ej wyk. hip. 1.334 ks. gr. gm. kat. Beleluja, 
z przynależnościami. 


Nieruchomość tę oceniono na 580 kor. 
25 hal. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż nie 
nastąpi, wynosi 386 kor. 67 hal. 

Warunki lieytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. IV. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości, bądź 
obecnie juz istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
bą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
nomoenika do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkałego. 

Q. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Sniatyn, dnia 1. października 1900. 


L. cz. E. 359/00 (10) (8760 1—3) 

Na żądanie Banku wzajemnych ubez- 
pieczeń „Slavia“, zastąpionego przez adw. dra 
Blizińskiego, odbędzie się dnia 18. listopada 
1900 o godz. 10 przed południem, w sądzie 
niżej wymienisnym, w biurze Nr. 14 we 
Lwowie, licytacya realności wyk. hip. 216 
ks. gr. gm. Zamarstynów objętej, Ludwika 
i Olgi Głowackich własnej, składającej się z 
pare. bud. l. k. 211 i pare. grunt. lk. 280/7 
z przynależytościami. 

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta- 
eye, jest ocenioną na 1500 kor. 

Najniższa cena wynosi 1000 kor.,"ponizej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Niniejszem zatwierdzone warunki lieyta- 

cyjne i odnoszące się do tej nieruchomo- 
ści dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg 
katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymie- 
nionym, kancelaryi oddziału Nr. IV. 
Takie prawa, w obee których niniejsza 
lieytacya byłaby  niedopuszezajną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowania 
lieytacyjnsgo powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nia mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

0. k. Sąd powiatowy S. II., Oddział IV. 

Lwów, dnia 7. września 1900. 


L. cz. E. 63/00 (6) (8616) 

Na żądanie Kseńki Skrypezuk, odbędzie 
się dnia 15. listopada 1900 o godz. 10! 
przed południem, w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. Il, licytacya 1) 6/10 
części realności lwh. 1981 gm. Załośce, wraz 
z przynależnościami, składającemi się z 6/10 
części domu, chlewu, stajenki i studni; 2) 
1/10 części realności lwh. 2224 gm. Załośce. 
. Nieruchomości powyższe, wystawione na 
lieytaeye, są ocenione a to nieruchomość ad 
1) na 182 kor., przynałeżuości zaś na 40 
kor., ad 2) nieruchomość na 127 kor. 86 hal. 

Najniższa cena wynosi za nieruchomość 
ad 1) 211 kor., zaś za nieruchomość ad 2) 95 
kor. 24 hal, poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku. 

Waruuki lieytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta może każ ty, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. Il. 

-~ Takie prawa, w obec których niniejsza 
leytacya byłaby niedopuszezalną. należy zgło 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach, bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomoenika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Załośce, 17. września 1900. 
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RUNDMACHUNG. 


Montag den 5. November d. J. Vormittags um 10 Uhr wird im Amtslocale des k. und k. Militär - Betten- Magazins in Lemberg (Zyblikiewicz - Gasse Nr. 31) 
eine Offert- Verhandlung wegen Sicherstellung der Abnahme der bei den Militär- Verpfiegs- und Betten - Magazinen im Bereiche des 11. Corps, dana beim 
k. und k. Garnisons - Spitale Nr. 14 in Lemberg im Jahre 1901 sich ansammelnden Bettensorten- uud Säcke - Hadern, unbrauchbaren Packleinwand und 


(8762) 


Packstricke abgehalten werden und zwar unter nachstehenden Bedingungen: 


1. Die Offerte können entweder mündlich oder schriftlich gestellt werden und haben | 
per 100 kg. jeder Haderngattung auf Kronen-Währung zu lauten. Die Preise müssen mit | 
Ziffern und Buchstaben ausgeschrieben sein und dürfen hiebei keine Streichungen und Ra- 
dierungen vorkommen. 

Auf Leinen- oder Zwilch- und Jute-Säckehadern ist getrennt zu offerieren. Offerte, 
welche ungetheilt auf mehrere oder alle Hadern-Gattungen lauten, werden nur dann be- 
rücksichtiget, wenn selbe für das Aerar einen besonderen Vortheil gewähren. 

2. Die schriftlichen Offerte müssen mit einer Kronen-Stempelmarke und dem im 
Punkte 6 festgesetzten Vadium versehen, am obigen Tage bis längstens 10 Uar Vormittags 
beim Militär Betten-Magazine in Lemberg einlangen. 

Mündliche Anbote werden am selben Tage um 10 Uhr Vormittags eatgegengenommen, 
und hat jeder Offerent zwei Stempelmarken per je 1 Krone, dann das erforderliche Vadium 
mitzubringen. 

3. Jeder Oflerent, welcher nicht aktueller Contrahent ist, hat rechtzeitig zu veranlas- 
sen, dass sein Soliditäts- und Leistungsfähigkeits-Zeugnis und zwar für protokollierte Fir- 
men durch die Handels- und Gewerbe-Kammer, für die anderen Geschäftsleute durch den 
Magistrat, beziehungsweise durch die zuständige k. k. Bezirkshauptmannschaft, längstens 
bis 5. November d. J. an das k. u. k. Militär-Betten-Magazin in Lemberg übersendet werde. 

Der von den genannten Stellen erhaltene schriftliche Bescheid über die Ausstellung 
des Zeugnisses ist dem Offerte beizuschliessen, beziehungsweise bei mündlichen Anboten 
mitzubringen. ! 


4. Nachtrags-Offerte, sowie Anbote, welche im telegraphischen Wege gestellt werden, 
oder solche Anbote, welche einen kürzeren als vierzehntägigen Entscheidungstermin be- 
dingen, bleiben unberiicksichiigt. 

5. Die Offerenten haben ausdrücklich zu erk'aren, ob sie auch auf Abnahme der He- 
dern ete. aus anderen Ocrps-Command>-Bezirken, zu welchen Preisen und loco welchen 
Depots refleetieren. 

6. Das mit den Offarten beizubringende, resp. von mündlichen Offerenten zu erlegende 
Vadium wird für grosse weisse Hadern mit 200 Kronen, für grosse graue Hadern mit 100 
Kronen, für grosse wollene Hadern m't 200 Kronen, für kleine Hadern, Sacke-Hadera oder 
Abfälle mit 40 Kronen, für jede Gutung, festgesetzt. Die Caution wird}dann auf 10 Perzent 
des voraussichtlichen Werthbetrages vom Ersteher zu ergänzen sein. 

7. Jeder Offerent hat in seinem Offerte susdrücklich zu erklären, dass er sich den 
Bedingungen des Ofiert Verhandlungs-Protokolles, welches beim Militär-Betten-Megazin in 
Lemberg während den Amtsstunden eingesehen werden kann, unterwirft. 

8. Das Offert ist für den Offerenten sogleich, für das Aerar erst nach erfolgter Ge- 
nehmigang verbindlich. 

9. Zur Abgabe an den Contrehenten gelangen nur jene Hadermengen, über welche 
seitens der Heeres-Verwaltung nicht anderweitig verfügt wurde, wozu sich das Aerar das 
Recht vorbehält. Der Contrahent darf auf dieser Ursache gar keine, wie immer gearteten 
Entschädigungsansprüche erheben. Die beiläufige Menge der im Jahre 1901 abzunehmenden 
Hadern ist in der nachstehenden Tabelle angegeben. 


Wollene Säckehadern 
~ | Leinen- i 
oder Zwilch SE 


Pack- 
Strieke- 
Abfälle 


Kleine Anmerkung 


Die grauen Hadern 
werden von Stroh- 


10. Die Uebergabe der engesammelten Bettenhadern, Packleinwaud und Paeckstricke- 
Abfälle findet beim k. u. k. Militär-Betten-Magazin zu Lemberg, bei den Verpflegs-Mega- 
zinen in Czernowitz, Złoczów u. Stanislau, sowie derea Filialen in Brzeżany, Żółkiew, Mosty 
wielkie, Tarnopol, Kolomea, Czortków, Monasterzyska u. Zaleszezyki, endlich beim Garn - 
sons-Spitale Nr. 14 in Lemberg, der Säckehadern bei den Verpflegs-Magazinen in Lemberg 
Czernowitz, Stsnislau und Złoczów, dann bei den Verpflegs-Filial-Magazinen in Zółkiew, 
Brzeżany, Kamionka s'rumiłowa, Mosty wielkie, Kolomea, Czortków, Monasterzyska, Tarno- 
pol, Nen-Żuczka und Zaleszczyki statt. 


Weisse 
Militär - Betten - Magazin 
Garnisons-Spital Nr. 14. Lemberg 3 50 
|< ANM OM 1. Sem Me 

5 
Czernowitz g 300 

Militär - Verpflegs - Magazin g 
Stanislau > 1400 
Złoczów 290 
| Zusammen ...| 1590 1130 2540 


säcken, Strohkopf- 
pölstern, Matrazen- 
und Kopfpölsterziehen, 
dann Packleinwand 
gewonnen. 


| 


11. Die argesammelten Hadern müssen längstens binnen acht Tagen nseh jedesma- 
liger Aufforderung übernommen und aus den betr.ffend>n Depöts der im Punkte 10. be- 
nannten Stationen auf Kosten des Contrahenten weggeschafft werden; der entfallende Geld- 
betrag muss vor der Uebernahme mittelst eines vom Oontrahenten zu fertigenden und nach 
Sesla II zu stempelden Erlagssch-inas an die Kassa des Abgabs-Magazins oder Garnisons- 
Spitals Nr. 14 entrichtet werden. 


Offert-Formulanre. 


Ich Endesgefertigter wohnhaft in erkläre hiemit die im Bereiche des 
11. Corps während der Zeit vom 1. Jänner bis Ende December 1901 sich ansammelnden, 
für de Militär-Verwaltung unbrauchbaren weissen, grauen und wollenen Betthadern, ferner 
Hadern aus Säcken und Packleinwand, dann Packstrieken um nachstehende Preise loco | 
Verpfiegs- oder Betten-Magazin in Lemberg, Złoczów, Czernowitz und Stanislau, beziehungs- 
weise loco der von diesen Haupt-Magaz.nen dependierenden Filialen, dann beim Garnisons- 
Spitale Nr. 14 zu übernehmen und zwar: 


für 10) kg. grosse weiss: Hadern à. . Kronen . . Heller, sage!. . . . . 

für 100 kg. „ graue . 4. . Kronen Heller, sage!. . . . . 

für 100 kg. „ wollene „ à. . Kronen. . Heller, saga! . . . . . 

für 100 kg. kleine weisse „ 4. . Kronen. . Heller, sage!. . . . . 

für 100 kg. „ graue 5 à. . Kronen. . Heller, sage!. . . . . 
Lemberg, am 6. October 1900. 


K. und k. Militar 


für 100 kg. kleine wollene Hadern 4. . Kronen. . Heller, sege!. . . . . 
für 100 kg. Packstrieke-Abfälle Hadern à. . Kronen. . Heller, sage!. . . . . 
für 100 kg. Leinene od. Zwilch-Säcke-Hadern à. . Kronan. . Heller, sage! . . . . . 
fir 100 kg. Jute-Hadern å. . Kronen . . Heller, sagel. . . . . 


Als Vadium erlege ich . . Kronen in Baarem (oder Werthpapieren), schliesse weiters 
den wrgen Erlangung des Soliditäts-Zeugnisses von erhaltenen Bescheid bei und 
unterziehe mich den mir bekannten Verhendlungs-Bedingnissen. 

Auch verpflichte ich mich von anderen Militär-Betten-(Verpflegs-)Magazinen der Mo- 
narchie im Laufe der Contractsperiode etwa zugeschobene Hadern zu den obigen Preisen 
(eventuell Bedingungen anführen) zu übernehmen. 


1900. 


- Betten - Magazin. 


L. cz. E. 183/00 (8) (8659) 

Na żądanie austr. central. Banku krv- 
dytowego ziemskiego, zastąpionego przez adw. 
dra Tadeusza Bednarskiego w Krakowie, od- 
będzie się dnia 14. listopada 1900 o godz. 
9 rano, w sądzie tutejszym, w biurze Nr. 2, 
lieytacya realuości lwh. 71 ks. gr. gm. Pale- 
śnica otjętej, Salomona Kohanego w 10/12 czę- 
ściach, Józefa Zimsnda w 1/12 części i ma- 
łolet. Mojżesza Zimenda w 1/12 części wła- 
suej, wraz z przyneleżnościami, skład»jącemi 
się z młodego z*lesienia. 

Nieruchomość, wys'awiona na licytacyę, 
jest ocenioną na 586v kor, przynależności 
zaś na 120 kor. 

Najniższa cena wynosi 286 kor. 66 
hał., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia it. d.) może każdy, mający chęć kupie- 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie tutejszym. 


dą o dałszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi pełno- 
ı moenika do doręczeń, w siedzibie sądu zamie- 
szkałego. 

Wyznaczenie terminu lieytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dia wzmiankowanej nierucho- 
mości. 

Warunki lieytacyjne, przedłożone poda- 
niem z dnia 18. lipea 1900 E 183/00 (5) 
a sprostowane przy rozprawie w “niu 7. wrze- 
śnia 1900, zatwierdza się, albowiem odpo- 
wiadają przepisom ustawy. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Wojnicz, dnia 19. września 1900. 


I]. ez. E. 390/00 (5) (8743) 

Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 
w Grybowie, odbędzie się dnia 8. listopada 
11900 o godz. 11 przed południem, w sądzie 
j niżej wymienionym, biur Nr. 4, lieytacya re- 


Takie prawa, w obec których niniejsza | alności: 1) lwh. 134, 2) lwh. 194, 3) lwh. 
lieytacya byłaby niedopuszezalng, należy zgło- | 199, A) Iwh. 208 i 5) lwh. 2:4 ks. gr. gm. 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym | kat. Wojnarowa objętych. 


terminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego | 


rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

| Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości, bądź 
ob-enie już istnieją, bądź w toku postępowa- 


nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- hal, IV.) 170 kor., a V.) 282 kor. 34 hal., | godz. 10 przed południem, w sądzie niżej wy- 


Nieruchomości, wystawiona na licytacyę, 
są cenione I.) na 508 kor. 50 hal., II.) na 
405 kor. 75 hal., III.) na 273 kor. 50 hal., 


ı IV.) na 256 kor., V.) na 348 kor. 50 hal. 


Najniższa cena wynosi I.) 335 kor. 67 
bal., II.) 370 kor. 50 hał, III.) 182 kor. 34 


poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do | mienionym, w biurze Nr. 2 w Sokołowie, li- 


skutku. 


cytacya poł.wy realności lwh. 311 gm. kat. 


Warunki licytacyjne, przedłożone przez | Sokołów. 


wierzyciela, które się równocześnie zatwier- 


dza, i odnoszące się do tych nieruchomości licytacyę, jest ocenioną na 400 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata- | 


Nieruchomość powyższa, a na 
or. 
Najniższa cena wynosi 266 kor. 66 hal., 


stra'ny, protokoły ocenienia i t. d.) może | poniżej tej ceny sprzedaż nia przyjdzie do 


każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod- | 
czas godzin urzędowych w sądzie tutejszym, | 


w biurze Nr. 4. 


skutku. 
Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomość dokumenta (wyciąg tabn- 


Takie prawa, w obee których niniejsza | larny, wyciąg ka stralny, protokoły ocenienia 
licytacya byłaby niedopuszezalng, należy zgło- ji t. d.) może ka dy, mający chęć kupienia, 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- | przejrzeć podeza: odzin urzędowych w sądzie 


minie licytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju co do samy. h nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach, bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Grybów, duia 18. września 1900. 


L. cz. E. 289/00 (4) (8652) 
Na żądanie Józefa Smotrysia w Sokoło- 
wie, odbędzie się dnia 12. listopada 1900 o 


niżej wymienionym, w biurze Nr. 6. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sie do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dia których jakie prawa lub 
ciężary ns powyższej nieruchomości, bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowania 
lieytecyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
o dalszych wydarzeniach tego postępowania 


jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 


jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Sokołów, dnia 25. września 1900. 


L. 22.628/900. (£666 2—3) 


OBWIESZCZENIE LICYTACYL 


C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego w Żółkwi podaje niniejszem do powszechnej wia- 
domości, że drogą publicznej licytecyi wydsierżawia się pobór podatku konsumcyjnego od 
wina i mięse, a mianowicie: 

I. Pobór podatku konsumeyjsego od wina w okręgach dzierża 

II. a pobór podatku konsumeyinego od mięsa w okręgach dzierkawnych: Krystynopol, 
Mosty wielkie, Rawa ruska i Żółkiew, va przeciąz czasu trzech lat t. j. od 1. stycznia 
1901 do końce grudnia 1908 bezwarunkowo, lub z milezgeem przedłużeniem na drugi lub 
trzeci ro%. 

Licytacya odbędzie się pod następującymi warunkami: c 

1) BE oe A eo raie sie olo 30. października 1900 o goiz. 10 przed połu- 
dniem w e. k. Dyrekeyi okręgu skarbowego w Żółkwi, a gdyby Sig Sprawa w tym dniu 
nie skończyła w dalszym czasie, który się później ozn:ezy i przy Jicytacyi do wiadomości poda. 

2) Cenę wywołania co do podatku konsumeyjnego od wina 1 m'gsa, stanowi łączna 
kwota podana w dołączonym szczegółowym wykazie. 

2) Do dzierżawy przypuszcza sią każdego, kto wed 
zawarcia kontraktów. 3 3 a 

4) Mający chęć licytowania winien zicżyć przed komisyą licytacyjną wadyum, wyno- 
szące 100/, ceny fiskalaej (ceny wywołania) w gotówce lub w efektach wartościowych. 

5) Zastępcy mają się wykazać przy licytacyi p>/nomoenietwem sądownie lub nota- 
ryalnie legalizowanem. ; É 

6) Pisemne oferty zaopatrzone w 100/, wadyum, należy wnosić do AEC ia c. k. 
Dyrekeyi (kręgu skarbowego w Żółkwi, najpóźniej do dnia 30. października 1910 do go- 
dziny 9 rano PR a należących a 

7) Bliższą wiadomość o warunkach dzierżawy i miejscowościaćo, e È gE e po- 
szczególnych okręgów dzierżawnych można zasięgnąć w c. k. Dyrekcji ckręgu skarbowego 
w Żółkwi, lub w dotyczących Nadzorach c. k. straży skarbowej. 


rżawnych: Sokal, Uhnów, 


ług ustaw n'e jest wykluczony od 


Cena 
fiskalna 


kor | hal. 


Licytacya 
odkędzie 
się 


Okrąg Przedmiot 


dzierżawny dzierżawy 
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C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego. 
Żółkiew, dnia 1. października 1900. 


| o nen 


L. cz. E.jIK. 1151/89 (3) 


się dnia 7. listopada 1900 o godz. 10 przed głyby być już ze skutkiem podnoszone. 
południem, w sądzie niżej wymienionym, licy- 


kat. Tłuste m 
jest oceniong na 500 kor. 


tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 


larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia | szkałego. 
i t. d.) może *ażdy, mający chęć kupienia, | U k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie | Zaleszezyki, dnia 20. września 19"0. 
niżej wymienionym. : sA | 

Takie prawa, w obee których niniejsza | 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy zglo- ' L. cz. E. 484/00 (8) (8650) 
sió do sądu najpóźniej przy wyznaczonym Dnia 15. listopada 1900 o godz. 9 ra- 


terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego | no w sądzie tutejszym, biurze Nr. 4, odbędzie 


się licytacya połowy posiadłości lwh. 818 
i 1/6 Części posiadłości iwh. 93 gm. Sienia- 
wa objętych, Pinkasa Stoffa własnych, z przy- 
należuościami, składającemi się z urządzenia 
młyńskiego i tartacznego, ocenionych na 
8240 kor. 76 hal. 

Najniższa cena 2261 kor. 36 hal. 

Warunki lieytacyjne i inne dokumenta 
mcżna przejrzeć w biurze Nr. 7. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Rymanów, dnia 29. września 19"0. 


rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- | 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jskie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości, bądź | 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane bę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowa- 
nia jedynie przez przybicie na tablicy sądowej. | 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- | 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł- | 
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkałego. 

C. k. Śąd powiatowy, Oddział II. 

Tłuste, dnia 20. sierpnia 1900. 


L. ez. E. 393/00 (3) _ (8647) 
Na żądanie "Towarzystwa zaliezkowego 
w Krzeszowicach, odbędzie się dnia 12. listo- 
(8726 2—3) | pada 1900 o godz. 10'/, przed południem w 
Na żądanie Beili Gingold w Winiatyń- | w sądzie niżej wymienionym. w biurze A 
cach, odbędzie si> dnia 9, listopada 1900 | lieytacya 1/3 części realności lwh. 114 w 
o godz. 10 przed południem, w sądzie niżej lipowieach, wraz z przynależnościami. Pa 
wymienionyra, w biurze Nr. 6, lieytacya: 1)| Cząstka uieruchomość , b 
realności objętej wyk. hip. 1. 71 ks. gr. gm. | licytecyę, jest oceniony na 1208 kor. sihi 
Winiatyńce, składającej się z pare. grunt. , Najniższa cena wynosi 8u5 kor. dzie % 
742/2, 1683/1, 1654/1, 766/2 i 664/2; 2) re- pai tej ceny sprzedaż nie przyjdź 
alności objętej wyk. hip 1. 257 tejże samej | skutku. + u: oe, 
gminy, składającej się z pare. grunt. 1628/1,j |. Warunki lieytacyjne i odnoszące A 
1337/1, 1434, 1595/3. tej nieruchomości dokumenta do Dre 
Nieruchomość ad 1) wystawiona na licy- | w sądzie TK wymieniona AA JA ; 
2 - ; . k. sąd powiatow AE an 
7 y 5 oealiony na HAUFE i AM Krzeszowice, dnia 17. września 1900. 
Najniższa cena wynosi ad 1) 553 kor. 
33 hal., ad 2) 606 kor. 67 hal., poniżej tej l 
ceny sprzedeż nie przyjdzie do skutku la. Zi. E. 1009,00 o Mirl Birman als 
Warunki licytacyjne i odnoszące się do Auf Betreiben H die Heller v>rehl. 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- | Rechtsn=bnerie der i Mainit MOG ım 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- Wachteln OE isę: 10%, Dir ber 
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie” | m Nor Siren Gerichte, Zimmer Nr. 11, die 
wa prozor poderas N u Zwangsversteigerung der Liegenschaft Einl. 
u ee. Marycha dige ZI. 1107 der Kat. Gemeinde Zabłotów statt. 
race bei by niedopuszezalng, należy zgło- Die zur Versteigerung gelegende Liegen- 
sie do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- | schaft ist auf 669 Kr. 80 hel. bewertet. 


L. cz. E. 755/99 (11) 


(8310) 


(8609 2—3) | minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
Na żądanie Izaka Sternlieba, odbędzie | rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 


Te osoby, dla których jakie prawa lub 
tacya połowy realn ś:i lwh. 552 ks. gr. gm. ciężary na powyższych nieruchomościach, bądź 
i obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
Nieruchomość, wystawiona na lieytaeye, | nia lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane będą 
` |o dalszych wydarzeniach tego postępowania 

Najniższa cana wynosi 375 kur., poniżej | jedynie przez przybicie ma tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do | mienionego i nie wskażą temuż sądowi pełno- 

tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- į mocnika do doręczeń, w siedzibie sądu zamie- 
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Das geringste Gebot beträgt 446 Kr. 
10 hel., unter diesem Betrage findet ein 
Verkauf nicht statt 

Die hiemii genehmigten Versteigerungs- 
bedingnisse und die auf dıe Liegenschaft sich 
beziehenden Urkunden können bei dem hie- 
sigen Geriehte,; von den Kauflustigen während 


der Greschäftsstunden eingesehen werden ( Amts- 


bureau Nr. 8). 
Rechte, welche die Versteigerung uazu- 


lässig machen würden, sind spätestens im 
anberaumten Termine vor Beginn der Ver- 


steigerung bei Gericht anzumelden, widrigens 
sie in Ansehung der Liegenschaft selbst nieht 
mehr geltend gemacht werden könnten. 

Von den weiteren Vorkommnissen des 
Versteigerungsverfahrens werden die Perso- 
nen, für welche zur Z:it an der Liegenschaft 
Recht" oder Lasten begründet sind, oder 
im Laufe des Versteigerungsverfahrens be. 


gründet werden, in dem Falle nur durch 


> 5 è- 
setzt, als sia weder im Sprengel des E 


Ansch'ag bei Gericht in Kenntnis 
gen, (ierichtest wohnen, noch diesem ei 
| am Geriehtsorte wohnhaften Zustellungsbeyoll- 
michtigten namhaft machen. 

K. k Bezirks Gericht, Abtheilug IV. 


Zabłotów, am 26. September 1900. 


L. cz. E. I. 1585/00 (4) 
Dnia 12. listopada 1900 o godz. 10 przed 
południem odbędzie się w biurze Nr. 10 sądu 
tutejszego licytacya realności w Kołomyi Nr. 
kons. 125 wyk. hip. 176%. = 
Realność powyższa oceniona na 28.000 kor. 
Najniższa cena, poniżej której sprzedaż 
mie przyjdzie do szutku, wynosi 14.100 kor. 
Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumeata przejrzeć można w sądzie tutejszym 
w biurze Nr. 10. z 
~ Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 


ciężary na powyższej nieruchomości, bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnago powstaną, 


dowej, jeśli mie mieszkają w okręgu sądu ni 


zamieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Kołomyja, dnia 26. września 1200. 


L. cz. E. 180/98 (61) 


objętych w powiecie brzeskim położonych. 
hal., przynależności brak. 


nie nastąpi, wynosi 4661 kor. 49 hal. 
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych dóbr dokumenta można przejrzeć w 8ą- 
dzie tutejszym, biuro Nr. 27, 
C. k. Sąd krajowy, Oddział VIII. 
Kraków, dnia 18. września 1900. 


L. cz. E. 156/99 6 (8690) 

Dnia 15. listopada 1900 o 10 godz. 
przed południem sprzeda podpisany sąd po- 
łowę realności lwh. 201 ks. gr. gm. Gwoz- 
dziee miasto, t. j. dom drewniany z przyna- 
leżnościami. 

Cena szacunkowa 1348 kor., przynale- 
Zności 10 kor. 

Wadyum 136 kor. 

Najniższa oferta 679 kor. l 

Warunki licytacyjne i dokum-nta przej- 
rzeć można w biurze Nr. 2. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Gwoździe”, dnia 25. września 1900. 


q en. E. 257/00 (2) (8800) 

Ha wagane Mapai T'opmeosug, Bacıy- 
nmieHoż depes age apa ‚loöpanscroro y 
JIbBoBi, Binöyze ta gaa 29. moBraa 1900 
o roausi 9 nepeą HoAyiBem, B Cyg mus- 
me BHMIHeHIM, Ółopo 6, upuwycoBii 
meperopr! HeABMEHMOCTA BUK. rim. 4. 343 
u 48 dacTM HQĄBMKAMOCTA BAK rim. u 342 


7.|ka. rp rpom kar. Caoóojxa o6HATax. 


HeąBmwuMOCTA, BACTABAEHI Ha IpuMy- 
coBnii neperopr CyTs oniaeki Ha 645 Kop. 

Hańsmsma miaa BMAOCHTE 430 kop., mo- 
Hmame Toi MİNE Opoa He HACTyIUTE. 

Ve.loBa AinzTaumänı i BIXHOCAJI CA zo 
TAX HeĄBMWAMOCTEË | KyMeHTa (BUTAT TaÓy - 
AApHAń, BATAI KaTacTpadbHRAŃ, UpoTOKOJA 
oMiHeRA IT 7} Moske KOMINA, MATOWA OXOTY 


BAX B CyAi NOHM8NIe BAMIHeHIM B Ótopi H.5. 


(8744) 


Te osoby, dla których jakie prawa lub 


zawisdamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postep»- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 


żej wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 


(8630 1—3; 

Dnia 12. listopada 1900 o godz. 10 
przed południem odbędzie się w sądzie niżej 
wymienionym, biuro Nr. 22, relieytacya dóbr 
Iwkowa część II. lwh. 173 ks. tab. Krak. 


Dobra te ocenione są na 9332 kor. 98 


Najniższa cena, poniżej której sprzedaż 


KylHa, HeperJAHyTA NIĄTAC TOXKH YpAno- 


Taki npaBa, 3 upugmBu korpnx rok 
ueperpr ó6yBón HeqonyckalbAui, HaJERATE 
aroJlochru 10 cyny HsknieHińnie Mpu BASHA- 
' OHIM TepMIHI JNUTaANHOHIM, 1HAKIIE KAĄAEEG 


Toro PoAy mo 10 CAMAX HeiBRiknMocreh HE 
MOTJIAÓM ÓYTH Bike 3 CKYTKOM NIĄHOMEBI. 

Ti ocom, Ada Korpux akicb Ipasa 360 
TAT«pli HA NOBHCMUX BEĄBHKUKOCHAX, a060 
Teliep Be 3HAXOXATE CA a00 B Taci nocty- 
NOBAHA epeTGproró MOBCTAHYT, 3aBiAO- 
MeNi ÓyAYTB O jAIBMIM upoólry Toro MO- 
CTYIOBAHA CAHE 4epe3 IpuónTe HA reÓJk- 
ma CyĄOBOI ECAH He Memkamıb 3 OKpysi 
cyAy HM0HH8NIE BHMIHeHOTO i He BLRAMYTE 
TOMY: CYAOBE IOBHOMOTHUKA 10 X0PydeAG, 
B OKpy3i CyAy 3AMENMKAa.IOPO 

U. k. cyą noBiroBnń, Bin Ii. 

Kosora, qaa :9 Bepecaa 1900, 


L. cz. E. 336/00 ;:5) (8792 1—2) 

Na żądanie Stowarzyszenia oszczędności 
i pożyczsk w Pilźnie, oduędzie się duia 31. 
października 1300 o godz. Y przed pałudniem, 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 3, 
licytacya połowy realn. sei 1) lwh. 159 i 2) 
180 ks. gr. gm. Przeczyca. 

Nieruchomości, wystawieńe na licytacy::, 
są ocenione ad 1) na 1340 kor, ad 2) na 

J0 kor. 

Najniższa cena wynosi co do nierucho- 
mości ad -1) 89% kor., ad 2) 200 kor., oby- 
dwóch 1034 kor., poniżej tej ceny sprzedaż 
aie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tyeh nieruchomości dokumenta moze k źdy, 
mający chęć kupienia, przej zeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 3. 

©. k. Sąd pow atowy, Oddział V, 

Brzostek, dnia 26. wrrresnia 190 


L. cz. E. 595,00 (4) (8803) 
Na żądanie Hirscha Landaua, kupca w 
Nowym Sączu, odbędzie s'ę dnia 2. listo. ada 
1900 o godz. 10 przed południem, w sadzie 
niżej wymienionym, w biurza Nr. 10 w Msza- 
nie dolnej, licytacya :/5 części realności wa. 
l. 34 ks. gr. gminy kat. Raba niżna obię ej, 
dłużnika Józefa Piekarczyka własnej wraz z 
przynależnościami opisznemi w tus protuko:e 
oszacowania z dnia 22. sierpnia 1900 1. cz. 
E. 595,00. 
. Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacyę, jest ocenioną ua 635 kor., przyna- 
leżności zaś na 598 kor. 

_ Najniższa cen: wyn si 828 kor 98 b., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Waruuki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katast'alny, protokoły oe-aie- 
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupi=- 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 10. 

Takie prawa, w obee których niurejsza 
lieytacya byłaby  niedopuszezainą, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczżnia tego 
rodzaju co do samej nieruchomcsei nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości 'ądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane kę- 
dą o dalszych wydarzeniach tego postępowania 
jedynie przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy- 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu za- 
mieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Mszana dolna, dnia 27. września 1900. 


L. ez. E. 978/00 (5) (7809) 
Dnia 2. listopada 1900 o godz. i przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 9, odbędzie się licytacya reslności 
lwh. 417 gm. Kielmarowa wraz z przynate- 
2008 *iami. 
Nieruchomość, wysiawi na na licytację, 
jest ocenioną okrągło ua 33.000 kor. 
„ Najniższa cena wynosi 16.500 kor., poni- 
ze) tej ceny sprzedaż nie przyjd ie do skutku. 

Warunki lieytseyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas gu- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr 4 

Takie prawa, w obec których n'niejsza 
licytacya byłaby niedopuszeza'ną, należy zę:ło- 
sié do sądu najpóźniej pry wyzazczonym 
terminie licytacyjny:n, inaczej roszezeui» tego 
ro lzaju co do Ssa:cej ni ru homos i nie mo- 
głyby ze s.utkiem poć::0-zone. 

Te osoby, dla których jakie prawa Lib 
ciężary na powyższej nieruchomości, bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postegowa- 
nia lieytacyjn go powstaną , zawiadam: 
będą o dalszych wydarsaiach tego postępuwa- 
nia jedynie przez przybieis as tablicy sa- 
wej, jesli nie mieszkają w okregu su Nie) 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika de doręczeń. w siedzibie sat 
zamieszkałego. „p 

C. k. Sąd powiatowy, Oddzi:i V, 

Tyczyn, dnia 21. wrześcia 1390. 


L. 895 ex 1900 
Ogłoszenie licytacji. 

W celu zabezpieczenia dostawy mate- 
ryalöw podpisanemu c. k. Zarządowi salinar- 
nemu w roku 1901, cdbędzie się publiezna 
licytacya za pomocą ofert pisemnych dnia 
29. października 1900 o godz. 11 przed po- 
łudniem w kancelaryi tego Zarząda. 

Bliższe warunki licytacyjne przejrzeć 
można w kaneelaryi podpisanego c. k. Zarzą- 
du salinarnego w godzinach urzędowych. 

C. k. Zarząd salinarny. 

Stebnik, dnia 15. października 1900. 


L. 3357/900. (8770 1—3) 
Obwieszczenie. 

O. k. główna fabryka tytoniu w Win- 
nikach rozpisuje lieytacye w drodze pisem- 
nych ofert na dostawę w roku 1901, a mia- 
nowicie : 

1) 160 m. sześciennych opałowego drze- 
wa bukowego, 2) 25.000 m. bieżących desek 
świerkowych lub jodłowych i 8) 8.000 m. 
bieżących desek sosnowych rozmaitej grubo- 
ści i szerości. 

Oferty należy przedłożyć najpóźniej do 
dnia 80. października b. r. w południe. 

Bliższych szczegółów można powziąć z 
röwnoezesnych ogłoszeń w e. k. głównych 
fabrykach tytoniu w Winnikach i Krakowie, 
w c. k. magazynie sprzedaży tytoniu we Lwo- 
wie i w izbach handlowo-przemysłowych we 
Lwowie i Opawie. 

Na żądanie mogą interesowani otrzy- 
mać szczegółowe obwieszczenie od podpisane- 
go c. k. urzędu. 

Z e. k. głównej fabryki tytoniu 
w Winnikach. 
Winniki, dnia 15. października 1900. 


Upadłości. 
GZ. S. 5,00 1 (8742 2—3) 
Concursediet. 

Das k. k. Kreisgeriebt Tarnopol bat 
die Eröffnung des (kaufmännischen) (onkurs: s 
über das Vermögen der nichtprotokollirten 
Schnittwaaren - Handlerin Toni Liebergall in 
Tarnopol bewilligt. 

Der k. k. Landesgerichtsrath Josef Ja- 
kóbowski in Tarnopol wird zum Coneurscom- 

` missär, Herr Adv. Dr. Weirauch in Tarnopol 
zum einstweiligen Masserverwalter bestellt 

Die Gläubiger werden aufgefordert, bei 
der auf den 26. Oktober 1900 Vormittags 
9 Uhr, bei diesem Gerichte, Zimmer Nr. 1, 
anberaumten Tagsatzung unter Beibringung 
der zur Bescheinigung ihrer Ansprüche dien- 
lichen Belege über die Bestätigung des einst- 
weilen bestellten oder die Ernennung eines 
anderen Masseverwalters und dessen Stellver- 
treters ihre Vorschläge zu erstatten und den 
Gläubigerausschuss zu wählen. 

Ferner werden alle, die einen Anspruch 
als Concursgliubiger erheben wollen, aufge- 
fordert, ihre Forderungen, seltst wenn eia 
Rechtsstreit darüber anhängig sein soll e, bis 
12. November 1900 bei diesem Gerichte nach 
Vorschritt der Coueursordnung zur Anmel- 
dung und bei der auf den 11. Dezember 1900 
Vormittags 9 Uhr ebendort anberaumten Li- 
quidierungstagsatzung zur Liquidierung und 
Rangbestimmung zu bringen. Gläubiger, wel- 
che die Anmeldungsfrist versäumen, haben 
die durch neue Einberufung der Glaubiger- 
schaft und Prüfung der nachträglichen An- 
meldung sowohl der einzelnen Gläubigern als 
der Masse verursachten Kosten zu tragen 
und bleiben von den auf Grund eines förın- 
lichen Vertheilungsentwurfes bereits stattge- 
habten Vertheilungen ausgeschlossen. 

Die bei der Liqnidierungstagsatzung 
erscheinenden angemeldeten Gläubiger sind 
berechtigt, durch freie Wahl an Stelle des 
Masseverwalters, dessen Stellvertreters und 
der Mitglieder des Gläubigerausschusses die 
bis dahın im Amte waren, andsre Personen 
ihres Vertrauens endgiltig zu berufen. 

Die Lipuidierunpstagsatzung wird zu- 
gleich als Vergleichstagsatzung bestimmt. 

Die Verhandlung über die Concurse der 
Gesellschaft und der einzelnen Gesellschafter 
wird abgesondert geführt werden. 

Die weiteren Veröffentlichung nim Lau- 
fe des Ooneursverfahrens werden durch das 
Amtsblatt der „Lemberg Zeitung“ erfolgen. 

Gläubiger, die nicht in Tarnopol oder 
in dessen Nähe wohnen, haben in der An- 
meldung einen daselbst wobnhaften Bevoll- 
machtigten zum Empfange zu Zustellung zu 
benennen, widrigenfalls auf Antrag des Cou- 
curscommissars für sie auf ihre Gefahr und 
Kosten ein Zustellungsbevollmicbtigter bestellt 
werde würde. 

K. k. Kreisgericht, Abtheilung IV. 

Tarnopol, am 14. Oktober 1900. 


È (8738 3—3) 
OBWIESZCZENIE. 

Dnia 25. października 1900 o godzinie 
10-tej przed południem odbędzie się z mocy 
uchwały Wydziału wierzycieli masy rozbioro- 
wej Sussmana i bp. Benjamina Seidmannów 
w biurze zarządcy masy tejże, adwokata Dra 


(8769) į 
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Andronika Mogilnickiego w Rohatynie, sprze- 
daż z wolnej ręki realności do tejże masy na- 
leżącej, stanowiącej ciało hipoteczne lwh. 28. 
gminy Rohatyn objętej, za pośrednictwem pi- 
semnych ofert. 

Oferty pisemne przy dełączeniu wadyum 
w kwocie 2000 Koron wnieść należy na ręce 
podpisanego zarządcy masy najdalej do dzia 
21. października do godziny 12-tej w psłu- 
dnie. 

Wszystkie dokumenty, odnoszące się do 
powyższej realności przeglądać można do dnia 
21. października w biurze zarządcy masy lub 
w tutejszym Urzędzie hipotecznym. 

Realność powyższa sprzedaną zostanie 
najwięcej ofiarującemu, jednak po zatwierdze- 
niu najwyższej oferty przez Wydział wierzy- 
cieli ewentualnie także przez Sąd konkursowy. 

Nabywca obowiązany będzie najdalej do 
trzech dni po zawiadomieniu go o stanowczem 
zatwierdzeniu jego oferty złożyć do rąk za- 
rządcy masy całą cenę kupna, po potrąceniu 
wadyum, a to pod rygorem, że wadyum za 
przepadłe uznane będzie. 

R:hatyn, dnia 7. października 1900. 

Dr. Andronik Mogilnieki 
zarządca masy konkursowej. 


L. cz. V. 18,97 32 (5778) 
OBWIESZCZENIE. 

Otwarty uchwałą z 16. września 1897 
1. 18591 konkurs do majątku Chaima Fran- 
kla, nieprotokcłowanego kupca w Kołomyi 
zestaje uchwałą z dnia dzisiejszego dla braku 
majątku zniesiony. 

C. k. Sad obwodowy, Oddział IV. 

Kol:myja, dnia 21. września 1900. 


L. cz. V. 4/92 13 i 14 
OBWIESZCZENIE. 

Do rozprawy na? zakwestyonowanymi U- 
stępami rachunku z zarządu do ustalenia ro- 
szczeń zarządcy masy do wynagrodzenia i po- 
wzięcia uchwały co do sposobu zrealizowania 
nieściągniętych wierzytelności, wzywa sie 
wszystkich wierzycieli masy konkursowej Men- 
dla L pschiitza, byłego właściciela fabryki za- 
pałek i młyna parowego w Werbiążu niżnym. 
ażeby dnia 25. października 1900 o godz. 9 
przed południem jawili się w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 23. 

0. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Kołomyja, dnia 30. września 1900. 


(8779; 
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Księgi gruntowe. 
L. cz. Prez. 18065 19 R./00 (8771 1—8) 
O. k. wyższy Sąd krajowy we Lwowie 
ogłasza, że wskutek edyktu z 11. października 
1898 Prez. 17.579 19/98 otwarto nowy wykaz 
hipoteczny w księdze gruntowej dla większych 
posiadłości e. k. sądu obwodoweżo w Tarno- 
polu dla majętności tabularnej Turyn, w gmi- 
nie ka'astralnej Myszków, okręgu ce. k. sądu 
powiatowego w Zaleszczykach położonej i wzywa 
wszsstkieb, którzy przez istnienie lub pierw- 
szeństwo hipoteczne jakiego wpisu w rzeczo- 
nym wykazie hipotecznym na podstawie $. 7 
lit. b, ustawy z 25. lipea 1871 Nr. 96 Dz. 
u. p. uskutecznionego w prawach swych uwa- 
żają się za pokrzywdzonych, by zarzuty swe 
najdalej do dnia 1 marca 1901 do c. k. sądu 
obwodowego w Tarnopolu tem pewniej zgłosili, 
że w razie prreciwnym wpisy wyż wspom- 
mniane nabędą skutek wpisów hipotecznych. 
Ostrzega sie, że termin powyższy nie 
może być ani przedłużony, ani w razie za- 
niedbania do stanu pierwotnego przywrócony. 

Lwów, dnia 2. października 1900. 

Tehorznieki m. p. 


+ 
A 


zj gaszą le a En TY 
AUNRUI GAL. 
Ogłoszenie konkursu. 

W celu nadania jednego stypendyum 
w rocznej kwocie siedmdziesięciu (70) koron 
z fundacyi Wyo Mikołaja Aywasa, utworzonej 
ku uezezenin jubileuszu pięćdziesięcioletnich 
rządów Najjaśn ejszego Cesarza i Króla Fran- 
ciszka Józefa I. ogłasza się niniejszem kon- 
kurs. Stypendyum to jest przeznaczone dla 
ubogich uczniów religii rzymsko-katolickiej, 
obrządku ormiańskiego, urodzonych w obrębie 
powiatu śniatyńskiego (w granicach zr. 1900) 
którzy uczęszczają w obrebin Królestwa Galicyi 
i Lodomeryi wraz z Wielkiem Księstwem 
Krakowskiem do jakichkolniek szkół publiez- 
nych z wyłączeniem szkół początkowych (!u- 
dowych) a zatem do jakichkolwiek szkół śre- 
dnich, wyższych lub zawodowych i wykazują 
należyty postęp w naukach. Między tak ukwa- 
lifikowanymi kandydatami służy pierwszeń- 
s'wo krewnym i powinowatym fundatora bez 
różniey stopnia. Prawo rozdawnictwa służy 
każdoczesneinu c. k. St»roście w Sniatynie, 
a względnie kierownikowi tegoż Starostwa 
ewentualnie zaś Wydziałowi krajowemu. Po- 
dania, wystosowane do Wydziała krajowego 
należy wnosić na ręce przełożonej władzy 
szkolnej kandydata najpóźniej do dnia 15. 
listopada r. b. i załączyć do nich metrykę 


Ł 67017 (8815) 


chrztu, świadectwo ubóstwa i Świadectwa 
szkolne z ostatniego półrocza, a w razie kom- 
petencji z tytułu pierwszeństwa, także dowody 
pokrewieństwa lub powinowactwa z Wielmoż- 
nym fundatorem, właścicielem dóbr Stecowa 
w powiecie Sniatyńskim. 

Wa Lwowie, ćnia 18. października 1900. 

Grott. 


L. 23.556 (8676 2—3) 


Ogtoszenie konkursu. 

Na mocy prawomocnego orzeczenia e. k. 
Namiestnictwa wa Lwowie z dnia 9 czerwca 
1900 1. 115.006/899 e. k. Starostwo w No- 
wym Sączu rozpisuje niniejszem konkurs celem 
obsadzenia nowo otworzonej apteki publicznej 
w Muszynie 

Kompetenci winni podania swe wnieść 
do c. k. Starostwa w Nowym Sączu w ter- 
minie 6 tygodniowym, licząc od dnia pierw- 
sz”go ogłoszenia w „Gazecie urzęłowej lwow- 
skiej“ dołączając do podania: 

1. metrykę chrztu, 

2. świadectwo nienagannego zachowa- 
nia się, 

3. dowód obyatelstwa sustryackiego, 

4, dowody uzdolnienia fachowego i do- 
tychezasowego zajęcia, wreszcie 

5. stwierdzenie stosunków materyalnych, 
dozwalsjgeych petentowi na odpowiednie u- 
rządzenie i prowadzenie przemysłu aptekar- 
skieg *. 

Nowy Sącz, 1. października 1900. 


L. 2986 (8678 2—38) 
KONKURS. 

Celem obsadzenia posady sekre- 
tarza Rady powiatowej w Dolinie roz- 
pisuje się niniejszem konkurs. 

Posada ta nadaną będzie na razie 
tymczasowo z płacą 3200 kor. rocznie, 
po roku nastąpi stabilizacya. 

Kompetenci winni wykazać: 

1) Dowód ukończenia studyów pra- 
wniezych i złożonych egzaminów. 

2) Znajomości dokładne języków 
krajowych i niemieckiego w mowie i 
w piśmie. 

3) Dotychczasowe zajęcie zadoku- 
mentowane. 

Podania własnoręcznie pisane wno- 
sić należy do Wydziału powiatowego 
najpóźniej do 1. grudnia 1900. 

Z Wydziału pow atowego. 

Dolina, dnia 10. października 1900. 

Prezes: Waligórski mp. 
L. 4540 (8623 2—3) 
KONKURS. 

Magistrat król miasta Żółkwi roz- 
pisuje niniejszem konkurs na posadę 
rachmistrza z płacą roczną 1400 kor. 
20%, dodat. drożyźnianym. 

Posada rachmistrza nadaną zosta- 
nie na razie prewizorycznie p>czem po 
roku nienagannej służby nastąpić może 
stabilizacya. 

Kompetenci o tę posadę winni w 
imyśl rozporządzenia Wydziału krajo- 
wego z dnia 29 maja 1891 1. 67 Dz. 
u k. wykazać: 

1) Złożenie egzaminu państwowego 
z rachunkowości. 

2) Odbycie przynajmniej jaduoro- 
cznej praktyki przy kasie jednego z Ma- 
gistratów lub przy kasie rządowej lub 
Wydziału krajowego. 

3) Pełnoletność i nieprzekroczony 

40 rok życia; 
a nadto złożyć kaucyę w wysokości 
1400 kor. w gotówce lub papierach 
wartościowych pularne bezpieczeństwo 
mających. 

Podania wnosić należy do dnia 15. 
listopada 1900 do Prezydyum Magi- 
stratu, przyczem się zaznacza, iż poda- 
nia nie odpowiadające ściśle warunkom 
niniejszego konkursu nie będą brane 
pod rozwagę i natychmiast zwrócone 
zostaną. 

„ Magistrat król. miasta. 

Żółkiew, 5. października 1900. 


L. 492 (8677 2—3) 


Ogłoszenie konkursu. 

Na mecey rozporządzenia c. k. Minister- 
stwa wyznań i oświaty ogłasza podpisana Dy- 
rekcya konkurs na posadę nauczyciela konstru- 
kcyi maszyn. 

Z posadą tą, obsadzić się mającą od dnia 
1. lutego 1901 łączy się płaca 28U0 kor. ro- 
cznie, dosatek aktywalny 600 kor. rocznie, 
jakoteż prawo uzyskania z czasem 5 kwinkwe- 
niów, pierwsze dwa po 400 kor., dalsze trzy 
po 600 kor. rocznie. Po 15 latach służby na- 
uczycielskiej może nastąpić posunięcie do VILL 


y 


rangi, połączone z podwyższeniem płacy 0 
dalszych 800 kor. 

+. Podania wystosowane do e. k. Minister- 
stwa wyżnań i oświaty przesłać należy _ra 
ręce Dyrekeyi zaopatrzyć w curriculum vitae, 
daiej w dowody zawodowego uzdolnienia, jak 


| 


niemniej w dowód dokładnej znajomości ję- ` 


zyka polskiego. 
Termin konkursu upływa z dniem 31. 
października 1900. 
Z Dyrekcyi c. k. państwowej szkoły 
przemysłowej. 
Kraków, dnia 12 października 1900. 


Lw. 65010. (8733 2—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

W celu nadania jednego a ewentualnie 

dwóch stypendyów po pięćset (500) Koron 


rocznie z fundacyi Jana Franciszka Kazimie- ’ 


k Sozańskiego, ogiasza się niniejszem kon- 
urs. 

Stypendya z tej fundacyi są przezna- 
czone dla ubogich, moralnością i dobrymi po- 
stępami w naukach odznaczających się mło- 
dzieńców, urodzonych w Królestwie Galicyi 
i Lodomeryi wraz z Wielkiem Księstwem 
Krakowskiem i uczęszczających w obrębie te- 
goż kraju na wydział prawniczy lub lekarski, 
albo też do akademii technicznej, 

Pierwszeństwo służy Sozańskim, dopiero 
w braku ukwalifikowanych kandydatów tego 
nazwiska, mogą być niniejsze stypeudya przy- 
znane kandydatom noszącym inne; nazwiska 


a wykazującym zresztą wymaganą kwalifika- ` 


cyę; w obu kategoryach służy pierwszeństwo 
sierotom bez utrzymania. 

Prawo nadawania sty;endyów z niniej- 
szej fundacyi służy W mu Stanisławowi S>zań- 
skiemu, c. k. wicesekretarzewi w c. k. Mini- 
sterstwie oświaty we Wiedniu, ewentualnie zaś 
Wydziałowi krajowemu. 

Podania, wystosowane do Wydziału kra- 
jowego, należy wnosić na ręce przełożonej 
władzy szkoluej kandydata najpóźniej do 15. 
li topada b. r. i załąrzyć metrykę urodzenia, 
świadectwo ubóstwa i świadectwo szkolne 
z ostatniego półrocza. 

Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z W. Esiestwem 


Krakowskiem. 
We Lwowie, dnia 3. października 1900. ` 
GOO M i 
Lw. 65.018. (8732 2—3) 


Ogłoszenie konkursu. 


W celu nadania jednego a ewentualnie 


d+óch styp;ndyów z fundacyi Dra Franciszka 
Urbańskiego, ogłasza się niniejszem konkurs. 

Stypendya z tej fundacyi wynoszą na 
razie po tysiąc dwieście (1200) koron rocznie, 
mogą jednak w razie uznanej potrzeby zostać 
stosownie podwyższone, w razie zaś zmniej- 
szenia sę dochodów fundacji uległyby odpu- 
wiedniej redukcji. 

Stypendya te są przeznaczone dla arty- 
stów polskiego pochodzenia, bez różnicy wy- 
znania, kształcących se w e. k. Akademii 
sztuk pięknych w Krakowie, a odznaczających 
się zdolnościami. Uczniowie początkujący, nie 
zdolni jeszeze do samodzielnego tworzenia, nie 
mogą korzystać z niniejszej fundacji. 

Z pomiędzy kandydatów mogą tylko ci 
być uwzględnieni, których jako najbardziej 
utalentowanych przedstawią zgodnie Dyrekcya 
c. k. Akademii sztuk pięknych w Krakowie 
i grono nauczycielskie tejże szkoły. 

Pobór stypendyum trwa pod warunkiem 
kształcenia się w rzeczonej Akademii przez 
cztery lata i może być ewentualnie pod tym 
samym warunkiem najwyżej o dalsze cztery 
lata przedłużony. 


Prawo nadawania niniejszych stypen- | 


dyów służy Wydziałowi krajowemu. 

Podania należy wnosić za posredni- 
ctwem Dyrekeyi e. k. Akademii sztuk pię-- 
knych w Krakowie do Wydziału krajowego 
najsóżniej do dnia 15. list'pada b. r. i załą- 
czyć do nich: 1) metrykę urodzenia, a jeże- 
liby z niej polskie pochodzenie kandydata nie 
wynikało, także inne wątpliwości w tym kie- 
runku uchylające dowody; 2) świadectwo 
ubóstwa; 3) dowody, iż kandydat na podsta- 
wie dotychczasowych rezultatów swych stu- 
dyów ma prawo wedle powyżs ych wskazö- 
wek ubiegać się o niniejsze stypendyum, 
w szcz gólności zaś dotychczasowe świadectwa 
szkolne. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lolomeryi z Wielkiem 
Ks. Krakowskiem. 

Lwów, dnia 5. października 1900. 

Grott. 


L. 28:3. 
Konkurs. 
Przy powiatowej kasie oszczędności w 
Ropczycach jest do objęcia posada syndyka. 
Bliższych wiadomości zasięgnąć można w Dy- 
rekcyi rzeczonej kasy w terminie po koniec. 
bieżącego miesiąca. 
Reprezentacya powiatowa jako Wydział 
kasy oszczędności. 
Ropczyee, dnia 8. października 1900, 
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L. 66.160/00 
Ogłoszenie konkarsu 

W celu nadania jednego stypendyum 0 
rocznych czterystu (400) koronach z fundaeyi 
imienia Agenora hr. Gołuchowskiego, ogłasza 
się niniejszem konkurs. 

Stypendyum: io przeznaczone jest dla 
ubogiego, w Galieyi urodzonego ucznia krajo- 
wych szkół gospodarstwa wiejskiego 

Prawo nadawania tego stypendyum słu- 
ży JE. JWmu Agenorowi hr. Goluehowskie- 
mu, Ordynatowi na Skale. 

Kandydaci winni wnieść podania swoje 
za posrednietaem zakładu, dogktórego na na- 
uki uczęszczają, do Wydziału krajowego, a to 
najpóźniej do 15. listopada b. r. i załączyć 
metrykę chrztu, świadectwo ubóstwa i dowo- 
dy dotychczasowego postępu w naukach, 
a w szezególności ostatnie świadectwo szkolne. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem 
Ks. Krakowskiem. 
We Lwowie, dnia 9. października 1900. 
Grott. 


L. 65.012/00 (8729 2-3) 
Ogłoszenie konkursu. 

W celu nadania dwóch a ewentualnie 
i dalszych stypendyów z zapisu śp. Jana Ba- 
zylewicza Towarnickiego po czterysta (400) 
koron rocznie, ozłasza się niniejszem konkurs. 

S:ypendya z tej fundacyi przeznaczone 
są dla uczniów szkół średnich i wyższych, a 
ctrzymać je mogą tylko prawdziwie ubodzy 
uczniowie, którzy wsparcia tego rzeczywiście 
potrzebują i na nie tak przez swoje postępy 
w naukach, jakoteż przez odpowiednie prowa- 
dzenie się niewątpliwie zasłagują. | . 

Kandydaci winni wnieść podania swoje 
za pośrednictwem przełożonej władzy szkolnej 
do Wydziału krajowego najdalej do 15. listo- 
pada b. r. i załączyć metrykę chrztu lub uro- 
dzenia, świadectwo ubóstwa należycie za- 
twierdzone i ostatnie świadectwo szkolne. 

Z Wydziału krajowego | 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem 
Ks. Krakowskiem. 


Lwów, dnia 5. października 1900. 
Grott. 


(8731 2—3) 


L. 66.027/00. 
Ogłoszenie konkursu. 
W celu nadania jednego stypendyum 
w rocznej kwocie sześciuset (600) koron z fun- 
dacyi 8. p Grzegorza Aywasa, ogłasza się 
niniejszem konkurs. | 
Stypendyum to jest przeznaczoce dla 
ubogich uczniów c. k. Uniwersytetu Fran- 
ciszka I we Lwowie, wyznania chrześciań- 
skiego, uczęszczających w charakterze uezniów 
zwyczajnych na jeden ze świeckich wydziałów 
natege uniwersyteiu i wykazujących przynaj- 
mniej dobry postęp w naukach przy odpo- 
wiednim zachowaniu się. 
Uczniowie wydziału teol:giezneg: nie 
mogą korzystać z niniejszej fundacji. 
Pierwszeństwo służy uczniom re'igii or- 
miańsko-katolickiej. r 
Pobór stypendyum trwa aż do ukończe- 


nia studyów na jednym ze świeckich wydzia- į 


łów uniwersyteckich, jeżeli stypendysta od- 
bywa te studya na uniwersytecie lwowskim. 
Przejście na inny uniwersytet pociąga za 80- 
bą utratę stypendyum. t 

Prawo rozdawnictwa służy Wydziałowi 
krajowemu, który je wykonywa na propozy- 
eye Senatu akademiekiego e. k. Uniwersytetu 
lwowskiego. 

Podania, wystosowane do Wydziału kra- 
jowego, należy wnosić na ręce tegoż Senatu 
akademiekiego najdalej do dnia 15. listopada 
r. b. i załączyć do nich metrykę chrztu, 
świadectwo ubóstwa i świadectwa szkolne 
z ostatniego półrocza. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz z Wiel- 
kiem Ks. Krakowskiem. 

Lwów, dnia 10. października 1900. 

Grott. 
LW. 65.284/00. (8756 1—3) 
Ogłoszenie konkursu f 

W celu nadania jednego, a ewentualnie 
i dalszych stypendyów, pn sto (100) Koron 
r cznie z fundacji Jędrzeja Uścieńskiego, ogla- 
szą się niniejszem konkurs, 

Sıypendya te są przeznaczone dla wi 
dzieży kształcącej się w jakimkolwiex zawo- 
dzie, w handlu, przemyśle, wojsku, lub innych 
zakładach naukowych, a zasługującej na wszel- 
kie uznanie, tak pod względem dobrego 7a- 
chowania się, jak i postępów. Pierwsz-ństwo 
służy zstępnym do familii Tytusa i Leonarda 
Uścieńskich należącym, w braku takich naj- 
bliższym zstępnym z familii Józefa i Sydenii 
Wojnarów, jeżeliby i tych zabrakło, najbliż- 
szym krewnym Henryka Duresza, a jeżeliby 
i takich nie było, najbliższym zstępnym Al- 
freda i Karola Misiągiewiczów. 

Dopiero w braku takich kandydatów 
mogą być stypendya nadane także osobom nie 
pochodzącym z powyższych rodzin. jednal 
woż tylko przez substytucyę. Osoba, ktora 
tylko przez substytueyg otrzymała DETE 
traci je za zgłoszeniem się osoby, które k 3 
ży pierwszeństwo. Prawo nadawania ty za 
pendyów służy Wydziałowi krajowemu, £o- 


nako- 


(8730 2—3) | dania należy wnosić za pośrednictwem prze- . L. 103.384. 
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. . . = g 
łożonej władzy szkolaej do Wydziału krajs- | W y ik a z 
wego najdalej do 15. listopada b. r. i załą+ panujących w kraju chorób zaraźliwych zwierzęcych, zestawiony na podstawie 


czyć do nich metrykę urodzenia, swiadectwo | at ; ; a NE ; : 
ubóstwa należycie zatwierdzone i d-wody do- | SPrawozdań c. k. Starostw, przedłożonych od 10. do 17. października 1900. 


brego postępu w R. Bar R 4 — 
świadectwo z ostatniego półrocza sz olnego. | iz00€ zi PRAĆ 24 
Osoby odwołujące się do pierwsz-ństwa i Epizoocya owiat | Miejscowość 
z tytułu przenależności do jednej z wymie- | Cieszanów 2 
nionych wi rodzin, winzy tuż swoje po- i Sa as Psa 
chodzenie należycie udowodnić, mogą zaś nie | Wąglik Podhajee Boh: tk wer 
załączać świadectwa ubóstwa. | Szmber Sie ki A: 
Z Wydziału krajow:go a — 
Królestwa Galieyi i Lodomeryi z W. Ks. | nooo Nowawieś narodowa. 
Krakowski: m. | Nosacizna miech Tarnopol. 
Lwów, dnia 5. października 1900. n Mogielnica. 
i Grott. N, _|_Hodów (ob. dw.). | 
Parch Krosno Chorkówka (ob. dw.), Iwonicz, Moderówka - Winnica 
archy Mi (ob. dw.), 
L. ez. Prez. 279 - (8806 1—3) BO Dulcza wielka (ob. ów.). 
10 3 2 ochnia Damienice. 

(0. k Sąd „powiatowy Š Niemirowie Brody Batków, Hołubiea, Huta pien., Jazlowezyk, Mikołajów, 
przyjmie od 1. listopada b. r. Ą g Z Nakwasza, Nowostawee, Orzechowezyk, Suchowola, 
praktyką o za wynagrodzeniem Bea, r Wysocko (cb. dw.). 

a 15. października 1900. Dą:rowa Dad BA 
Rates Orortowiee, Piotröw. 
z Tocrubiaczekić Bidark 
RS, noo AE; SPRONG Jaworów Me sd SÓW. in, 
A. ATU A 3890 EP G, Róża Kav:ionka Budki nieznanowskie. 
i S Podhajce Hajworówka, Wierzbów, Złotniki. 
Ł. cz. Pr. III. 180/00 (2) u PR (8773) waglikowa dzi Manastyrek. 
jeszezwenie. ambor i - 
0. a Sąd krajowy jako prasowy orzekł Skałat e Faszczówka, Kokoszyńce, Koszylöwk: 
na wniosek e. k. Prokuratora państwa, że za- a lówsa, Haszczówka, Kokoszyńce, Koszyłówka, 
: } I es szina, Krasne, Łuka mała, Rasztowce, Sorocko, 
mieszezone w Nr. At "DNIE O „Rus k Stawki, Touste 
z dnia 15. października 1900 artykuły po Śniatyn Załucze (ob. dw... 
tytułem : ; Tarnobrzeg Suchorzów, Zalesz: K 
I. „Fatalne omyłki draku“ od „z ro- Tremb wla Brylla, Tee rn Tiutków. 
mansu“ do końca strona 2. | | Turka Ilnik. j 
IT. „Królestwo ARR ea od „Ale | Złoczów Kruhöw. 
złaz* do „chezala“ strona 3. a nr Bochnia Trawniki. 
III. „O srwożonym o skarb swój m Brzeżany W 
żonku* w całości strona 9. Cieszanów i Dk ew 
IV. „Z motywów ludowych* od „A jak Gzorików BR ug . 
prawie* do _Lrzoki“ strona 9. zawierają zna- Drehobyez (R A Dre. 
mions występku z $. 516. u k., że zakazuje Grödek = boa 
Się rozszerzania tych artykułów. Jaworów N à 
C. k. Sąd Bu jako LA Kolbnszowa Wda aa Ziolbnka 
Kraków, dnia 15. października 1900. Koła; W. dusi) 
, OBŁYJĄ strowiee, Pere:öw, Stary Gwożdziee. 
Pomór świń | Mośdsk a l 
A a ie Moseiska Arłamowska wola, Radenice. 
Rozmalia odwieszczsnią. a Bolestraszyce. 
L. ez. 6. III. 185/60 (1) (8839) OW Dusanów, Zeniów. 
Przeciw niecbeecnemu Karolowi Zają- "RM Roba A 
cowi, przedtem w Rzedzienowieach, wniosła Sambor Rak dA 
Maryanna Lisowa w Rzędz'anowicach skar | ; x i ZO isani 
5 ARP so t argę Ad Balz, Jastrzębiea, Switarzów, Zawisznia. | 
> n pe Stary Sambor | Bi'icz, H łowe ko, Stary Sambor, Topolnica. 
m OWE aucyencya odbędzie się dnia Tarnopol Łozowa i i 
. paździermka 1900 godzina 9 rano w biu- Tea en 
rze ng“ w Starostwie, Złoczów Pomorzany. 
wiony dla strzeżenia praw pozwa- Lost ee p” 
nego kura'orem Jan Rzacki w Rzędzianowi- Wścieklizna | Fine Zd:iary. 
3 Sambor Torhanowice. 


each bedzie go,zastepywal, dopokąd się w s3- 
dzie n:e zgłosi lub once nie zamia- 
nuje. 
N: k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
ielec, dnia 7. października 1900. 


| (8464 3—3) 
Obwieszczenie. 

„P. dr. Maurycy Hulles, adwokat w Ko- 
łomyl ustanowiony został substytutem P. dr 
Waleryana Stanbera, adwokata w Kołomyi 
mianowanego c. k. Radcą Sądu krajowego». 

Z Wydziału Izby adwokatów. 

Lwów, deia 3. sierpnia 1900. 


Z e. k. Namiestnictwa. 
Lwów, dnia 17. października 1900. 


w w ao 
l (8465 3—3) ! L. 3-5 (8661 2—3) 
Obwieszezenie.. | Dr. Dani-] Haas wpisany został na liste 
Substytutem mianowanego e. k. Radcą | Adwok tów z siedzibą w Przemyślu. 
Sądu krajowego dr. Karola Schweizera; adwo- Z Wydziału Izby Adwokstów. 
kata w Bursztynie, ustauowiony został p. dr. Przamyśl, 10. paździeruika 1900. 


Zygmunt Rührberg. 
L. 551/00 (8534 2-3) 


Z Wydziału Izby adwokatów. 
Lwów, dnia 8. sierpnia 1900. | C. k. Izba notaryalna w Tarnowie wzywa 
jlnteresowanych, aby swe pretensye, jakieby 
L. cz. O. III. 163/60 2 (8657 2—8) sebie z $. 25 ust. not. do zas;ok:jenia z kaucyi 
Przeciw Zofii z Januszów Majka z Mie- śp. Jana Martynowieza, b. c. k. notaryusza w 
chocina której miejsae pobytu jest nieznane, | Milówce, a następnie w Rozwadowie, rościli, 
wniesionym został do e. k sądu powiatowego R przeciągu sześciu miesięcy od trzeciego 
w Tarnobrzegu przez Mechla Monheita z Tar- | ogłoszenia tego edyktu w rządow:j „Gazecie 
nobrzegu pozew o zniesienie współwłasności ; lwowskiej* licząc, do tut. e. k. Izby notary- 
realności lwh. 284 gm. Miechocin. |alnej zgłosili, gdyż inaczej po upływie tego 
Na podstawie pozwu wyznacza się ter- terminu kaucya ta dewinkulowaną i zezwo- 
min na dzień 16 listopada 1900 o godzinie ; lenie na wykreślenie jej ze stanu biernego 
9 rano. realności lwh. 452 ks. gr. gminy Milówka, 
Celem strzeżenia praw Zofii z Januszów | wydane będzie. 
Majka, ustanawia się pana dr. Wilhelma Re- | C. k. Izba notaryalna 
bena w Tarnobrzegu kuratorem. Tarnów, dnia 6. października 1800. 
Tenże kurator zastępywać będzie nić | 
obecną w rzeczonej sprawie na jei koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się | L. ez. ©. IV 375/00 (1) (8783) 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. | Przeciw Mikołajowi Vuletic spensyono- 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. wanemu porucznikowi, którego miejsce pobytu 
Tarnobrzeg, dnia 1. października 1900. | jest nieznane, wniesionym został do c. k. są- 
Au powiatowego w Przemyślu przez Tzaaka 
Hirschfelda kupea w Przemyślu pozew o zs- 
płatę 200 kor. 
Na podstawie p zwa wyzraczono audy- 
900 go * 


L. cz. T. V. 5/00 2 (8494 3—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu wzy- 
wa niniejszym edyktem wszystkich tych, któ- 
rzyby 0 nieobecnym Ignacym Witkowskim 
synie Marcina, urodzonym około roku 1845 
w Ohomiakówee powiatu Ozortkowskiego, któ- 
ry na wiosnę roku 1866 jako żołnierz udał 
się na wojnę pruską i od tego czasu więcej 
nie powrócił, jakąkolwiek wiadomość mieć 
mogli, ażeby o tem tutejszemu sądowi lub 
kuratorowi dlań w osobie p. adw. dr. Czyka- 
luka z Tarnopola ustanowionemu donieśli. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Ternopol, dnia 9. września 1900. 


L. ez. 0. LV 72/00 1 (86 6 2—3) 

Przeciw nieobjętej m sie spadkowej Mał- 
go:zaty Urszel, wni sionym został dò e k 
sądu powiatowego w Krakowie przez Ogólny 
rolni*zo kredytowy Zakład dla Galieyı i Bu- 
kowiny we Lworis w likwidacyi pozew © 
zniesienie w półwłasności realności whl. 292 
gm. Sarny (Rehberg). 

Na podstawie tozwu wyznaczono audy- 
encye do rozprawy na dzień 20 listopada 1900 
o godzinie 10 rano. 

Celem strzeżenia praw nieobjetej masy 
spadkowej, ustanawia się pana Piotra Bugla 
c. k. notaryusza w Krakowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie spadko- 
bierców nieobjętej masy spadkowej w rze- 
czonej sprawie na ich koszt i niebezpiecz ń- 
stwo, dopóki masa objętą nie zostanie. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Kraków, dnia 4. października 1900. | 


L. ez. IV. 162/4 (12) (8595 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Drohobyczu po- | 
daje do wiadomości, iż dnia 24. gsudnia | encyę na dzi ń 17. października 
1884 umarł Chaim Izrael Weingarten bez po- ! dz nę 9 przed południem b. Nr. 42. 
zostawienia osıtniej woli rozporządzenia a do | Celem strzeżenia praw niezninego z 
spadku po nim powołani są między innymi | miejsca pobytu Mikołaja Vulstica ustanawia 
niewiadomi z mi'jsca pobytu Szapse! Wein- | się pana dra Kormosza adw. w Przemyśu 
garten i Nuchim Aschkenazy. Sąd nie znają“ | kuratorem. 
pobytu tych ostatnich, wzywa ich by w prze- Tenże kurator zastępywać będzie pozwa- 
ciągu roku od dnia ogł.szsnia po raz trzeci | nego w rzeczonej sprawie na jego koszt i nie- 
w „Gazecie Lwowskiej“ edyktu zgłosili się | bezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie 
w Sądzie i wni sli oświadczenie do spadku, | zgłosi lub pełnemoeniza nie zamianuje. 
w przeciwnym bawiem razie spadek byłby C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV 
przeprowadzonym z dziedzicami zgłaszającymi į Przemyśl, dnia 1%. września 1900 
się i kuratorem adw. drem Apflem ustäno- 
wionym. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Drohobycz, 13. sierpnia 1900. 
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Ubogi Łazarz! 


Z twardego łrża bolesei zwracam się do sere miłu- 
jący h Boga i bliźniego, aby nieszezęsliwemu Ba 
rodziny raczyły łaskawie przyjść z pomocą. — 

I 14-letuiej pracy zawodowej. od Tmiu lat end 
chory, odleżałem aż do kości boki i pozostaję bez | 
dachu w okropuej nędzy. Raezeie litościwi Dobro- 
dzieje uwzglę::nie prośbę moją, a Ten. który powie- 

| dział; „I kubek wody nie będzie bez nagrody“ z pe- 
biorąc | wnością ten ch'z seianski uczynek miłosierdzia po- 


Drobne ogłoszenia 
od wyrazu petitem 17/, cense. tiuetym 
petitam 2 u'r 


wW Zakładzie wychow wezo-naukowym W. 
Niedziałkowski j w IX klasie rozpoczął się | 
kurs buchalteryi i rachunkowiści, przygotowujący i 
uprawniający do egzaminu panstwowego. Na kurs ; 
powyższy można zapisywać się oddzielnie nie 
udziału w inaych wykładach dziewiątej klasy. 


| dear ed nowe od 300 zł., Kubessa, Lwów, 
- Rynek T 


miejscowy protoszez ks. M Gryli urząd gminny | 
w Ustrobnej. — Łaskawe datki upraszam nadsyłać 
„pod adresem Łazarz Krężel, Ustrobna p. Krosno. Krosno. 


CY pokoje z balkonem i  przynależnościami, j 
ul. Kraszewskiego |. 23. 


Do nabycia 
we wszystkich księgarniach. 


Dla zwiedzających Rowy teatr! 


Prof. Michała Lityńskiegn „Pamiątkowy opis 
teatru miejskiego we Lwowie“ jest wyczerpu- | 
jącym przewodnikiem zawierającym dokł. dne | 
objaśnienia o całym gmachu, o ozdobach ma- | 
larsk'ch i rzeźbiarskich. Cena 25 et. 
Na składzie w biurze dzienników St. 
Sokołowskiego, Pasaż Hausmana 1. 9 
i w kasie teatralnej. 


Łóżka żelazne składane po zł. 5.50. 
z bokami orzechowo lakierowane po 
zł. 12, 14, 16, 18, 20, materace dru- 
ciane sprężynowe po zł. 12.50. Łóże- 
czka dziecinne po zł. 12, 14, 16, 18, 
Kompletne umywalnie od zł. 8 do 30 


poleca. 
Pietr C asion 
handel żelazny we Lwowie, plac Kapitulny 1 


(naprzeciw katedry). 
Filia Tarnopol, plac Sobieskiego. 
naturalne czyste nie- 


ina zaprawiane alkoholami, 

węgierskie, austryackie, francu- 

skie, reńskie, hiszpańskie, w naj- 

lepszej jakości po cenach najtańszych 
poleca handel herbaty, kawy i wina 


Edmunda Riedla, Lwów, 


Kolakeya starych szępchów 2 ery 
napoleońskiej 1790 - 1815 


także pojedyńczo do nabycia 
R. Chomicki, Lwów. 


R"e najlepszej jakości, z gwa- 


Dobrze idący handel szkła 
w Kremnitz (Węgry) jest na- 
tychmiast do sprzedania. 

Józef Handl. Kremnitz. 


da Sletnią. Sprzedaż także na poleca 
raty z pre. podwyżką Wymiana s 
używanych na nowe. Części składowe przeprowadzenia 


rowerów. Warstat mechaniczny. Na żądanie cenniki. 
Ceny umiarkowane. Rzetelne wykonanie naprawy 
tak rowerów jak i maszyn do szycia. — Poleca się 
względom P. T. Publiczności 8. Wagner, Lwów, 
ul. Wałowa 31 (róg Podwala). 


w wozach paientowanych 


koleją iw miejscu 
ręcząc za staranna, szybką i rzetelną usługę. 


L. 13145 a 
Obwieszczenie. 


Gdy mandaty delegatów i tychża zastępców do Ogólnego Zgromadzenia 
galicyjskiego Towarzystwa kredytowego ziemskiego z powodu upływu sześcio- 
letniego okresu z rokiem 1900 gasną, przeto na mocy upoważnienia Rady 
Nadzorczej z dnia 26 września 1900 r. L. 125, rozpisują się niniejszem wybory 
siedmdziesięciu i jednego delegatów i tychże zastępców na lat sześć podług 
okręgów wyborczych stosownie do wyborczej ordynacji na dzień i6go 
listopada 1900. 

Wzywa się zatem Panów właścicieli dóbr tabularnych Królestwa Galicyi 


| 3 


(È ORIENTALINA | 


łoży na wagę złota. — Powyższą prośbę potwierdza | 


| 
«gw 
3 


NNNNNNYNYYY NANA 


IQ medali zasługi i 3 dyplomy uznania 
za niezrównane wyroby 


kosmetyczne i toaletowe. 
Skó h ka i zgrubiał: d wpł M 1 
MAGNOLINA ee a M sd Gli N ee 


liezköw i rąk. — Cena tego znakomitego środka 3 kor. 


PUDR PŁYNNY nadae twarzy piękną i przyjemną  białość, od- 
świeża i konserwuje. — Cena 2 kor 


> OLEJEK TANINOWY 
POMADA CHINOWA 


2 


wzmacnia i pobudza wich do porostu. 
Flakonik 1 kor. 


wzmacnia cebulki włosowe i WSE? wypadaniu wło- 
sów. — Stoik 80 h. i 1 kor. 60 h. 


do zmywania włosów, zapobiega tworzeniu się łupieżu utrwala 
barwę i połysk, nadaje przyjemny zapach. — Flakon 1.60 kor. 


ODA ATEŃSKA 
BRILANTINA klauen Der al. AE 
OLEJEK CHINO-TANINOWY tac miomap ep yje 
nie, gdy te w skutek choroby wypadły. Olejek ten okazał nader zbawienne działanie. Już po 


użyciu jednej flaszki można spostrzedz porost. Najlepsza prezerwatywa przeciw wy- 
padaniu włosów i two'zeniu się łupieżu. — Cena 2.40 kor. 


ESENCYA MIETO YWA DO PŁUKANIA UST, oprócz przyjemnego orzeźwia- 


jącego smaku i za achu bardzo korzystnie wpływa na 
dziąsła i zęby. L Flakon 50 h. i 1 kor. 4 i 7 py 
DO CZYSZCZENIA ZĘBÓW 


è PROSZEK ROSLINNO-ALKALICZNY nsuwa kamień, zebom nadaje 


białość i zapobiega psuciu się. — Pudełko 60 h. i 1 kor. 20 h. 


ż JAN IHNATOWICZ 


> we Lwowie: ul. Sykstuska 25, Halicka 11; w Krakowie Sukiennice 20, 
w Przemyślu ul. Franciszkańska 24, w Czerniowcach ul. Ruska 8. 


AAAAAAAAAAAAAALAAAAAIAAA 
Ostatnia nowość! 
Stanisław Przybyszewski | 
Homo Sapiens. 
Na R oz staju. - 


Powieść. Cena 3 kor. 60 hal. | 
Nakład księgarni Polskiej we Lwowie. 


Eisenbahn Lemberg Bełzec (Tomaszów). 
WOW "WE uw WWYK R " E av OE) 


Lieferungs- Vergebung | 


von unten angeführten Holzmaterialien, welche auf einer oder mehreren Statio- 
nen der eigenen Bahn abzuliefern sind. 


ZL. 261 


Die qualitative und quantitative Uibermahme findet nur auf Stationen der eigenen 
Bahn statt. 
Die Ablieferung der Holzmaterialien hat bis längstens Ende März 1901 zu erfolgen. 
Zu liefern sind : 
100 Sück Kiefer-Pflöcke, 14-27 m? eichene Brückenhölzer, 
16.57 m? eichene Extrahölzer für compl. Ausweichen, 
7000 Stück eirhene Oberbauschwellen nach Type IV, 
1746 m3 Kieferbretter, 1-36 m3 E:cheshölzer, 1 
11:18 më weiches Bauholz, 1000 m geschnittene Latten, 
600 m Waldlatten, 1-35 m? Eichen-Pfosten 
12:60 m3 Rieferpfosten, 6000 Stück Sehindeln, 
2000 Sick S-hwarten, 8:48 m® Kiefer Rundholz. 
Die Stückzahl und die väheren Dimensionen können bei der k. k. Statsbahn Dierection 


i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem Krakowskiem wedle $. 3 ordynacyi dO |in Lemberg erfragt werden. 


wyboru uprawnionych, aby zawczasu zaopatrzyli się u dotyczących Wydziałów 
okręgowych o karty legitymacyjne na podstawie spisu wyborców 
Wydziałach wyłożonych. 

Przeciw wyłożonym spisom uprawnionych dò głosówania mogą być wnie- 
sione uzasadnione reklamacye przed Wydziały okręgowe,.a to najpóźniej ośm 
dni przed terminem do wyborów wyznaczonym, a Wydziały okręgowe w myśl 
$. 7 ordynacyi są upoważnione do rektyfikow spisów. wyborców i zała- 
twiania reklamacyj. 


Z Rady Dyrekcyi galic. Towarzystwa kredytowego Z 
We Lwowie, dnia 2 a 1900. " ... 


In den, auf Grund der bei den k. k. österr. Staatsbahnen geltenden Bedingnissen für 


w tychże Liefergesehäft= zu st-llenden Offerten ist die Holzga'tung, das offerirte Quantum und die 


Ablieferungsstation anzugeben, sod«nn sind dieselben franco und versiegelt mit der Auf- 
schrift: „Offert für Lieferung von Holzmaterialien“ versehen, im gesellschaftlichen Bureau 
in Wien I. Elisabeihstrasse Nr. 2 bis längstens 30. October 1900 d. J. einzureichen. 

Den Offerten ist überdies ein Vadium in Basrem oder in zum Tagescurse berechneten 
pupillarsicheren Wertheffecten in der Höh- von 5°/, des Lieferungswerthes beizuschliessen. 

Die Gesellschaft behält sich das Recht vor, das ganze von einzelnen Offerenten an- 
gebotene Quantum oder nur einen Theil desselben anzunehmen oder auch alle eingelaufenen 
Offerten abzuweisen. 

Wien, Oetober 1900. 
Der Verwaltungsrath. 


| u Fu ="R 


Znacznie zmniejszony widok wachłarza artystycznego, który wyszedł z okazyi otwareia nowego teatru we Lwowie. 


Na wachlarzu tym umieszczone sa fotografie artystek i artystów jakoteż dyrektora Pawlikowskiego i widok gmachu teatralnego. (ena egzemplarza I zir, 
Z przesyłka 1 złr. 25 ct. Na atłasie w nader ozdobnej oprawie 3 złr., z przesyłką 8 złr. 25 et. i 
Skład główny w Agencyi Dzienników, Lwów, Pasaż Hausmana. f 


Z drukarni Wł. Łomńskiego ul. Czarnieckiego 1. 13, Telefon Nr. 257. (Zarządca Wł. J. Weber). Papier fabryki papieru J. Fiałkowskich. 


